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D uże za in teresow anie prasy św iatowej

Dziś czwarty dzień rozmów
pess ' is  -  n a p

M O S K W A  —  P o m n ik  L e n in a  na  P la cu  Iw a n o w s k im , 
je d n y m  z p ię k n ie  z a d rzew ion ych  p la c ó w -b u lw a ró w , oddzie ­
la ją c y c h  K re m l od d z ie ln ic y  m ie szka n io w e j śródm ieśc ia  <i —  
w  g łę b i —  now oczesny h o te l „R o s s ija ” . (C A F  —  TASS)

W  53 rocznicę Wielkiego Października

I d e e  przewodnie
„K O M U N IZ M  je s t ju ż  

przez w szys tk ie  p o tę g i euro  
p e js k ie  uzna ny  za potęgę. 
Czas ju ż  n a jw yższy , aby ko  
m u n iś c i w y ło ż y li o tw a rc ie  
wobec całego ś w ia ta  s w ó j 
system  pog lądów , sw o je  ce­
le, sw o je  dążenia  i  bajce o 
w id m ie  k o m u n iz m u  p rze ­
c iw s ta w ili m a n ife s t sam ej 
p a r t i i. . . ”

K IE D Y  K aro l M arks  i  Fryde­
ry k  Engels p isali te słowa, za­
pow iadając dopiero ukazanie się 
M anifestu  Komunistycznego, 
„Rosja —  według ich słów — 
tw orzy ła  ostatnią w ie lk ą  rezer­
w ę  całe j reakcji europejskiej“. 
N ic  wówczas nie zapowiadało, 
że w łaśnie tam  komuniści, sta­
jąc  na czele w a lk i proletariatu , 
poprow adzą go do zwycięstwa.

N ie  była  to droga łatw a, w y ­
łożony w  m anifeście system po­
glądów, cele i  dążenia tych, któ 
rzy  stanęli po stronie ludu a 
przeciw ko ty ran ii możnych i w y  
zyskow i społecznemu, w płyną! 
bow iem  na czujność i  zwartość  
szeregów reakcji. Drogą obsta­
w ioną setkam i szubienic, wśród 
salw  plutonów  egzekucyjnych, 
przez mękę zsyłek i  w ięzień  
szedł p ro letaria t Rosji carskiej 
do dnia swego zwycięstwa. Dzi 
siaj, z perspektyw y czasu, w ie ­
m y, że powodzenie rew oluc ji so­
cja listycznej w  Rosji jest w  w iel 
k ie j m ierze zasługą Lenina. Do­
stosował on genialnie teorię  
m arksizm u do istn iejącej w ó w ­
czas sytuacji, po tra fił przeko­
nać naród, szczególnie w  dniach

zam ętu przed- I  porew olucyj- 
nego, że w  powodzi haseł róż­
nych ugrupowań, m ieniących się 
obrońcam i interesów ludu, ty lko  
k ierow ana przez Lenina partia^ 
bolszewików m a rację. I  rację  
tę udowodniła w  działaniu .

(D okończen ie  na  s tr. 3)

Sprawca tragedii w Karaczi
godził na życie M. Spychalskiego

K A R A C Z I P A P . R zeczn ik  
w ła d z  p ro w in c ji S ind, n a  te re ­
n ie  k tó re j le ży  K a racz i, ośw iad

Brandt
zastąpi Scheela 

w Bundestagu
B O N N  P A P . J a k  In fo rm u je  D P A ,  

po c z w a r tk o w y m  posiedzeń Lu k o n ­
w e n tu  s e n io ró w  s tw ie rdzom  o, że 
podczas , .d e b a ty  e u ro p e js k ie j’’ w  
p ią te k  6 lis to p a d a  k a n c le rz  fe d e r a l­
n y  B ra n d t  w  z a s tę p s tw ie  m im istra  
S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  S c h ee la  b ę­
d z ie  w  B u n de stag u  u za s a d n ia ł po- 
liity kę  rządiu N R F . D e b a ta  b ęd z ie  
d o ty c z y ła  p ro je kliu  u s ta w y  o  n o ­
w y m  sy s te m ie  f in a n s o w a n ia  w s p ó l­
no t e u ro p e js k ic h  i  o z m ia n ie  p e w ­
n yc h  p o s ta n o w ie ń  b u d że to w y c h  w  
u k ła d a c h  za w ie ra n y c h  p rzez  pań ­
s tw a  n a leżą ce  d o  ty c h  wspólno-t.

Jufro min. Scheel odwiedzi Oświęcim
W A R S Z A W A  PAP. C zw artek był trzecim  dniem  rozm ów m ię  

dzy Polską i  N R F , prowadzonych w  W arszaw ie w  celu zaw ar­
cia układu o podstawach norm alizacji stosunków m iędzy obu 
państwam i. W  rokowaniach uczestniczą delegacje P R L  i N R F , 
kierow ane przez m inistrów  Spraw  Zagranicznych obu k ra jów : 
Stefana Jędrychowskiego i  W a lte ra  Scheela.

W  C Z W A R T E K  p rz y s tą p iła  
do p ra c y  g ru p a  e kspe rtó w  obu 
fie leg a c ji. Po p o łu d n iu  m in is tro  
w ie  S. J ę d ry c h o w s k i i W. 
Scheel s p o tk a li s ię  i p rz e p ro w a ­
d z il i rozm ow ę. W  c z w a rte k  yv 
b iu rze  p ra so w ym  ro ko w a ń  P R L  
—  N R F  oHbyło s ię  s p o tka n ie  dy 
re k to ra  D e p a rta m e n tu  P rasy  i 
In fo rm a c ji M S Z  am basadora  Ro 
m u a lda  Poleszczuka z  d z ie n n i­
k a rz a m i p ra s y  k ra jo w e j i zagra 
n iczne j.

P o in fo rm o w a ł on, że podczas 
ro zm ó w  o m a w ia no  w  sposób ro  
boczy^ p od s taw y  n o rm a liz a c j i i 
n ie k tó re  p ro b le m y  w chodzące  w  
zakres n o rm a liz a c ji s tosu n ków  
m ięd zy  P R L  a N R F .

P O D  K R E S  b i ł  O N , że a tm o s fe ra
w  ja k ie j  p rze b ie g a ją  ro k o w a n ia ,  
ch  a ra k te  ry  zu j e się  n ad a l o tw  a r  tym  
i  rz e c z o w y m  s ta w ia n ie m  sp raw .

A m b . R . Po].es'7.oz'uk p o in fo rm o w a ł  
ró w n ie ż  d z ie n n ik a rz y  o p rz e w id y ­
w a n y c h  punkta-ch  p ią tk o w e g o  o ro -  
gra.m u ro z m ó w  m ięd izy d e le g a c ja m i 
obu p ań s tw . O g o d z in ie  11 w  pa­
ła c y k u  M S Z  n a F o ks a l p rz e w id z ia ­
no  ko lej-ne pos ie d zeń  i.e p le n a rn e  
o b u  d e le g a c ji pod p rze w o d m o tw e m  
m in is tró w  S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  
P o ls k i i  N R F .

W  so b o tę  p rz e w id u je  się  w y ja z d  
m in is tra  S c h ee la  d o  K ra k o w a .

R Z E C Z N IK  d e le g a c ji N R F , zas tęp ­
c a  sze fa  F ed e ra ln e g o  U rzę d u  P ra s y  
i  In f o r m a c j i  R uediiger v o n  W ech ­
m a r  ró w n ie ż  s tw ie rd z ił , że  a tm o ­
s fe ra  ro k o w a ń  b y ła  d o b ra  i  b a r ­
dzo  rze czo w a . In fo rm u ją c  o w y je ż ­
d ż ę  do K ra k o w a  m in is tra  S cheela  
d o d a ł on., że sze f d e le g a c ji N R F  m a  
o d w ie d z ić  m . tn . O ś w ię c im  i  zło­
ży ć  w ie n ie c  pod p o m n ik ie m  o f ia r  
h it le r y z m u . P o w ró t do  W a rs z a w y  
m  in istra S p ra w  Z a g ra ń  Lcanych N R F  
p rz e w id z ia n y  je s t  n a  n ie d z ie lę  w ie ­
c z ó r. ,

J a k  w y n ik a  z  in fo rm a c ji v o n  
W e e h m a ra . m in . W . S cheel u d a  się 
w  p o n ie d z ia łe k  d o  B ru k s e li n a  se­
s ję  R a d v  M in is tró w  E W G  i p o w ró ­
c i do  W ars zaw y , w  środę ra n o  w  
ce lu  k o n ty n u o w a n ia  ro k o w a ń .

Dziś nawiązanie 
stosunków 

dyplomatycznych 
Rzym -  Pekin

R Z Y M  P A P . D z iś  W ło c h y  m a ją  
ogłosić o f ic ja ln y  k o m u n ik a t  w  
s p ra w ie  n a w ią z a n ia  s to su n k ó w  d y ­
p lo m a ty c zn y c h  z  C h iń s k a  R e p u b lik ą  
L u d o w ą . N astą ip i to  po n a d zw y c za j­
n y m  p o s ie d zen iu  gab ine tu  w ło s k ie ­
go , k tó re  z w o ła n o  n a  godzinę 12.30. 
M a ją  b y ć  o p u b lik o w a n e  d w a  d o ­
k u m e n ty :

— W sp ó ln e  o św ia d c ze n ie  W ło c h  i 
C h R L  w  s p ra w ie  n a w ią z a n ia  stosun  
k ó w  d y p lo m a ty c z n y c h  łą c zn ie  z 
o św iad c zen ie m  rzą d u  C h R L , że 
T a iw a n  s ta n o w i część C h in  L u d o ­
w y c h ;

— J e d n o s tro n n e  o św iad c zen ie
W ło ch , w  k tó ry m  rzą d  w ło s k i 
p rz y jm ie  d o  w ia d o m o ś c i s ta no w isk o  
C h R L  w  s p ra w ie  Taa w a nu  z  za­
zn ac zen ie m , że n.ie je s t s p ra w ą  
W ło c h  z a jm o w a n ie  s ta n o w is k a  w  
te j k w e s ti i.

P o u fn e  ro k o w a n ia  w  s p ra w ie  sto­
s u n k ó w  d y p lo m a ty c z n y c h  R zy m  — 
P e k in  t r w a ły  21 m ie s ięc y .

c z y i w  środę, że zam achow iec 
M oham ed  F e roz  z  p rem edytac ją  
g o d z ił w  osobę p rzew odn iczące­
go R ady P ań s tw a  P R L  M a ria n a  
S pycha lsk iego .

W  p ią te k  zb ie ra  się po raz 
p ie rw s z y  sp ec ja ln a  ko m is ja , po­
w o ła n a  p rzez prezi^denta P a k i­
s tan u  d la  p ro w ad ze n ia  ś ledztw a 
w  s p ra w ie  trag icznego  w ydarzę  
n ia  na  lo tn is k u  w  K aracz i, w  
w y n ik u  k tó reg o  p on iós ł śm ierć 
w ic e m in is te r Z . W o ln ia k . Na 
czele k o m is ji s to i sędzia Sądu 
N a jw yższego M oham ed Y aq u b  
A l i ,  a  w  je j s k ła d  wchodzą m. 
in . p rz e d s ta w ic ie l M in is te rs tw a  
S p ra w  W e w n ę trz n y c h  M oham ed 
Is m a il i  d ru g i sekre ta rz  M S Z  
A lv i.

P rasa  p a k is ta ń s k a  szeroko po 
in fo rm o w a ła  o pogrzebie  Z. 
W o ln ia ka .

R O Z M O W O M  m ię d z y  Polską  
a N R F  tow arzyszy  duże za in te ­
re so w an ie  p ra sy  ś w ia to w e j. W  
a r ty k u ła c h  i  kom enta rzach  pod­
k re ś la  s ię  jednoznaczne stano­
w is k o  P o lsk i, oczeku jące j p rz y ­
ję c ia  ta k ie j fo rm u ły , k tó ra  n ie  
p ozo s taw ia łab y  żadnych  w ą tp l i­
w ośc i co do za ap robow an ia  
przez N R F  ostatecznego c h a rak ­
te ru  za cho dn ie j g ra n ic y  Polski.

Fard dla Farda
A N G IE L S K I F o rd  p rzyg o to ­

w u je  k o n s tru k c ję  s iln ik a  s p a li­
nowego d la  sam ochodu, k tó ry  
będzie  p ro d u k o w a n y  w  USA. 
W e d ług  s łó w  H e n ry  Fo rd a  I I  
m a to  być  m o d e l „P in to “ , n ie  
m n ie j s ła w n y  (w  p lan a ch  k ie ­
ro w n ic tw a  ko nce rn u ) n iż  sam o­
chód „ T “ , k tó r y  swego czasu 
ro z s ła w ił Fo rda . S iln ik  będzie 
c z te ro c y lin d ro w y  o pojem ności 

j 2 300 cm  sześć. (P A P)

W przeddzień 

53 rocznicy 

Wielkiej Rewolucji 

Październikowej

Uroczysty
koncert

w Filharm onii 
Szczecińskiej

D Z lS , 6 lis to pa d a  o godz. 
19 w  s a li F ilh a rm o n ii Szcze 
c iń s k ie j odbędzie się u ro ­
czysty ko nce rt z o k a z ji 53 
ro czn icy  W ie lk ie j S o c ja li­
s tyczne j R e w o lu c ji Paź­
d z ie rn ik o w e j.

R o czn ic a  W ielk ie g o  P a ź d z ie r­
n ik a  obchodzona je s t  co ro k u  
bard zo  uroczyśc ie . W  zak ła d a c h  
p ra c y , in s ty tu c ja c h , w  szk o ła ch , 
s ta ra n ie m  k ó ł T P P R , o rg a n iza ­
c j i  m ło d z ie żo w y c h , z in ic ja ty ­
w y  o rg a n iz a c ji p a r ty jn y c h  od­
b y w a ją  się lic zn e  z e b ra n ia , a k a  
d e m ie , w ie czo rn ice . W yg ła sza ­
n e n a  n ic h  p rze m ó w ie n ia  pod­
k re ś la ją  w ie lk i w p ły w  zw y c ię ­
s tw a  R e w o lu c ji P a ź d z ie rn ik o ­
w e j n a ra d y k a liz a c ję  m y ś li spo  
łe czn e j w  Polsce i n a  ca ły m  
św iec ie , ja k  ró w n ie ż  w p ły w  n a  
u zy s k a n ie  p rzez  naszą 0 .iezvznę  
n iepod leg łośc i. T e m a t  R e w o lu c ji 
P a ź d z ie rn ik o w e j, te m a t p ie rw ­
szego w  św iec ie  p ań s tw a  ro b o t 
n ik ó w  i c h łop ó w , p rz e w ija  się 
ró w n ie ż  w  w ie rs za c h  i  p ieś­
n ia c h  p rz y g o to w y w a n y c h  n a  tę  
o h a z ię  p rze z  zaw o do w e i  a m a ­
to rs k ie  zespo ły  a rty s tyc zn e .

Trzeba  dodać, że do  w ice  
ko n s u la tu  ZS R R  w  Szczeci­
n ie  oraz Z a rzą du  W o je ­
w ódzkiego  T P P R  n a p ły n ę ły  
liczne  p ro śby  od za łóg p ra  
cow n iczych , g ru p  m ło d z ie ­
ży  i  szkół, b y  p rz e d s ta w i­
c ie le  w ice ko r.su la tu  i  żo łn ie  
rze  A r m i i  R a dz ieck ie j w z ię  
l i  u d z ia ł w  sp o tka n ia ch  o r­
g an izo w a nych  z o k a z ji 53 
ro czn icy  R e w o lu c ji Paź­
d z ie rn ik o w e j. (w it )
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Temat — „Funkcja dzieła sztuki”

X I Sesja Nstiko\?ia
S t ó w .  Historyków Sztuki
obiadować będzie w SzszscMo
W  D N IA C H  od 12 do 14 bm . zow ana  s ta ra n ie m  Za rzą du  G-Ió- 

odbędzie  się w  naszym  m ieśc ie  w nego po  ra z  p ie rw szy  w ła śn ie  
X X  Sesja N a u ko w a  S tow arzyszę  w  Szczecin ie  w  z w ią z k u  z t rw a
n ia  H is to ry k ó w  S z tu k i, zo rg an i-

Zmiany kadrowe 
w Słowni Szczecińskiej

Tadeusz Cenkier
dyrektorem naczelnym

W  Z W IĄ Z K U  z  oto ję c ie m  s ta n o ­
w is k a  d y re k to ra  Z je d n o c z e n ia  P rz e ­
m y s łu  O k rę to w e g o  p rze z  m g r taż. 
S ta n is ła w a  S k ro b n ia , d o tychczaso ­
w e g o  d y re k to ra  nac ze lne g o  S to czn i 
S zc zec iń sk ie j im . A . W ars  k ieg o , no ­
w y m  d y re k to re m  n a c z e ln y m  stocz­
n i  m ia n o w a n y  zas ta ł la d -eusz C en­
k ie r .  Pełna! o n  d o ty ch c zas  fu n k c ję  
d y re k to ra  e k o n o m iczn e g o . T . C en­
k ie r  je s t ab s o lw e n te m  szc zec ińskie j 
W yższe j S z k o ły  E k o n o m ic z n e j, d łu ­
g o le tn im  p ra c o w n ik ie m  p rze m y s łu  
sto czn iow eg o , p e łn ią c y m  od  1-6 ła t  
k ie ro w n ic z e  fu n k c je  w  ty m  p rze ­
m y ś le . Jest a k ty w  lista p a r ty jn y m ,  
d z ia ła  w  K o m is j i E k o n o m ic zn e j 
K W  P Z P R .

Je d n o cze śn ie  o d w o ła n y  z a s ta ł ze  
s ta n o w is k a  d y re k to ra  tec hn iczn eg o  
S to czn i S zc zec iń sk ie j d r  ta ż . W o j­
c iec h  P is k o rz -N a łę c k i., k tó r y  ja k o  
w ybulm y s p e c ja lis ta  w  za k re s ie  p ro ­
je k to w a n ia  s ta tk ó w  przec h o d ni na  
k ie ro w n ic z e  s-Łamowąsko w  szc zec iń -  
e k im  c e n tru m  p ro je k to w y m  p rze m y  
« tu  o krę to w e g o . N o w y m  d y re k to -  
jre m  .tec h n iczn y m  z o s ta ł m ia n o w a ­
n y  m g r  taż. M ie c z y s ła w  K o-ieek l, 
d io tyc hc zas o w y g łó w n y  b u d ow n iczy  
s ta tk ó w . D y re k to re m  ek o n o m ic zn y m  
m ia n o w a n o  n a to m ia s t m g r  M ie c z y ­
s ła w a  N o w a k a , d o tychczasow ego  
■zastępcę d y re k to ra  O d d z ia łu  Woj-e- 
w ó d ż k ie g o  N aro d o w e g o  B a n k u  P o l­
s k ie g o  w  S z c z e c in ę .

Sztorm na Wybrzeżu
S Z T O R M O W A  p o g od a , ja k a  od  

k i lk u  d n i u trz y m u je  się  n a  W yforze  
ż u  S zc zec iń sk im , s p a ra liż o w a ła  ru ch  
b a re k  to w a ro w y c h  n a tra s ie  S zcze­
c in  — Ś w in o u jś c ie . N a  Z a le w ie  
S zc zec iń sk im  n a w y s o k o ś c i T r z e ­
b ie ż y  o ra z  w  p o rc :e  s zc zec iń s k im  
s to i po n ad  50 z a ła d o w a n y c h  b a re k , 
k tó r e  u n ie ru c h o m  i one są p rzez  w ia ­
t r y  w ie ją c e  z  s iłą  G st. i  w ię c e j w  
s k a ł i B e a u fo rta . W  po d ob n e j s y ­
tu a c j i  z n a la z ło  się ró w n ie ż  30 b a ­
r e k  w  ś w in o u js k im  p o rc ie .

N a d  B a łty k ie m  w  je g o  .ś rodko ­
w e j i  p ó łn o cn e j częśc i w ie je  szto rm , 
k tó re g o  s iła  d o ch o d z i do  8 s t. w  
s k a l i  B e  a n i o r la . Je d n o cze śn ie  pada  
«leszcz ze  śn ieg iem .

W  p o rę  ostrze żon e  o  zb liż a ją c y m  
s ię  s z to rm ie  w s zys iiik e  ku t-ry  r y ­
b a c k ie  o p u ś c iły  ło w is k a  i  z n a jd u ją  
s ię  w  s w o ic h  b azach .

T o f e m n l c e
Zatok!

Gdańskie!
O D K R Y C IE  p rz y  ko ń c u  u b .r . 

w  Z a to c e  G d a ń s k ie j w ra k ó w  o- 
k r ę lo w y c l i z  d z ia ła m i s p iż o w y ­
m i z  X V I  i  X V I I  w . w zb u d z iło  
n a d z ie ję  n a  dalsze  c ie k a w e  zna  
le z is k a  z d n a  te j Z a to k i .  Poza  
w ra k a m i żag low có w , n a k tó ­
ry c h  p o k ła d z ie  s p o c zy w a ły  dz ia  
la  Z y g m u n ta  A u g us ta  i k ró ló w  
z  d o m u  W a zó w , n a tra fio n o  ju ż  
n a  d o b rze  z a c h o w a n y  fra g m e n t  
s ta tk u  X V II I-w ie c z n e g o , k tó ry  
w y d o b y to . T y m c za s e m  k o n s e r­
w a to rz y  — w y b itn i sp e c ja liśc i 
w  te j d z ie d z in ie  k o n ty n u u ją  
prac e  n ad  re n o w a c ją  w y d a r ­
ty c h  ju ż  m o rzu  d z ia ł z h e rb a ­
m i  i n a p is a m i, ś w iad c ząc ym i o  
ic h  p o ls k im  poch o d zen iu . J e d ­
no  z  k o n s e rw o w a n y c h  d z ia ł no  
s i n ap is  c y ry lic ą , o d c zy ta n y  ja  
ko  „ d ie la l B o g da n ”  m o że  to* 
b y ć  d zie ło  lu d w is a rz a  z W ie l­
k ie g o  K s ię s tw a  L ite w s k ie g o . M u  
zeum  M o rs k ie  w  G d a ń s k u  p o ­
zo sta je  w  k o n ta k c ie  z m u ze a m i 
s z w e d z k im i, d u ń s k im i i a n g ie l­
s k im i, p o s ia d a ją c y m i w y b itn e  
o siąg n ię cia , g d y  ch odzi o w y ­
d o b y w a n ie  z w o d y  m o rs k ie j i 
dalszą k o n s e rw a c ję  za to p io n yc h  
je d n o s te k . D o  tyc h  o statn ich  
n a leżą  m . in . s ły n n y  s ta te k  G u  
sta w a  A d o lfa  „ V a s a ” , k tó ry  za  
to n ą ł w  r .  1S28 n a  oczach zgro  
m a d zo łiy c h  m ie szk ań c ó w  S zto k  
h o lm u  i w y d o b y ty  zosta ł o s ta ­
tec zn ie  w  r. I9S1, czy o k rę t  a d ­
m ira ła  N e ls o n a  „ V ic to ry ” , za to ­
p io n y  podczas b itw v  pod T ra -  
fa łg a re m , o b ec n ie  ek sp o n o w a n y  
w  P o rtsm ou tb .

Z ac h o dz i m o żliw o ść , że je d e n  
z o d k ry ty c h  w  a k w e n ie  Z a to k i  
G d a ń s k ie j w ra k ó w  — to  w ra k  
g aleo n y s z w e d z k ie j „ S o le n ” , 
w y sa d zo n e j w  p o w ie trza  p rze z  
załogę w  czasie b itw y  pod O li­
w ą  w  r .  1627.

ją c y m i o bchodam i X X V - le c ia  
Z ie m i S zczecińsk ie j. O brad y , 
k tó ry c h  tem a te m  będzie „F u n k ­
c ja  d z ie ła  s z tu k i“ , toczyć się bę­
dą w  S a li K a m e ra ln e j Z a m k u  
K s ią ż ą t P o m o rsk ich  {w yp a d a  tu  
p rzyp om n ie ć , że od ro k u  d z ia ła  
ju ż  w  Szczecin ie  S ekc ja  S tów . 
H is to ry k ó w  S z tu k i) .

B O G A T Y  p ro g ra m  S.esji p rz e w id u ­
je  w y g ło sze n ie  d w u d z ie s tu  re fe ra tó w  
n a u k o w y c h  p rzez  w y b itn y c h  p rze d ­
s ta w ic ie li ośro d k ó w  u n iw e rs y te c ­
k ic h :  W a rs z a w y , K ra k o w a , P o z n a ­
n ia , W ro c ła w ia  i  T o ru n ia . Szczecin  
re p re z e n to w a n y  b ęd z ie  p rze z  d r  
Z b ig n ie w a  R ad  a ck  iego, k tó r y  w y g ło  
si re fe ra t  n a  te m a t  „ M e c e n a t K s ią ­
ż ą t P o m o rs k ic h  w  X V I—X V I I  w ie ­
k u ” . R o z leg ła  te m a ty k a  o p ra c o w a ń  
n a u k o w y c h , n a d  k tó ry m i to czyć  się 
będzie  d y s k u s ja  se sy jna , d o ty c z y  w y  
b ra n y c h  zag a d n ień  s z tu k i — w  za ­
k re s ie  fu n k c j i  d z ie ła  w  dość o d le g ­
ły m  n a m  czasie. W y p a d a  w ię c  w y ra  
z ić  n a d z ie ję , że nasze szczec ińskie  
środow isko  h is to ry k ó w  s z tu k i w zb o  
gaci d ys k u s ję  ro z w ija ją c ą  te m a t  w  
k ie ru n k u  w spółczesności.

D o ro c zn y m  zw y c z a je m  i  podczas 
X X  Sesji n a s tą p i og łoszen ie  k o m u ­
n ik a tu  ju r y  X V  K o n k u rs u  S H S  d la  
m ło d y c h  h is to ry k ó w  s z tu k i n a  n a j­
lepszą p u b lik a c ję  ro k u . Podczas u ro  
czystego  s p o tk a n ia  to w a rzy s k ie g o , 
k tó re  b ęd z ie  m ia ło  m ie js ce  po d ru ­
g im  d n iu  o b rad  w  sa la ch  M P Z  p rzy  
u l. S ta ro m ły ń s k ie j, n a s tą p i ro zd an ie  
nag ró d  la u re a to m .

S po d z iew an y je s t u d z ia ł w  
X X  ses ji o ko ło  100 do 150 ucze­
s tn ik ó w  z całego k ra ju ,  re p re ­
ze n tu ją cych  w s zys tk ie  O ddzia ły 
SHS i  w s zys tk ie  o ś ro d k i u n iw e r 
s jrte ck ie  w  k ra ju .  N a le ży  pod 
k re ś lić  d on ios łą  w agę d ecyz ji 
Z a rzą du  G łó w ne g o  SHS, d o ty ­
czącą o rg a n iz a c ji te j szeroko za 
k ro jo n e j im p re z y  n a u k o w e j, ja ­
k ą  je s t X X  sesja, w ła ś n ie  w  na­
szym  m ieście , p o z b a w io n y m  —  
ja k  w ia d o m o  —  naukow ego  za­
p lecza  hum an is tycznego. W p ły ­
n ie  to  n ie w ą tp liw ie  na  o ż y w ie ­
n ie  i  w zbogacen ie  m y ś li b a d a w ­
czej naszego ś ro d ow iska  zg ru ­
pow anego w o k ó ł M uzeum  Po-

S T A T K I P 2 M  N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ W iła ”  z  R o tte rd a m u  z  
d ro b n ic ą ,

s/s „K a to w ic e ’’ z  D a n ii  pod  
b alas to m ,

•s/s „ W ie c zo re k ”  z  D a n ii  pod  
b a la s te m ,

s /s  „B ie ls k o ” z  H o la n d ii pod  
b a las te m .

W  D N IU  7 B M .:
m /s  „ R u s a łk a ”  z  N o rw e g ii z  

d ro b n ic ą ,
m /s  . S k rza t”  z  N o rw e g i i z  

d ro b n ic ą ,
m /s  „P o łc zy n  Z d ró j”  z  L o n ­

d y n u  z d ro b n ic ą ,
m /s  „W a d o w ic e ”  z  D a n ii  pod  

b a la s te m .

S T A T K I P 2 M  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ K o s za lin ”  d o  L o n d y n u
z  d ro b n ic ą ;

m /s  „ P o d h a le ”  do  K ie ł z  w ę ­
g le m ,

m /s  „Z ie m ia  K o s z a liń s k a ”  do  
W ło c h  z  w ęg lem ,

m /s  .„K o p a ln ia  K le o fa s ”  do  
W io ch  z w ę g lem ,

m /s  „ S ło w a c k i”  d o  Le ixo es  
z  w ę g lem ,

m /s  „C h rza n ó w ” do  D a n ii  z 
w ę g lem ,

s/s „Jedność R o b otn ic za”  do  
D a n ii  z  w ę g lem .

W  D N IU  7 B M .:
m /s  „ W iła ”  d o  R o tte rd a m u  z  

d ro b n ic ą ,
s/s „ K a to w ic e ”  do  D a n ii  z  

w ę g lem ,
s/s „W ie c zo re k ”  do  D a n ii  z  

w ę g le m .
s/s „B ie lsk o ”  do  D a n i i  z  w ę ­

g lem .

O d s ło n ię c ie  
P o m n ik a  

W y z w o lic ie l i
D Z IŚ , dn. 6 bm . w  C h o jn ie  

nas tą p i u roczyste  odsłon ięcie  
p o m n ik a  pośw ięconego p am ięc i 
ż o łn ie rz y  ra d z ieck ich , k tó rz y  po­
le g li w  w alce o w y z w o le n ie  Z ie ­
m i C ho jeńsk ie j.

P o m n ik  d łu ta  znanego szcze­
c ińsk iego  a rty s ty -p la s ty k a  Cze­
s ław a  W ro n k i s w y m  syn te tycz­
n y m  nowoczesnym  ksz ta łte m  
w zbogaci cho jeńsk i pejzaż, upa - 

m orza  Zachodn iego  i  In s ty tu tu  I m ię tn ia ją c  tam te  k rw a w e  d n i 
Z a cho d n io -P o m o rsk ie go . (U p.) '  w o jn y . (Up.)

NASZA POGODYNKA

n iie iti.
O D  L IS T O P A D A  -nie m o ż n a  ocze­

k iw a ć  d o b re j p o g o d y  — to  s ta ra  
p ra w d a . A łe  zn ó w  ta k ie g o  „ la n ia ”  
ja ,k ie  .p rze ży w a m y  od  w ie lu  dr>i, 
też  c z ło w ie k  s ię  n ie  s p o d z ie w a ł. 
G d y  p a trz ę  n a  m a p y  pog od y , resz­
tk i  w ło s ó w  s ta ją  d ęb a — n ic z y m  
p ro ce s ja  m a s z e ru ją  je d e n  z a  d ru ­
g im  p rze z  E u ro p ę  n iż e  baryiezn-e. 
I-ch © en tra  z n a jd u ją  s ię  w p ra w d z ie  
n ad  p ó łn o c n y m i o b s za ra m i, w  r e jo ­
n ie  M o rz a  P ó łn o c n eg o , ś ro d k o w e j 
S k a n d y n a w ii c z y  n a d  B a łty k ie m ,  
le cz  Euiro-pa ś ro d k o w a  i  P o ls k a  są 
pod w p ły w e m  ty c h  d eszczow ych  u -  
k la d ó w . K a ż d y  n iż  c ią g n ie  z a  sobą 
d w a  fr o n ty  — n a jp ie r w  c ie p ły , k tó ­
r y  d a je  s tre fę  c ią g ły c h  o p a d ó w  
deszczu , a p o te m  n a d c h o d z i f ro n t  
c h ło d n y  i  p rz y n o s i ró w n ie ż  s tre fę  
opadow ą.' ty lk o  n ie co  k ró ts zą . W p a ­
d a m y  za te m  ja k  z  deszczu pod ry n  
nę. to  p o d  je d e n  to  pod d ru g i 
fro n t. X w ła ś n ie  d la te g o  t a k  le je . 
t a k  s ią p i, m ż y  a  m ie js c a m i n a w e t  
n o tu je  się  is tn e  o b e rw a n ie  c h m u ry ,  
j a k  o s ta tn io  n a d  P o m o rze m , g d z ie  
w  c ią g u  je d n e j ty lk o  d o b y  n a p a ­
d a ło  a.ż p o n a d  45 m. U im  e t ró w . N ic  
d ziw n e g o , że  rz e k i w  ty m  r e j  on ie 
p rz y b ra ły  i  m ie js c a m i w y la ły  z k o ­
ry ta . P o m ó g ł w  ty m  s p ię trzo n y  w i­
c h u ra m i i  s z to rm a m i B a łty k , k tó ry  
za b lo k o w a ł u jś c ia  rz e k  w y s o k ą  w o ­
d ą . I  o to  m a m y  lo k a ln e  powod,z-ie 
je s ie n n e  p r z y  u jś c iu  w ie lu  rz e k  po­
m o rs k ic h . N ie  są to  g ro źn e  s p ra ­
w y  -  s zy b k o  m in ą , g d y  ustąp i 
szto rm  i u c ich n ą  ń e c o  w ia t r y  a  
d es zczow y f r o n t  o d s u n ie  się na  
w schód.

D o b rze , że w s zy s tk o  to  d z ie ję  się 
w  c y r k u la c j i  za c h o d n ie j, z a p e w n ia ­
ją c e j n a p ły w  c iep łe g o  p o w ie trz a  
ocean icznego . D la te g o  te m p e ra tu ra  
w  d z ie ń  o sc y lu je  m ię d z y  15 st. na  
p o łu d n iu  a 6—10 st. w  p o zo sta ły ch  
re jo n a c h  k r a ju .

T a k ie  te ż  są p ro g n o z y  n a  n a jb l iż ­
sze <tn.i. D a le j będ ą  w ę d ro w a ły  
zac h o d u  n a  w schód n iże  ba-ryc.zne. 
a  w ię c  i  p o goda n ie  będ-zie u s ta b i­
liz o w a n a . P rz e w id u ję  c o  k illk a  d x  
w a h a n ia  te m p e ra tu ry  — p rz y  w ia ­
t ra c h  zac hodnich  m a  b y ć  c ie p łe j -  
od 14 st. n a  p o łu d n iu  d o  8 -10 st. 
w  c e n tru m  i  -do 5 -7  s t. n a  pó łn o cy . 
P rz e w a g a  za c h m u rze n ia  dużego  
o p a d ó w  deszczu. K ró tk ie  p rze ja ś n ić  
n ia  sp o d zie w a ne są ra cze j p rz y  k o ń  
c u  b ie żąc e j d e k a d y , a łe  w te d y  z ja ­
w ią  się w  n o c y  p rz y m ro z k i.  W ia ­
t r y  u m ia rk o w a n e  i -dość s iln e , 
zw ła szc za  n a p ó łn o c y  siilne i  p o ry ­
w is te , od  zac h o d n ich  d o  p ó łnocno- 
zac h o d n ich .

P o c z ą tk ó w  z im y  n a  ra z ie  n ie  
dać — p rz y p o m n ijm y  z re sztą  p ro ­
gnozę m ie s ięc zną  n a  lis top a d , k tó ­
r a  p rz e w id u je , że do  p o ło w y  lis to ­
p a d a  n ie  p o w in n o  -nastąpić w ię ks ze  
och ło d ze n ie . S p o d z ie w a n e  je s t ono  
d o p ie ro  n a  p rze ło m ie  2 i  3 d e k ad y  
b m .

W IC H E R  F

Kowoczesn« U:i:ms 
E u s t j E o i f f i f a n o w a

Z IE L O N A  G Ó R A  P A P . W  G o­
rzo w s k ic h  Z a k ła d a c h  W łó k ie n  Sztuez  
n yc h  „StiGon”  w y k o n a n o  w  s k a li 
p ó łtec hn lczn e i taśm ę m a g n e to fo n o ­
w ą o  grubośc i 3G m ik ro n ó w . C ha­
ra k te ry z o w a ć  się ona b ęd z ie  du żo  
le p s zy m i w a lo ra m i m e c h a n ic zn y m i 
i  ró w n ie  d o b ry m i p a ra m e tra m i  
e le k tro a k u s ty c z n y m i.

Przed akcją zimową

Z a la n ia  d rogow ców
W C ZO R A J w  gmachu 

Prezydium  W R N  odbyła się 
narada poświęcona przygo­
tow aniom  do akc ji zim ow ej 
na drogach w ojew ództwa  
szczecińskiego. W  naradzie  
uczestniczyli przedstawicie­
le  terenowych w ydziałów  
kom unikacji i  Zarządów  
Dróg Publicznych.

U B IE G Ł O R O C Z N A  Z IM A  n a le ża ła  
d o  b a rd zo  tru d n y c h  w  n as zym  w o­
je w ó d z tw ie . S łu żb a  d ro g o w a m u s ia ­
ła  w a lc z y ć  ze śn ieg iem  i g o ło le dz ią  
n ie m a l od p o czą tk u  lis top a d a  1969 r . 
aż  d o  k w ie tn ia  b r . O lb rz y m  ie w a h a ­
n ia  te m p e ra tu r  i zaspy śn ieżn e  do­
c h o d zą ce  o k re s a m i do 3 m e tró w  w y ­
sokości p rz y s p a rz a ły  d ro g o w co m  w ie  
lu  k ło p o tó w . M im o  to  u d a ło  się  n a  
ogól u trz y m a ć  p rze jezd n o ść  n a jw a ż ­
n ie js zy c h  tra s  k o m u n ik a c y jn y c h . O l­
b rz y m ia  to  zas ługa za ró w n o  s łu żby  
d ro g o w ej j a k  i w ie lu  p rzeds ię­
b io rs tw  i in s ty tu c ji k tó re  w s p ó łd z ia  
la ły  p rz y  od śn ie żan iu  d róg . O t ru d ­
nej s y tu a c ji w  m in io n e j z im ie  n ie c h  
św iad c zy  fa k t ,  że p rzez  112 d n i u -  
t rz y m y w a ła  się g o lo ie dź. zaś te m p e ­
ra tu ra  „ s k a k a ła ” od m in u s  20 do  
pfl-us 7 sto p n i C. K o s z ty  w y d a tk o w a ­
n e  n a  a k c ję  z im o w ą  w  1969/70 r .  
w y n io s ły  ponad  26 m in  z ł.

J a k  w ię c  w y g lą d a ją  p rzy g o to w a ­
n ia  d o  zb liż a ją c e j się z im y ?  O bszer­
n y  p ro g ra m  p rze d s ta w ił na n a ra d z ie  
zastępca d y re k to ra  W Z D P , in ż  R. 
T y lu tk i.  U s ta lon o  w ię c  d ro g i i  k o ­
le jność ich  odśn ie żan ia . P rzy g o to w a  
no  ta k ż e  sp rzę t do a k c j i  z im o w e j. 
Są to  p łu g i, p ia s k a rk i, spychacze  
itp . Z a rz ą d y  D ró g  n ie  d ys p o nu ją  
w ię ks zą  lic zb ą  ty c h  p o ja zd ó w  i 
s p rzę tu ' w  sto su n k u  do ro k u  u b ie ­
g łego. W  z w ią z k u  z ty m , zgodnie  z 
U c h w a łą  P re z . W R N . w  a k c j i  z im o -  
w e j a szczegó ln ie  w’ je j  n a jb rud n ie j 
szych okresach , b ęd ą m u s ia ły  pom a  
gać d ro g o w co m  lic zn e  p rzed s ię b io r­
s tw a  tra n s p o rto w e , ro ln ic y , bazy  
s p rzę tow e a ta k ż e  P K S .

W  o kre s ie  teg o ro czn e j z im y , zgod  
n ie  z  o b o w ią z u ją c y m i n o rm a m i o-pra 
o o w a n y m i w  o p a rc iu  o b a d a n ia  i do 
ś w iad c zen ia , zm n ie jszo n a  zostan ie  
ilość ś rod k ó w  ch e m ic zn yc h  i syp ­
k ic h  n a  1 m  k w a d ra to w y  je z d n i  
p rz y  z w a lc z a n iu  g o ło le dz i. U b ie g łe  
la ta  p o tw ie rd z iły , że ń e ra c jo n a ln e  
stosow an ie  ty c h  ś ro d k ó w  w p ły w a  
n ie k o rz y s tn ie  n a s ta n  d róg , ta b o r  sa 
m o c h o d o w y  a -ta kże  ń e  p o p ra w ia  
s y tu a c ji n a  drogach . P rzy g o to w a n o  
w ię c  d la  w o je w ó d z tw a  o k o ło  6 tys .

C z. WsrcueiB 
P f z y l u S

ambasadora GhRL
W A R S Z A W A  P A P . M a rs z a łe k  S e j­

m u C aesław  W y ce ch  p rz y ją ł 5 bm . 
a m ba sa d o ra  C h iń s k ie j R e p u b lik i 
L u d o w e j w  P o ls ce Y a o  Kua.n-g. k tó ­
r y  Z ło ży ł m u  w  S e jm ie  w iz y tę  k u r ­
tu a z y jn ą .

P O T E N C J A L N I w ła ś c id e  
le  „S y re n e k ”  m ogą spać spo  
h o jn ie . S koń czy ły  się w y ­
śc ig i k ie ro w c ó w  na n ied o -  
ta r ty c h  sam ochodach tra n s ­
p o r to w a n y c h  z fa b ry k i do  
m ias t w o je w ó d z k ic h . Od  
pew nego czasu now e  sam o­
chody przew ożone są na 
s p ec ja ln ych  tra n sp o rte ra ch  
w y p ro d u k o w a n y c h  w  K o -  
żu cho w ie  n a  bazie „S ta ra  
29” .

(C A F  —  U rba ne k )

to n  ś ro d k ó w  ch e m ic zn yc h  i  28 t y s l
m  sześc iennych  p ia sk u .

O c zyszczan ie  diróg w  n  adchodząioej 
z im ie  m im o  k ło p o tó w  s p rz ę to w o -tra n  
spo in o w y ch  b ęd z ie  o p ie ra ło  się p rze ­
d e w s zy s tk im  n a tec hn ice . T z w . m e  
to da  p a tro lo w a  le k k ic h  p łu g ó w  z a ­
s tosow ana w  czasie m in io n e j z im y  
z d a ła  eg za m in . D z ię k i te m u  n a  n a j­
w a żn ie js zy c h  tras ac h  Z lik w id o w a n o  
d o  m in im u m  k ło p o ty  k o m u n ik a c y j­
n e . P o d o b n y  system  pr*tcy -będzie 
sto so w an y  w  ty m  ro k u .

W res zcie  do a k c j i  z im o w e j w p ro ­
w a d zo n a  zostan ie sp e c ja ln a  e k ip a  
łą czn o śc i i in fo rm a c ji. D ro g o w c y  d y  
s p o n u ją  ju ż  100 s ta ły m i te le fo n a m i, 
33 s ta c ja m i ra d io w -o -te le fo n k a n y m i 
a ta k ż e  37 ru c h o m y m i ra d io s ta c ja m i  
n a  c ię ż k im  i  le k k im  tab o rze , fz )

i :  I

ZE SFORTU

Piękny w yn ik  
Andrzeja Trajdy

D O S K O N A L Ą  fo rm ę  za d e m o n stro ­
w a ł A n d rz e j T r a jd a  podczas m ię ­
d zy n a ro d o w e g o  m eczu  s trze lec k ieg o  
G w a rd ia  W a rs za w a  — re p re z e n ta c ja  
S a ra je w a . W  s trz e la n iu  z  k a ra b in ­
k a  m a ło k a lib ro w e g o  w  p o s ta w ie  le ­
żącej (k b k s  5) T ra jd a  u z y s k a ł 599 
p k t . n a  600 m o ż liw y c h , w y ró w n u ­
ją c  re k o rd  P o ls k i

M e c z  z a k o ń c z y ł się re m is e m  8:3. 
W  k o n k u re n c ja c h  s e n io ró w  t r iu m ­
fo w a li  g w a rd z iś c i, n a to m ia s t k o n ­
k u re n c je  ju n io ró w  w y g r a l i  ©oście.

Czy bokserskie ME
odbędą się w Madrjcic?

Z  O K A Z J I m is trzo s tw  E u ro p y  m ło  
d yc h  p ię śc ia rzy , w  B udapeszcie  od­
będzie  s:ę p o siedzen ie  k o m ite tu  w y ­
k o n a w cze g o  e u ro p e js k ie g o  z w ią z k u  
boks ers k ieg o . R o z p a try w a n a  b ęd z ie  
m . in . s p ra w a  p rzys z ło ro c zny ch  m i ­
strzo s tw  E u ro p y , k tó ry c h  o rg a n iza c ji 
p o d ję ła  się H is zp a n ia . Z g o d n ie  z  u -  
s ta le n ia m i A IB A , tu rn ie j o m is trzo ­
stw o E u ro p y  p o w in ie n  b y ć  ro ze g ra ­
n y  n a  p rz e ło m ie  m a ja  i  cze rw c a . 
T y m c za s e m  —  ja k  w y n ik a  z  -oświad­
cze ń  w ła d z  h is zpa ń sk ic h  — w  ty m  
o kre s ie  będą o lb rz y m ie  k ło p o ty  z z a  
k w a te ro w a n ie m  w  M a d ry c ie . D o p ie ­
ro  p rz y  ko ń c u  cze rw c a  s y tu a c ja  ho­
te lo w a  n ieco  się  p o p ra w i. J a k  dono­
szą zag ra n ic zne  ag encje . M a d ry t  b ę ­
dz ie  m u s ia ł z re zy g n o w a ć  z o rg a n izo ­
w a n ia  m is trzo s tw , je ś li w  p rz e w i­
d z ia n y m  te rm in ie  n ie  zab e zp iec zy  o d  
p o w ie d n ich  w a ru n k ó w  za g ra n ic zn y m  
e k ip o m .

W  B udapeszcie  zad e cy d o w an a  zo­
sta n ie  ta k ż e  s p ra w a , k to  o trz y m a  
o rg a n iza c je  nas tę p n yc h  m is trzo s tw  
E u ro p y  ju n io ró w .

P O K R Ó T C E
W  P R E Z Y D IU M  W ouewÓcMkieł

R a d y  N a ro d o w e j w  K a to w ic a c h  o d -  
. b y ła  się  u roczystość w rę c ze n ia  od­
zn ac zeń  p a ń s tw o w y c h  -e-zlon,korni' ze­
społu re d a k c y jn e g o  „S-Dortu” .

O d zn a c ze n ia  o tr z y m a li:  K r z y ż  K a ­
w a le rs k i O rd e ru  O d ro d ze n ia  P o ls k i 
-  F ra n c is z e k  G o rzie la n y, Z ło ty  
K rz y ż  Z a s łu g i A lf re d  S o jk a  i  H e n ­
r y k  Stoczk lew i.cz, S re b rn y  K r z y ż  
Z a s łu g i H e n ry k  H e rm a s z , B rą z o w y  
K r z y ż  Z a s łu g i Ja n u sz  J e le ń .

W  P IE R W S Z Y M  e l im in a c y jn y m  m i  
czu  K lu b o w e g o  P u c h a ru  E u ro p y  w
k o s zy k ó w c e  m ę żczy zn  m is tr z  P in ia n  
d ii  T a p io n  H o n k a  z re m is o w a ł w  T a -  
pio-li z naszą m is trzo w s k ą  d ru ż y n ą  
Ś ląs k  W ro c ła w  — 66:66 f26:28). R e ­
w a n ż o w e  s p o tk a n ie  -tych zes p o łó w  
o d b ędzie  s ię  14 b m . w e  W ro c ła w iu .

W  S U B IT IC Y  ro zp o c zę ły  s ię  m ię ­
d zy n a ro d o w e  X I X  m is trzo s tw a  J u ­
go s ła w ii w  ten is ie  s to ło w y m . B io rą  
w  n ic h  u d z a l  ró w n ie ż  P o la c y . W  
p ie rw szy ch  m e cza ch  d ru żyn o w y ch #  
re p re ze n ta c ja  P o ls k i ko b ie t  p o k o n a ­
ła F ra n c ie  3 0. a -ep re r.en tac ja  m ę ż­
c zy zn  o d n iosła  zw y c ię s tw o  n ad  N R D  
3:1.

W  P IE R W S Z Y M  spotkani-u z c y k lu  
ro z g ry w e k  o k lu b o w y  p u c h a r  E u ­
ro p y  w  s .a tk ó w c e  k o b ie t, k tó re  o d ­
b y ło  się w  A arh u s . m is tr z  P o ls k i  
W is ła  (K ro k ó w ) p o ko n a ła  m is tr z a  
D a n ii -  A arh u s  R .V . 3:0 (15:1 15:0,.
15:1) M ecz re w a n ż o w y  o d b ęd z ie  s ię  
w  K ra k o w ie  w  n ie d z ie lę  8 bm'.

N O W Y  S E Z O N  m ę d z y n  a ro d o w y  W  
ły ż w ia rs tw ie  fig u ro w y m  tra d y c y jn ie  
za in a u g u ro w a n y  zo sta ł z a w o d a m i 
. R ich m o n d  T ro -phy”  w  L o n d y n ie . 
W z ię ły  w  n ich  u d z ia ł 23 za w o d n ic z ­
k i  z k r a jó w  eu ro p e js k ic h , U S A  ł  
J a p o n ii. P ie rw s ze  m ie js c e  z a ję ła  20- 
le tn ia  W ło szk a  R ita  T ra p a n e s e  
przed  m is tr z y n ią  W . B ry ta n i i, P e tr i-  
cią D o d d  o ra z  l-G-łettaią A m e r y k a n ­
k ą  D a w n  G la b . T ra p a n e s e , k tó ra  w  
ub. ro k u  za ję ła  4 m ie js ce  n a  m i­
strzos tw ach  E u ro p y , w  ty m  sezoniiey 
zd an ie m  fa c h o w c ó w , p o w in n a  z n a ­
le źć s ię  w  g ro n ie  m e d a lis te k .
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♦  A g e n c je  p ras o w e donoszą, 
p o w o łu ją c  się  n a eg ipskie  źród ­
ł a  o fic ja ln e , że s i ły  zb ro jn e  
SERA z n a jd u ją  s ię  w  sta n ie  p o -  
g y jto m a  w  z w ią z k u  z w y g a ś n ię ­
c iem  5 lis to p a d a  u k ła d u  o 
w s trz y m a n iu  og n ia  w zd łu ż  K a ­
n a łu  Sueskiego.

♦  L ib a ń s k i „ A l S a ja d ” do­
n o s i, że p rzew o dn iczą cy  L u d o ­
w e g o  F ro n tu  W y z w o le n ia  P a le ­
s ty n y  d r  H ab a sz  m ia ł podać  
s ię  o statn io  do d y m is ji . D o  re ­
z y g n a c ji z m u s iło  go B iu ro  P o ­
lity c z n e  tej- o rg a n iza c ji. L u d o w y  
F ro n t W y zw o le n ia  P a le s ty n y  na  
le ż y  d o  n a jb a rd z ie j e k s tre m i­
s ty czn yc h  u g ru p o w a ń  kom ando  
sów , a  d z ia ła lno ś c i H abasza  
p rz y p is u je  się pow szechn ie  
s p ro w o k o w a n ie  w o jn y  do m o w ej 
w  J o rd a n ii.

R ze c zn ik  Ludow ego  F ro n tu  
W y z w o le n ia  P a le s ty n y  w  A m -  
m a n ie  zd em e n to w a ł in fo rm a c ję  
„ A l-S a ja d ” , w e d łu g  k tó re j H a ­
basz m ia ł ja k o b y  podać się do 
d y m is ji .

S C H E E L
O D W IE D Z I J U G O S Ł A W IĘ

♦  J a k  za p o w ie d z ia ł w  c z w a r
t e k  rze c zn ik  ju g o s łow iań s k ie g o  
M S Z  D ra  golu b V u jic a , w
d n ia c h  25—27 lis top a d a  be. w  Ju  
go s ła w ii będzie  p rz e b y w a ł z o fi 
c ja ln ą  w iz y tą  m in is te r  S p ra w  
Z a g ra n ic zn y c h  N R F  W a lte r  
Scheel.

• ♦  K a ir s k i „ A l-A h ra m ” dono­
si w  c z w a rte k , że  sześciu o f i­
c e ró w  zosta ło  ro zs trze lan y ch  w  
I r a k u .  R o zs trze lan y  zo sta ł m . 
in . dow ódca je d n e j z b ryg a d , 
k t ó r y  u s iło w a ł n a  czele sw ych  
ż o łn ie rz y  o panow ać B agdad  i  
d o ko n ać  za m a c h u  sta nu .

Idee przewodnie
(D okończen ie  ze str. 1)

Z A D A N IE  T O  p rzy p a d ło  n a  czasy  
n ie z m ie rn ie  sk o m p lik o w a n e  d la  ca­
łe j E u ro p y . T rw a ła  w y n iszc zając a  
ludzkość w o jn a  św ia to w a , w  w ie lu  
k ra ja c h  nara s ta ło  d ążen ie  do w y zw o  
le n ia  się z  u cisku  re a k c ji i zm ia n y  
p o rzą d k u  społecznego a co za ty m  
id z ie , w zm a g a ł się te r ro r  i je d n o ­
c zy ły  s i ły  te j  re a k c ji . Z b ro jn a  in te r  
w e n c ja  pań s tw  E n te n ty  p o p iera ła  
k o n trre w o lu c y jn e  w o js k a  b y ły c h  ca r  
sk ic h  g en e ra łów , k tó rz y  n ie da w n o  
jeszcze sta l] po d ru g ie j s tron ie  b a ­
ry k a d y . M ło d a  re p u b lik a  ra dz iec ka , 
obok w ro g ó w  z k a ra b in e m  w  garści, 
b o ry k a ć  s ię  m u s ia ła  z g łodem  i  cho­
ro b am i.

M im o  tego państw o ro b o tn ik ó w  i 
chłopów , p ie rw sze na św iec ie  p ań ­
stw o  d y k ta tu r y  p ro le ta r ia tu , w yszło  
z  te j  p ró b y  o b ro n ną  rę k ą , zw y c ię ­
ży ło .

„D Z IE S IĘ Ć  D N I, k tó re  w s trzą ­
snę ły  ś w ia tem “  zapoczątkow a ły  
now ą  erę n ie  ty lk o  na  obszarze 
w ie lona rodow ego  im p e riu m  ca r­
skiego. „D e k re t o p o ko ju “ , „D e ­
k la ra c ja  p ra w  n arod ów  R osji“ , 
„D e k re t w  sp ra w ie  a nu lo w a n ia  
u k ła d ó w  z a w a rtych  przez rządy 
by łego Cesarstwa Rosyjsk iego“  
i  in ne  d o ku m e n ty  w ła d z y  radz ie  
c k ie j le g ły  u  p odstaw  uznan ia  
przez L e n in a  i  rząd ra d z ieck i 
p ra w a  narodu  polsk iego  do w o l 
nego, n iepodleg łego  b y tu  pań­
stw ow ego a „ re w o lu c ja  ro sy jska

5 B M . m in is te r S p raw  Za  
g ra n iczn ych  N R F  W a lte r  
Scheel sp o tk a ł się z d z ien ­
n ik a rz a m i w  salach recep­
cy jn y c h  h o te lu  E u rope jsk ie  
go w  W arszaw ie . Na zd ję ­
c iu : W . Scheel (z  le w e j)  
ro z m a w ia  z red. E w ą B e r­
beryusz z ty g o d n ik a  „D o ­
o ko ła  Ś w ia ta ” .

Fot. C A F  —  D ą b ro w s k i

Z DNIA NA DZIEŃ

Bliskowschodnie postawy
S Y T U A C J A  pan u jąca  na  B lis k im  W schodzie  w  przeddzień 

w yg aśn ięc ia  trzym ies ięcznego ro ze jm u  sk ła n ia ła  do pesym istycz­
n ych  n as tro jó w . Rząd iz ra e ls k i dość d łu g i okres 90 d n i w y k o ­
rz y s ta ł do u m o cn ie n ia  p o te n c ja łu  m ilita rn e g o  i  w  d n iu  inaugu  
ra c j i  deba ty  w  Z g rom adzen iu  O gó lnym  N Z  na tem a t k o n f l ik ­
tu  iz rae lsko -a rab sk ie go  cyn iczn ie  p rz e m y c ił do p rasy  in fo rm a  
c ję  o  zb ud ow an iu  w  s tre fie  K a n a łu  Sueskiego pasa fo r ty f ik a c j i  
po rów n yw a ne g o  z  l in ią  M ag ino ta .

JE D N O C ZE Ś N IE  przez ca ły  
te n  czas T e l A w iw  p ro w ad z i 
a n tye g ip ską  kam pan ię , oskarża­
ją c  K a i r  o rzekom e naruszanie  
p o ro zu m ie n ia  roze jm ow ego. W 
s u ku rs  spieszy m u  rząd S tanów  
Z jednoczonych , k tó re m u  d ek la - 

„  rowanie* pop a rc ia  d la  m is ji a m ­
basadora J a rr in g a  n ie  przeszka 
dza ło  w e  w ła s n e j grze. D opro- 

' w a d z iła  ona, ja k  w iadom o, do 
w y c o fa n ia  się U S A  -z k o n s u lta ­
c ji; czterech  m o ca rs tw  na  tem a t 
B lisk ie g o  W schodu.

T O T E Ż  z d ebata  b liskow schodm ią  
w  Z g ro m a d za n iu  O g ó ln y m  N Z  w ią ­
za n o  n a ń z  Leje n a  p rzezw yc ięże n ie  
głębo-kleg-o im p a s u  w  p róbach  po­
lity c z n e g o  u re g u lo w a n ia  k o n f lik tu .

■ P rz y  o k a a ji w y s tą p ie ń  lic zn y c h  d e­
le g a tó w  p ań s tw  a ra b s k ic h , p rzeds ia  
w ie  le li m o c a rs tw , a takżie m in is tra  
S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  Iz ra e la  E b a -  
n-a. m o g liś m y  ra z  je szc ze s k o n fro n ­
to w a ć  s ta n o w is k a  poszczególnych  

' k r a jó w  w o b ec  m o ż liw o ś c i p o ko jo ­
w e g o  z a że g n a n ia  k ry z y s u .

„ Iz ra e l n ie  p o w in ie n  o trzym ać 
n ag ro dy  za agres ję ”  —  p rze d ­
s ta w ia ją c  znaną pozyc ję  rządu 
radz ieck iego  m in . G rom jzko po­
s tu lo w a ł n a tych m ia s tow e  w zno ­
w ie n ie  m is j i  J a rr in g a  w  opa r­
c iu  o re zo luc ję  z lis to p a d a  1967 
ro k u . R eprezen tan t Z R A  pod­
trz y m a ł z łożone pop rzedn io  oś­
w iadczen ia , iż  Z R A  zgodziłaby 
s ię  na p rzed łużen ie  zaw ieszenia  
b ro n i pod w a ru n k ie m  re a liz a c ji 
e ta p am i pos tanow ień  R ady Bez 
p ieczeństw a  z 1967 roku .

P O  K IL K U D N IO W Y C H  rozm o­
w a c h  o f ic ja ln y c h  i  k o n ta k ta c h  za ­
k u lis o w y c h , Z g ro m a d za n ie  O gólne  
z d o ła ło  o p ra c o w a ć  ko m p ro m is o w y  
d o k u m e n t, w z y w a ją c y  s tro n y  k o n ­
flik tu ! b lis ko w s ch o d n ie go  do w s trzy ­
m a n ia  s ię  od d z ia ła ń  w o je n n y c h  
w z d łu ż  l in i i  K a n a łu  Su e sk ieg o  na  
d a ls ze  3 m iesiące. P o s u n ięc ie  to, 
a p ro b o w a n e  p rzez  57 d e le g a c ji p rzy  
16 s p rz e c iw ia ją c y c h  s ię  -  w ś ró d  
ty c h  o statn ich  n ie  z a b ra k ło  rzecz  
o c zy w is ta  S ta n ó w  Z je d n o c zo n y ch  1 
Iz r a e la  -  m o że  o d eg ra ć  k o n s tru k ­
ty w n ą  ro lę  w  p rze zw y c ię że n iu  b li-  
«kowisohodniieigo k ry z y s u  tyiLko w ó w .

czas, g d y  w  p o s z u k iw a ń iu  po ro zu ­
m ie n ia  będą u czestn iczyć w s zys tk ie  
zaim beresow ane p ań s tw a , n ie  w y łą ­
c za ją c  Iz ra e la  i  U S A . M . w .

Simpad na pecina

W ielka e b U m
Sta S H H f E i e î ê w  

we Fitmcp
P A R Y Ż . W  ca łe j. F r a n c ji  p o lic ja  

1 ż a n d a rm e r ia  p ro w a d z i za k ro jo n a  
n a sze ro ką  sk a lę  o b ław ę  n a  gang­
ste ró w . k tó rz y  w  c ią g u  jednego  
ty lk o  d n ia  d o k o n a li trzec h  udan y ch  
na,padów  z b ro n ią  w  rę k u . C hoć n ie  
p rzy n io s ły  o n e  b a n d y to m  spodzie­
w a n y c h  zy s k ó w  -  ich  c a ły  łu p  w y ­
nosi za le d w ie  60 000 f ra n k ó w  -  je d ­
n a k ż e  n ie  z a w a h a li s !ę użyć b ro n i, 
w- w y n ik u  c z e g o  9 osób zo sta ło  ra n  
n y c h ,

W  n ie d z ie lę  o g o d z in ie  21.12 po­
ciąg  osobow y ja d ą c y  z N a n te s  za­
trz y m a ł s ię  n a d w o rc u  to w a ro w y m  
w  H o u ille s , w  d e p a rta m e n c ie  Y v e -  
llnes, aże b y  za b ra ć  p rz e s y łk i pocz­
to w e . W  c h w ili, k ie d y  w a g o n  pocz­
to w y  p rz y jm o w a ł p rz e s y łk i, z  u - 
k r y c ia  w y s z ło  d w óch  za m a s k o w a ­
n yc h  m ę żc zy zn , z k tó ry c h  je d e n  u- 
z b ro jo n y  b y ł w  p is to le t a u to m a ty e z  
n y , a d ru g i w  rę c zn y  k a ra b in  m a ­
szy n o w y. P o d  g roźbą u ż y c ia  b ro n i 
zm u s ili o n i k o n w o je n tó w  do  o tw o ­
rzen ia  w o rk ó w  p o czto w yc h  i  zab ra li 
40 000 f ra n k ó w . K ie d y  z n ie c ie rp li­
w ie n i p o d ró żn i, ń e  w ie d zą c  co  się 
d zie ję , zac zę li w y c h o d z ić  n a  peron , 
b a n d y c i u c ie k a ją c  o tw o rz y li  do  nich  
ogień . O śm iu  p o d ró żny ch  zostało  
ra n n y c h .

K ilk a  g o d z in  w c ześ n ie j ta  sam a  
b a n d a  n a n a d ia  n a  je d n ą  z k a w ia rń  
w  A rg en teu lit, w  sąsiedn im  d ep a r­
ta m e n c ie  V a l d ’O ise, żą d a ją c  p ie ­
n ię dzy . N a p o ,tk a li je d n a k ż e  n a zde­
c y d o w a n y  o-pór k o n s u m e n tó w  i  w ła  
śc ic le la  lo k a lu . Je d en  ze zn a jd u ­
ją c y c h  s :e w  k a w ia r n i m ężczy zn , 
k tó ry  p ró b o w a ł za a ta k o w a ć  gan.gste 
ró w . zo s ta ł p o s trze lo n y  w  nogę.

W  ty m  s a m y m  d n iu  c z te re c h  b a n ­
d y tó w  d o k o n a ło  n a o a d u  n a  u rząd  
p o c z to w y  w  V i.U eparis (d e p a rta m e n t  
Seine e t  M a rn e )  z a b ie ra ją c  20 000 
f ra n k ó w . W e  w s zys tk ic h  trze c h  w y ­
p ad k ac h  b a n d y c i z d o ła li u jś ć , n ie  
zo s ta w ia ją c  żadnego ś ladu .

Co p rz y n io s ły  
„międzywybory” w USA?

Z G O D N IE  z p rz e w id y w a n ia m i, am e rykań ska  k o n fro n ta c ja  
n ie  zapow iada  is to tn ie jszych  z m ian  w  u k ład z ie  s ił m iędzy 
p a r tia m i re p u b lika ń ską  i  dem okra tyczną . P rzem aw ia  to  na n ieko  
rzyść N i sona, k tó ry  w  dążeniu  do sukcesu re p u b lik a n ó w  sto ­
czy! je d n ą  z na jzac ie k lc jszych  b a ta li i w  dz ie jach  U S A , n ie  co­
fa ją c  się przed n ie w y b re d n y m i m e tod a m i zastraszania  i  in w e k  
ty  w . U d a ło  m u  się je d n a k  o gran iczyć ro z m ia ry  s tra t, ja k ie  
w  w yb orach  m ięd zykad e ncy jn ych  ponosi z w y k le  p a r tia  rządzą­
ca-. R e pu b lika n ie  o k rzycze li ten  w y n ik  ja k o  zw yc ięs tw o , a  de­
m o k ra c i u z n a li, że „w ie lk a  góra u ro d z iła  m a łą  m ysz” .

N IE  SPOSÓB jeszcze o kreś lić , JE D N O  je s t pew ne —  w a lk a  
ja k  ksz ta łto w a ć  się. będzie sytua  o „rz ą d  dusz”  pow ieść się może 
c ja  w  K ongresie, k tó reg o  m a n - N ix o n o w i ty lk o  w te dy , gdy zdo 
d a ty  b y ły  g łó w n ym  ce lem  n a ta r ła  W yprow adzić  k ra j ze ś lepe j 
c ia  B ia łego  Domu, ja k o  że N i-  u lic z k i,  w  ja k ą  wpędza  go ha- 
xon  je s t p ie rw szym  od  ponad n iebna  i  w yn iszcza jąca  w o jn a  
120 la t  prezydentem , m a ją cym  w ie tnam ska,, k ładąca  się na ży- 
p rz e c iw  sobie przew aża jącą  lic z  c iu  narodu  am erykańsk iego  
bę kongresm enów  zasiada jących  b rze m ie n ie m  bezrobocia, in f la -  
na  K a p ito lu . c j i ,  przestępczości i  w e w n ę trz -

O cenia  się, że p rezyden t u zy - n ych  nap ięć. ( j r )
ska ł te ra z  szansę p rzec iągn iec ie  
na sw o ją  s tronę  tzw . „robocze j 
w iększośc i”  w  Senacie w  g łoso­
w a n iu  nad sp ra w am i w o js k o w y  
m i i  zagran icznym i, gdzie  a dm i 
n is tra c ja  n ap o tyka ła  n ie raz  t ru ­
dne- do przezw yciężen ia  opory. 
W iększość ta  n ie w y n ik a ła b y  ze 
s tosunku  liczbow ego m iędzy  re ­
p u b lik a n a m i i  d em okra tam i, ale 
m iędzy  konse rw a tys tam i i lib e ­
ra ła m i w  ło n ie  każde j z tych  
p a r t i i —  ta k  b ow iem  przebiega 
n ie  od d z is ia j po la ryza c ja  s ił w  
społeczeństw ie  a m erykańsk im .

Z  T A K  Z Ł O Ż O N E G O  o b ra zu  po-U- 
tyiezinej sza ch o w n icy  U S A  m ożna  
w y cią g n ąć  n a  ra z ie  je d y n ie  ogólne  
wnlo-skl. M ię d z y  Ln-nyimi i ten., że 
a d m in is tra c ja , w a szy n gto ń sk a, n ie  
m a ją c  p rze c iw  so-ble zw a rte g o  f ro n ­
tu o p in ii, z-echce fo rso w a ć  ze zd w o ­
jo n ą  s ilą  d o ty ch c zas o w y kuirs po­
l ity k i.

W  p e rs p e k ty w ie  w y b o ró w  p re zy ­
d en c k ic h  an.no 1972, d la  k tó ry c h  
N ix o n  u s iło w a ł sobie s tw o rzy ć  do­
godne p o zyc je  w y jśc io w e , m u s i on. 
je d n a k  uw zg lę d n iać  Is to tn ą  p rze ­
szkodę w  osobach g u b e rn a to ró w  
sta no w yc h  (w  ich  sk ła d z ie  n a s tą p i­
ło  p rzes u n ięc ie  n a rzecz p a r t i i  de­
m o k ra ty c z n e j)  i p rzyw ó d c ó w  lib e ­
ra ln e g o  s k rz y d ła  d e m o k ra tó w , któ ­
r z y  w  k o m p le c ie  o b ro n ili sw o je  
m ie js ca  w  Senacie, w  ty m  E d w a rd a  
M u-skle. A m e ry k a n in a  pochodzenia  
polsk iego.

BflaSr
niezadowolona
z wizyty w Londynie

L O N D Y N  P A P . P rz e b y w a ją c a  w  
L o n d y n ie  p re m ie r  Iz ra e la  G o lda  
M ei,r o d b y ła  w  c z w a rte k  k o n fe re n ­
c ję  p ras o w ą , podczas k tó re j s tw ie r ­
d z iła  z u b o lew an ie m , że m ię d z y  W. 
B ry ta n ią  a Iz ra e le m  n ie  doszło  do  
żadnego  p o ro zu m ie n ia  co  d,o pod­
s ta w o w yc h  s p ra w  zw ią za n y c h  z pro  
b le m a m i B lis k ie g o  W schodu, m im o  
że ro z m o w y  p rzep ro w ad zo n e  p rzez  
n ią  z  p re m ie re m  b ry ty js k im  H e -n -  
hetm i s e k re ta rze m  stanu  d/s za g ra ­
n ic zn y c h  D o u g las - H o m e ’ ero b y ły , 
je j  zdajii-em , b a rd zo  szczere.

U a t l ^ i e C C y
kosmonauci

a... wyborf w USA
N A  k i lk a  d n i przed  a m e ry ­

k a ń s k im i w y b o ra m i d w a j baw ią  
cy w  U S A  kosm onauci radz iec­
cy, S ew astianow  i  N ik o ła je w , 
b y li gośćm i b u rm is trz a  Nowego 
J o rku , L in d s a y ‘a. N ilco ia je w  o- 
f ia ro w a ł gospodarzow i odznakę 
p ilo ta  kosm icznego i  p ow ied z ia ł: 
„O d zna ka  ta  u p ra w n ia  pana do 
uda n ia  się z n am i w  Kosm os, 
i  to  bez badań le k a rs k ic h “ .

B u rm is trz  o dp ow ie dz ia ł: „N ie  
zda je  sobie pan sp ra w y , ja k  
w ie lu  lu d z i by się z tego uc ie ­
szyło“ . (z)

—  ja k  p is a li A m e ry k a n ie  Has­
k in s  i  L o rd  w  s w e j książce z r .  
1922 —  usunęła  w sze lk ie  prze­
szkody, k tó re  u tru d n ia ły  uczc i­
w e o m ó w ie n ie  sp raw y p o ls k ie j 
przez E n ten tę “ .

W  ro k  po W ie lk im  P aździe r­
n ik u  w y s tą p ił z b ro jn ie  p ro le ta ­
r ia t  A u s tro -W ę g ie r i  N iem iec  —  
ko m u n iśc i i  so c ja liśc i w  w ie lu  
k ra ja c h  E u rop y  o ż y w ili sw ą dzia  
ła lność, d em onstru jąc  „o tw a rc ie  
wobec całego ś w ia ta  sw o je  dą­
żenia  i  cele“ .

W  pracy  „P a ńs tw o  i  re w o lu ­
c ja “  L e n in  p is a ł: „Jes t rzeczą 
ważną u p rz y to m n ić  sobie, ja k  
bezgran iczn ie  zak łam ane  je s t po 
sp o łite  b urżua zy jń e  w yobrażen ie
0 tym , ja k o b y  soc ja lizm  b y ł 
czymś m a rtw y m , zastyg łym , 
czymś u s ta lo nym  raz na zaw ­
sze, podczas gdy w  rze czyw is to ­
ści ty lk o  od soc ja lizm u  rozpocz­
n ie  się szybk i, rze czyw is ty , is to t 
n ie  m asow y, z udz ia łem  w ię k ­
szości ludnośc i, a potem  ca łe j 
ludzkośc i, ru ch  postępow y w e 
w szys tk ich  dz iedz inach  życ ia  
społecznego i  osobistego“ .

S ła w a  te p is a ł L e n in , k ie d y  je d y ­
n ie  R osja  R ad z ie ck a b y ła  n ad z ie ją
1 zachętą  do d z ia ła n ia  d la  ty c h , k tó  
rz y  w a lc z y li p rzec iw k o  k rzy w d z ie  
sp o łe czn e j, w y z y s k o w i k a p ita lis ty c z  
n e m u  i  ko lo n ia ln e m u  u c isk ow i.

A  D Z IS IA J ?  We w szys tk ich  
zakątkach  z iem skiego g lobu  s ło­
w o  soc ja lizm  s ta ło  się syn on i­
m em  innego, lepszego życia. 
M ó w i o so c ja lizm ie  A m e ry k a  
Łac iń ska  i  A fry k a ,  pow iew a  
sz tandar so c ja lizm u  nad w o ln ą  
i  d um ną  K ub ą , w a lce  narodu  e- 
g ipsk iego  p rzew odz i A ra b s k i 
Z w iąze k  S oc ja lis tó w , w p ro w a ­
dza soc ja lis tyczne  zasady gospo­
d a ro w a n ia  n iepodleg ła , choć w y  
k rw a w io n a  w  w a lce  o tę  w o l­
ność, A lg ie r ia . Ir la n d z k a  p a tr io t-  
ka  B ernade tte  D e v lin  m ó w i o 
„s o c ja lis ty c z n e j re p ub lice  I r la n ­
d i i ” . now o  o b ran y  p rezydent 
C h ile  S a lvadore  A lle n d e , ró w ­
n ież często używ a  s łow a  socja­
lizm . Jedna trzec ia  ludzkośc i 
ś w ia ta  b ud u je  now e życie  w  u - 
s tro ju  so c ja lis tycznym  a p rze­
w o dz i im  państw o, w  k tó ry m  
d oko na ł się W ie lk i P aźd z ie rn ik . 
Państw o, k tó re  w ysz ło  zw yc ię ­
sko z w o jn y  z h it le ro w s k ą  Rze­
szą, p rzynosząc- wolność w ie lu  
narodom  E uropy, chociaż w  po­
bożnych życzeniach k a p ita lis ty ­
cznych p o li ty k ie ró w  ju ż  daw no 
m ia ło  się w y k rw a w ić  i  osłab ić.

Z W IĄ Z E K  R A D Z IE C K I s ta ł 
się św ia to w ą  potęgą. I  to  n ie  
ty lk o  potęgą m i lita rn ą . Z a dz i­
w ia ją  ś w ia t osiągn ięcia  radz ie ­
c k ie j n a u k i, sz tuk i, k u ltu ry ,  za­
d z iw ia  aw ans gospodarczy i  k u l 
tu ra ln y  d a w n ie j b iednych  i  za­
co fanych  re jo n ó w , zadz iw ia  
w spó łżyc ie  setek różnych  n aro ­
d ów . Bo ta k  ja k  p rz e w id z ia ł Le-. 
n in ,  so c ja lizm  b a rdz ie j odpo­
w ia d a ją c y  współczesnem u ś w ia ­
tu  p rz y n ió s ł ru c h  postępow y w e  
w szys tk ich  dz iedz inach  życ ia  
społecznego i  osobistego. I  d la ­
tego W ie lk i P aźd z ie rn ik  je s t 
ideą  p rze w od n ią  w a lk i ty c h  
w szys tk ich , k tó rz y  p ragną  żyć 
w  św iec ie  w o ln y m  od g łodu , 
nędzy, m ilita ry z m u  i w o je n  —- 
d la  tych  w szys tk ich , k tó rz y  chcą 
zapew n ić  sobie i  sw o im  dzie­
c iom  życ ie  godne cz łow ieka .

R E M IG IU S Z  S ZC ZĘ SN O W IC Z

Oczarował Ją cyrk
Ci Jean Baptiste)

PARYŻ. Po starszej siostrze Geroldinie 
i bracie Michaela, także Victoria, dwu­
dziestoletnia córka Charlie Chaplina 
opuściła swej patriarchalrrq rodzinę mie­
szkającą w willi w Vevey w Szwajcarii 
(22 pokoje, wielki park, stajnie, base­
ny, korty tenisowe i pole golfowe). Ład 
na, wysoka i uparta — podobnie jak 
niegdyś je j matka C ona, która z powo­
du poślubienia Chaplina została wyklę­
ta przez ojca O ’Noil la — Victoria po­
rzuciła dom, udając się do Paryża, 
gdzie mieszka jej ukochany, z którym 
chce -żyć i pracować. Jej ideał 
dzieści lat, jest rozwiedziony i 
letnią córkę.

Jego romans z córką Chaplina przy­
pomina trochę fabułę sentymentalnego 
filmu. Victoria jeszcze jako małe dziec­
ko znalazła się w cyrku; była nim ocza 
rowana, morzyła o tym, aby mieć cyrk 
na własność... Kilka lat później zwie­
rzyła się francuskiemu dziennikarzowi z 
tej wielkiej miłości swego życia. J. B. 
Thierree przeczytał wywiad i napisał 
list do Victorü, pragnąc ją poznać. Spot 
kalii się w Vevey i zrodziła się miłość 
„od1 pierwszego wejrzenia” . Kiedy Char­
lie Chaplin wmieszał się i zażądał, oby 

czter zerwała znajomość, Victoria nie usłucha 
trzy- la  ojca i wyjechało do ukochanego.

iystentką Bapiisty. W raz
Nazywa się Jean Baptiste Thiewée i z nim wystąpiła w filmie Felliniego 

jest bardzo popularny w paryskim iw ie- „C lowni” , który prezentowany był na 
cie teatralnym. Grywał również w fil- festiwalu w Wenecji.
mie, a w 1968 r. wystąpił z powodze- Po odejściu z Vevey, nie chciała spot- 
niem w kabarecie jako clown w krót- koć się z rodzicami. -  Oni zapomnieli, 
kich poetyckich scenkach, które włości- że postępowali kiedyś tak jak Baptista 
wie nie bardzo przypominały skecze cyr i ja — powiedziała. -  Spotkanie jest 
kawę. Przybrał artystyczny pseudonim niepotrzebne -  padłyby tyłka z>e słowa, 
„Baptiste", od im ienia romantycznego które na zawsze by nas rozłączyły, 
pajaca, bohatera słynnego filmu „Ko­
medianci” M arcela Carné. (PAP)
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GORĄCY FINISZ PRZEMYSŁU
OS T A T N IE  dane  GUS po­

tw ie rd z a ją  u trz y m y w a n ie  
s ię  w y s o k ie j d y n a m ik i p ro  

d u k c ji p rze m ys ło w e j. W rzesień 
b y ł pod ty m  w zg lędem  p om yś l­
n y  • y - p ro d u k c ja  w z ros ła  o 7 
proc. w  stosunku  do ana log icz­
nego m iesiąca ub. ro ku . Po 
trzech kw arta łach  —  p o ró w n u ­
ją c  z  ty m  sam ym  okresem  1969 
ro k u  —  wzrost produkcji prze­
m ysłow ej wyniósł 8,3 proc.

D a n e  G U S  w s k a zu ją , że g łó w n y m  
c z y n n ik ie m  wzrosbu p ro d u k c ji je s t  
w y d a jn o ś ć  p ra c y . O b s e rw u je m y  w ię c  
s y m p to m y  św iadczące o  in te n s y fi­
k a c j i  d z ia ła lno ś c i gospodarczej, o ra  
c jo n a in ie js z y m  w y k o rz y s ty w a n iu  
ś ro d k ó w  tec hn iczn yc h , o rg a n iza c y j­
n y c h  i m a ją tk u  trw a łeg o . W  przefli- 
czertiu  na je dne go  za tru d n io n eg o  
w y d a jn o ś ć  p ra c y  w  p rzem yś le  zw ię ­
k s z y ła  się W. trzec h  k w a r ta ła c h  o  
«.6 proc. (zn ów  lic zą c  do an a lo g ic z ­
n ego  o k re s u  u b . ro k u ) .

M a m y  ró w n ie ż  do c z y n ie n ia  z po­
p ra w ą  d y s c y p lin y  fin a n s o w e j. W zra ­
s ta ją  w p ła ty  św iadczone przez przed  
siętń o rs tw a  (a k u m u la c ja ) , z m n ie j­
s z y ły  s ię  ko s zty  d e le g a c ji służbo­
w y c h  i  in n e  b ieżące w y d a tk i.

SĄ J E D N A K  dziedziny, które  
nadal w ym agają szczególnej kon 
ccntracji I  uwagi. Są to zagad­

nienia związane z produkcją na 
rzecz rynku, z  m yślą o handlu  
zagranicznym  oraz spraw y in ­
westycji.

D o s taw y  a r ty k u łó w  p rze m y­
s ło w ych  trw a łe g o  u ż y tk u  na ry ­
n e k  znaczn ie  w z ros ły , choć w  
n ie k tó ry c h  asortym en tach  po­
trze b y  ko nsu m e n tó w  p rze w yż­
sza ją  p rze m ys ło w e  d ostaw y. W

Z informacji GUS
p rze m yś le  p o d e jm u je  się os ta t­
n io  sporo p rzedsięw zięć m a ją ­
cych  na ce lu  w p ro w a dze n ie  na 
ry n e k  w  szerszym  zakresie  po­
s z u k iw a n ych  now ości, unow o­
cześnien ie  i  p op ra w ę  jakośc i 
w y ro b ó w .

W  h a n d lu  za gran iczn ym  w rze ­
s ień  także  b y ł okresem  ko rzy­
s tnym . Znaczn ie  w z ró s ł ekspo rt; 
w  trzech  k w a rta ła c h  trzyn a s to ­
k ro tn ie  zw ię k s z y ły  s ię  dostaw y 
d la  o db io rcó w  zagran icznych. 
W ięce j u w a g i pośw ięca  się obec

n ie  zagadn ien iom  e kspo rto w ym  
w  ko n te kśc ie  ry n k u  n ie s o c ja li- 
stycznego. N a  ko n ie c  w rześn ia  
u zyskano  na ty m  ko nc ie  dod a t­
n ie  sa ldo ob ro tó w . U zyskanie  
za p lanow ane j na b ieżący ro k  
n a d w y ż k i ekspo rtu  nad  im p o r­
tem  będzie je d n a k  tru d n e . Ta 
sp ra w a  w y s u w a  s ię  na  czoło 
zadań p rze m ys łu  w  os ta tn ich  
m iesiącach  bieżącego roku .

G łó w n ie  dotyczy  to  p rze m y­
s łu  chem icznego o raz le kk ie g o  i 
m aszynowego.

W  P L A N IE  R O C Z N Y M  p rzew id z ia  
n o  ty lk o  n ie w ie lk i w zro s t n a k ła d ó w  
in w e s ty c y jn y c h  — o n ie ca łe  3 proc. 
B y ło  to  p o d y k to w a n e  kon iecznością  
o g ra n ic ze n ia  fro n tu  ro b ó t i  sk o n ­
c e n tro w a n ia  w s zys tk ic h  środ k ó w  n a  
n a jw a żn ie js zy c h  p rzeds ięw zięciach . 
J e d n a k  w  ciągu  9 m ie sięc y n a k ła d y  
w zro s ły  o 7 proc.

Z ja w is k o  to  n ie  b y ło b y  samo 
w  sobie n iepoko jące , g dyby  je d ­
nocześnie n ie  to w a rzyszy ło  m u 
n is k ie  w y k o n y w a n ie  rzeczowego 
zakresu in w e s ty c ji. D otychczas 
p rzekazano do u ż y tk u  ok. 43 
proc. o b ie k tó w  zap lanow anych  
w  tzw . g ru p ie  in w e s ty c ji cen­
tra ln y c h . (H T M )

N a naukę n igdy n ie jest za późno...
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m y  A l
T R A F IA  ZA W S ZE  w  „10”, 

na sto m ożliwych punktów  
„w ystrze lił” pełne sio! Stu­
dent I I I  roku W ydziału  In ­
żynieryjno -  Ekonomicznego 
Politechniki Szczecińskiej —  
Bogusław D A B K IE W IC Z  —  
nie jest w praw dzie w ybo­
row ym  strzelcem, ale nie 
obce m u są zasady dyscypli 
ny w ew nętrznej, skupienia  
i  wytrwałości. A  więc ce­
chy potrzebne zarówno do­
brem u żołnierzow i ja k  i  stu 
dentowi...

Z  O K A Z J I in a u g u ra c ji now e ­
go ro k u  a kadem ick iego  na  szcze 
c iń s k ic h  wyższych  ucze ln iach  od  
b y ło  s ię  w  k lu b ie  „K o n tra s ty ”  
30 p aźd z ie rn ika  b r. sp o tka n ie  
k ie ro w n ic tw a  K o m ite tu  W o je ­
w ó dzk iego  P ZP R  ze s tud e n ta m i 
p ra cu ją cym i.

M i ły m  akcen tem  tego spotka­
n ia  by ło  ogłoszenie w y n ik ó w  i

w ręczen ie  nag ród  zw ycięzcom  
ko n ku rsu  na najlepszego studen 
ta  pracu jącego  w  środow isku  
szczecińskim . Ja ko  p ie rw szy  na ­
g rodę  z  rą k  I  sekre ta rza  K W  
P Z P R  —  A nto n ieg o  W alaszka

Porady prawne
L u d w ik  N ie d ź w ie c k i, Szczec in . P ra  

eow m ik n ie  m o że  diachcxi®Lć są dow ­
n ie  roszczeń z  ty tu łu  u m o w y  o  pra  
cę , po o p ły w ie  ro k u  od d n ia  za ­
k o ń c ze n ia  sto su n k u  p ra c y . T a k  
w ię c  po zew  n a leża ło  w nieść do Są- 
diu n a jp ó ź n ie j d<o 23 li-pca 1970 r.

A n n a  L a n fe rs k a , Szczecin . N ie  zo­
s ta ła  je szc ze z a w a rta  u m o w a o p ra ­
cę, a n i n ie  p rzyrzec zon o  P a n i, że bę 
cizie P a n i za tru d n io n a , w obec czego  
b r a k  p o d staw y  p ra w n e j do do ch o ­
d ze n ia  o d szk o do w an ia .

A lic ja  Tschech , Szczecin . W  s p ra ­
w ie  p rzen ies ien ia  n a  p ra c ę  je d no ­
z m ia n o w ą . ra d z im y  zło ży ć  o d w o ła ­
n ie  do  W y d z ia łu  Z d ro w ia  P re z y ­
d iu m  W R N  w  Szczec in ie .

M ik o ła j K u p fe l, Szczecin . P o n ie w a ż  
w  o sta tn im  m ie js cu  p ra c y  ro z w ią z a ł 
IPa,n u m o w ę o p rac ę  z  w ła s n e j imi- 
o ja ity w y , ty m  s a m y m  u tra c ił P a n  
c iąg łość p ra c y , po trzeb n ą  do ob li­
c z a n ia  d ługośc i u r lo p u  w y p o c zy n ­
ko w eg o .

KSIĄŻKI
NADESŁANE

„ T E A T R  M Ł O D Z IE Ż O W Y ”  praca  
Rb i o ro w a  pod re d a k c ją  Ir e n y  S łoń ­
s k ie j (N a sza K s ię g a rn ia , ce n a 32 z ł ) .

E m ilia  C as sa -K a s ic ka  — „ K R Z Y K  
W  N O C Y ” . ( Is k ry , cena 6 z ł) .  P o ­
w ie ść  sensacy jna.

T o m as z  D o m a n ie w s k i —  „ M A J ­
S T E R  W E  W Ł A S N Y M  D O M U ” . 
(C R Z Z , ce n a  20 z ł) .  W y d a n ie  I I I .

Józef H e n  — „ M G IE Ł K A ” . (P IW , 
♦ e n a  12 z ł) .  O p o w ia d a n ia .

o trz y m a ł w ła ś n ie  p ra c o w n ik  
S toczn i im . A d o lfa  W arskiego, 
B og u s ław  D a bk iew icz . U zyska ł 
on ś re d n ią  ocenę ze w szys tk ich  
p rze d m io tó w  „5 ” , a w ię c  zdo­
b y ł m a ksym a ln ą  liczbę  p u n k ­
tów . O kaza ł się w ię c  rze czyw i­
ście d osko na łym  „s trz e lc e m ” ...

W a rto  z  te j o k a z ji p rzyp o m ­
n ieć jego  d rogę  do w iedzy. Jest 
p ra c o w n ik ie m  szczecińsk ie j s to ­
czn i od 1953 r .  M a ją c  m a tu rę  
ogó lnokszta łcącą  u zup e łn ia  sam 
w iadom ości z zakresu te c h n ik i 
i e kon om ii. R adzi sobie bardzo 
dobrze i  a w an su je  na  s ta n o w i­
sko k ie ro w n icze  w  b iu rze  fa b ry  
k ą c ji W y d z ia łu  E lektrycznego. 
Jest ce n io n ym  p ra co w n ik ie m , 
a le zawsze odczuw a p ew ien  n ie  
dosyt w ie d zy -e kon om iczn e j p rzy  
ro z w ią z y w a n iu  n ie k tó ry c h  skom  
p li  ko w an ych  p ro b le m ó w . Ta 
d z iedz ina  w ie d z y  w y ra ź n ie  go 
pas jonu je . D la tego  p o d e jm u je  
przed trze m a  la ty  decyz ję  s tu ­
d ió w  zaocznych. N ie  b y ła  to  de­
cyz ja  ła tw a ... M a  ju ż  p rzecież 
dorosłego syna i  n ie m a l 40-stkę 
na k a rk u . O kaza ło  się jednał?, 
że m ożna połączyć p racę  zaw o­
dow ą  ze s tu d ia m i i  z obow iąz­
k a m i ro d z in n y m i. O czyw iśc ie  
pod w a ru n k ie m , że m a się  p rz y ­
c h y ln ą  a tm osfe rę  w  zak ładz ie  
p racy , w y ro z u m ia łą  żonę. a prze 
de w s z y s tk im  je ś li s tud ia  t r a k ­
tu je  się ró w n ie  se rio  ja k  pracę.

B og u s ław  D a b k ie w ic z  udow od 
n i ł ,  że na  naukę  n ig d y  n ie  je s t

za późno... S tu d ia  są ciężkie , a le 
d a ją  też w ie le  m o ra ln e j sa tys­
fa k c j i,  a n aw e t p rzy jem nośc i. 
T rzeba  je d n a k  um ieć w yp ra co ­
wać sobie skuteczne fo rm y  na ­
u k i w ła sn e j. P ośw ięca w ię c  na 
naukę  codzienn ie  5 b ity c h  go­
dz in . O dm aw ia  sobie w ie lu  p rzy  
jem ności, a le  system atyczn ie  u- 
trz y rń u je  ten  t ry b  n au k i. Syste­
m atyczność w  naukach  ścis łych, 
to  rzecz zasadnicza. T rzeba  je d ­
n a k  m ieć także  p o d rę c z n ik i i 
s k ry p ty . Z ty m  b yw a  w ie le  k ło ­
potów . P rzyd a ło b y  się, aby pod­
rę c z n ik i z n a jd o w a ły  s ię  w  b ib l io  
tece zak ład o w e j lu b  też b ra nżo ­
w e  z w ią zk i w in n y  zadbać o s tu ­
d en tów  p ra cu ją cych  w  fa b ry ­
kach  pod leg łych  ich  sferze dzia 
ła n ia . B ra k u je  także  tro chę  d n i 
na egzam iny, k tó re  trzeba  b rać  
z u r lo p u  wypoczynkow ego.

W szystko  to  n ie  może je dn a k  
p rzes łon ić  re a lnych  ko rzyśc i ja ­
k ie  d a ją  s tud ia  na k ie ru n k u  
zgodnym  z p racą zawodową. 
Przed B ogusław em  D a b k ie w i- 
czem n ie  w y ła n ia  się p y ta n ie  
s tud ia  i  co d a le j?  Zd ob yw a n ie  
w ie d zy  i  d yp lo m u  je s t m u  po­
trzebne  n ie  na pokaz, lecz do 
b a rdz ie j e fe k ty w n e j p ra cy  za­
w odow e j. Zdobyw aną  b ow iem  
w iedzę teore tyczną  może n ie m a l 
codz ienn ie  sp ożytkow ać na ży ­
wo w  sw ym  s tan o w isku  pracy.

N ie  trzeba  udow adn iać, że j 
d la  ta k ic h  w ła śn ie  s tu d ió w  o- 
tw a rte  jes t w  naszym  k ra ju  z ie ­
lone  św ia tło , (kk)

Nasza re c e n z ja

fle c ifa l
c h o p in o w s k i  
E. IN D JIC A

D O B R Ą  T R A D Y C J Ą  s tu ły  Się 
re c ita le  la u re a tó w  K o n k u rs u  
C h o p ino w sk ieg o  o d b y w a ją c e  
się w  ró żn yc h  m ia s tac h  p o  je  
go zak o ń cze n iu . P rze d  p ię c io ­
m a la ty  s łys ze liśm y w  n as zy m  
m ie śc ie  A m e ry k a n in a  E iw a rd a  
A u e ra , ob ec n ie  zaś n a es tra­
d z ie  F ilh a rm o n ii S zc zec iń sk ie j 
w y s tą p ił la u re a t IV  n ag ro d y  
V I I I  K o n k u rs u , ró w n ie ż  p rzed  
s ta w ic ie l Sta-nów Z je dn o c zo ­
nyc h  E U G E N E  IN D J IC . D z ię ­
k i te m u  s łu chacze szczecińscy  
m ie li  m ożność zapo zn a ć  się z 
ch o p in is tyc zną  s z tu ką  o d tw ó r­
czą, k tó ra  s w o im  s ty le m  od ­
b iega od  p ew ny ch  tra d y c ji ,  do  
ja k ic h  p rz y w y k liś m y  na po d ­
s ta w ie  g ry  p ia n is tó w  p o lsk ic h  
czy  ra d z ie c k ic h . N a  p ew no  
sty l ten  n ie  w s zy s tk im  odpo­
w ia d a , lecz je g o  o dm ie nnoś ć  
jest fra p u ją c a , a  p rz y  ty m  
św iad c zy  d o b itn ie  o w ie czn e j 
żyw ośc i d z ie l C h o p ina , o  u -  
n iw e rs a llz m ie  je g o  sz tu k i. W  
g rze  In d jic á  dostrzega się 
m a k s y m a ln ą  ko n c e n tra c ję , sw o  
bodę tec hn iczn ą , m . in . d z ię k i 
dosk o na łe m u  o p a n o w a n iu  w a r  
szta tu , a  ta k ż e  .u n ik a n ie  sen­
ty m e n ta liz m u . Rzeczow ość, p ro  
s ło ta , dbałość o lo g ik ę  p rze ­
b iegu p rzez  u m ie ję tn ą  g ra d a ­
c ję  n ap ięć — to  n ie k tó re  ce­
ch y  g ry  p ia n is ty . D z ię k i n im  
p ro g ra m  re c ita lu  p o cząw szy  
od S o n a ty  h -m o ll p o p rze z  B al 
ladę f -m o ll. Scherzo  b -m o ll, 
aż n a  P o lo n e z ie  A s-<lur skoń­
czy w s zy  b y ł in te re s u ją c y  i  
trz y m a ł w  nap ię c iu  a u d y to ­
r iu m  w  n a d k o m p le c ie  w y p e ł­
n ia jąc e  salę. W y lic z a ją c  u tw o ­
ry  ce lo w o  p o m in ą łe m  N o k tu rn  
c -m o ll i  M a z u rk i, p o n ie w a ż  te  
p o zy c je  b u d z iły  p eum e zas trze  
żen ią  — N o k tu rn  p rze z  n ie  
dość w y ra ź n ie  p o p ro w ad zo n ą  
k a n ty le n ę , zw ła szc za  w  o s ta t­
n ie j części, zaś M a z u rk i przez  
„u d z iw n ia n ie ”  z b y ł częstym i 
i n ie  zaw sze u za s a d n io n y m i 
zm ia n a m i tem p a  — g łó w n ie  w  
M a z u rk u  b -m o ll. T rze b a  je d ­
n a k  tu  p o d k re ś lić  t ra fn e  w  
w ie lu  w y p a d k a c h  uchwyceń-?, 
cech ry tm u  i ch a ra ik te ru  po l­
sk iego ta ń c a . G ra  A m e ry k a n i­
na p rz y p a d ła  do  gustu  słu ­
chaczom . Z a c h ęc o ny  ic h  o w a ­
c ją  a r ty s ta  w y k o n a ł dw a  P re ­
lu d ia  D ebussy’ego u k a z u ją c  in  
ne je szc ze w a lo ry  sw ego <ul- 
tw ó rs tw a  — u m ie ję tn o ść  stw o ­
rze n ia  in ty m n e g o  n as tro ju  
p rz y  p o m o cy  k o ro n k o w e j f a k ­
tu ry  tyc h  im p re s jo n is ty c zn y  ::h 
m in ia tu r . U tw o ry  te p rzep la ­
ta ł In d jic  E tiu d a m i C h o pina , z 
któ ry c h  szczególn ie p o doba ła  
się o s ta tn ia . T a k  w ię c  w  su­
m ie  d an e n am  b y ło  usłyszeć  
c a ły  n ie m a l p ro g ra m  I  i 11 
eta pu  K o n k u rs u  w  w y k o n a n iu  
p ia n is ty .

R O M A N  K R A S Z E W S K I

Z A M E K  „ Jaskółcze G n iazdo"  na K ry m ie . Z b u d o w a n y  na n a d m o rs k ie j ska le  w  la tach  1906— 
1907 zosta ł uszkodzony p rzez fa le  i  sz torm ow e w ia try .  O becnie w sze lk ie  szkody zos ta ły  na­
p ra w io n e  i  b ud ow la  s tan o w i je dn ą  z a tra k c j i tu rys tyczn ych , ty m  b a rdz ie j, że na taras ie  m ie ­
śc i się re s tau ra c ja  tu rys tyczna , z k tó re j m ożna p o d z iw ia ć  w id o k  na pe łne  morze.

_______  (C A F  —  TA SS )

P o d  d y k ta n d o  z a k ła d u  c z y  k lie n ta ?

Tak krawiec kraje, 
jak... wskaźnika staje

M IS T R Z O W IE  IG Ł Y  W  P A Ń S T W O W Y C H  Z A K Ł A D A C H  K R A W IE C ­
K IC H  ta k s u ją  k l ie n ta  ju ż  od d rz w i. Je ś li ręce m a  puste, w a r t  je s t  
u w a g i szczegó lne j, n ie w y k lu c z o n e  b o w ie m , że zechce coś usizyć z  m a ­
te r ia łó w  f irm y . Je ś li taszczy pod pachą ja k ą ś  p aczkę , to  n a  d w o je  
b a b k a  w ró ż y ła :  a lb o  n ie sie  w ła s n y  m a te r ia ł, a lb o  co gorsze, s ta ry  
ciuch do n ic o w a n ia  lu b  spodn ie , k tó re  w y m a g a ją  w y m ia n y  ta s ie m k i 
w  n o g aw k ac h . T a k ie m u  k lie n to w i w y p e rs w a d o w u je  się n a jc zę ś c ie j u - 
sługę p e łn y m  u b o le w a n ia  ro z ło że n iem  rą k , że n a w a ł p ra c y  i b a r ­
d zo  d łu g i czas re a liz a c ji z le ce n ia , a n ie rz a d k o  p o leca się  ta n ią  k o n ­
k u re n c ję  p ry w a tn ą .

TE G O  ro d za ju  z ja w is k o  nas ila  
s ię  zw łaszcza je s ie n ią , k ie dy  
is to tn ie  k ra w c y  m a ją  pełne ręce 
roboty , a na  k a rk u  kon iec roku , 
m o b iliz u ją c y  do ja k  na jw yższe ­
go w y k o n a n ia  zadań p lan o w ych .

J A K  Z A R O B IĆ  N A  P R E M IĘ ?

Z N A J O M Y  k ro jc z y  spod szy l­
du „A m b a sad o ra ” , e k s k lu z y w -

W  c z ę s to c h o w s k ie j h u c ie

Walcownia gigant
W H U C IE  im . B ie ru ta  w  Czę 

Stochow ie re a lizo w an a  je s t w ic i 
ka in w e s ty c ja : w a lco w n ia  b la ­
chy  g ru b e j, nowoczesny ob iek t, 
w  k tó ry m  zastosowane zostaną  
najlepsze technolog ie  i  u n ik a ln e  
urządzenia. W a lc o w n ia  koszto­
wać m a w p ra w d z ie  p ra w ie  7 
m ilia rd ó w  z ło tych , a le p rz y n ie ­

sie k ra jo w i ogrom ne korzyści. 
P ro du kow ać się tu  będzie sz la ­
chetne w y ro b y  h utn icze, k tó re  
zapew n ią  ro z w ó j liczn ych  gałęzi 
p rzem ys łu . P rzy  b udow ie  ob iek  
tu  posłużono się o ry g in a ln y m i 
o p raco w a n ia m i g liw ic k ie g o  „ B i-  
p ro h u tu ” . O d p o w ia da ją  one 
w s zys tk im  za łożen iem  wspólcze  
sne j te c h n ik i i  a rc h ite k tu ry  p rze  
m yś low e j, są estetyczne i  eko­
nom iczne. S pe łn ien ie  osta tn iego  
w a ru n k u  m a ogrom ne znacze­
n ie. P rzy  b udow ie  tak iego  ko lo ­
sa obn iżenie  zużyc ia  s ta li na je  
den m e tr p o w ie rz c h n i d a je  w  
efekc ie  m ilio n o w e  korzyśc i. Np. 
o ryg in a ln e  rozw iązan ie  p rz y k ry  
c ia  dachow ego p o z w o li na  zaosz 
czędzenie 45 000 000 zł.

Cała w a lco w n ia  ma być od­
dana  do u ż y tk u  pod  kon iec ro ­
k u  1972. A le  ju ż  teraz p rzyg o ­
to w u je  się szereg u n ik a ln y c h  
p o lsk ich  urządzeń. Ze Z w ią z k u  
Radzieckiego w  n a jb liż s z y m  o- 
kresie  sprow adzone zostaną o l­
b rzym ie  w a lc a rk i, k tó ry c h  n ie  
p ro d u k u je  się w  Polsce. W  kra  
ju  stale odczuw any je s t d e fic y t 
w yso kog a tu n kow ych  b lach  żaro 
odpornych , kw asoodpo rnych , n ic  
rd ze w nych . T ak ie  w łaśn ie  p ro ­
d ukow ać będzie H u ta  im . B ie ­
ru ta . Z d ję c ie : K . Seto

nego zak ładu  państw ow ego p rze 
m ys łu  terenowego, w y ja ś n ił m i 
rzecz ca łą  system em  „k a w a  na 
ła w ę ” :

Od tego ja k i  je s t k l ie n t , za le ży  n a  
sza p re m ia . L ic z y  się b o w ie m  od  
w a rto ś c i usług i o s iąg n ię te j w  cenach  
zb y tu . A  n a  w a rto ś ć  tę  s k ła d a  się  
n ie  ty lk o  koszt szycia  ale ró w n ie ż  
m a te ria łu  i  d o d atkó w . Jesteśm y za ­
te m  b a rd z ie j za in te res o w an i k l ie n ­
te m , k tó ry  k o rzy s ta  z naszych  tk a ­
n in  — je ś li szy je  g a rn itu r , in k a s u je ­
m y  od n iego  p lus m in u s  2 300 z ło ­
ty c h . K lie n t  z w ła s n y m  m a te r ia łe m  
zm n ie js za  zys k  z a k ła d u  co n a jm n ie j 
o po ło w ę ...’»

W  ję zyku  e konom icznym  o - 
znacza to  p lan o w a n ie  u s ług  p rzy  
pom ocy tzw . w ska źn ika  w a r to ­
ściowego. Z ro z u m ia łe  w ięc, że 
w  te j s y tu a c ji us ługow e  z a k ła ­
d y  k ra w ie c k ie  za op a tru ją  się 
n a jc h ę tn ie j w  tk a n in y  n a jd ro ż ­
sze, k tó ry m i m ożna szybc ie j w y ­
konać p lan , u n ik a ją  zaś ja k  
ogn ia  w sze lk ich  p racoch łonnych  
p rze róbek  czy p op ra w e k  za p r z y . 
s ło w io w e  grosze. P rz y jm u ją  za­
te m  pozyc ję  s tan ia  na s tra ży  
w ła sn ych  in te resó w , a  w ręcz  ty ­
łe m  do k lie n ta .

W  re zu lta c ie  ca łą  en e rg ię  k ie ro w ­
n ic y  z a k ła d ó w  u sługow ych  k ie ru ją  
r,a h ande l d ro g im  m e tra że m  z -usłu­
gą tra k to w a n ą  tu  n ie ja k o  d ru g o rzęd  
n ie , n ic zy m  k ra w ie c k i do d atek . R o ­
b ią  to  m .in . ta k ż e  d la te g o, że n ie  
sprzedanego w  ten  sposób m a te r ia łu  
n ie  m a ją  p ra w a  zw ró c ić  do h u rtu , 
ta k  ja k  to  je s t  w  p rzy p a d k u  p rzed ­
s ięb io rs tw  h an d lo w y ch . Z a o p a tru ją  
się w  n ie  n a w łasne ry z y k o , z p rze­
zorności w ię c  u n ik a ją  n o w yc h  tk a ­
n in  często b ardzo  a tra k c y jn y c h  i  
n ie drog ich , a le  ry z y k o w n y c h , bo  n ie  
d o stateczn ie  w y p ró b o w a n y c h  w  k ra  
w ie c k ie j p rak tyc e . W y b ó r  tk a n in  w  
zak ła d ac h  usług o w y ch  je s t w s k u te k  
tego  n ad e r og ran ic zo n y  a w  k a ż ­
d y m  ra z ie  n ie w s p ó łm ie rn ie  m n ie j­
szy n iż  w  p ie rw szy m  lepszym  d o ­
m u  to w a ro w y m . T ru d n o  s ię  w ię c  
d z iw ić  k l ie n to w i, że w o li w y b ie ra ć  
w  og ó ln ie  dostępnej sieci h and lu .

N A  T R O P IE  
SPR ZEC ZNO ŚC I

A L E  na ty m  ro la  owego w a r­
tościowego m ie rn ik a  b y n a jm n ie j 
się n ie  kończy. To  n ie  ty lk o  
sp raw a  p re m ii. R zu tu je  on  bo­
w ie m  w  sposób rażąco n iesp ra ­
w ie d liw y  na ocenę fa k ty c z n e j 
lu d z k ie j pracy.

P R Z Y K Ł A D  P IE R W S Z Y :  Pan K a ­
z io  u szy ł, zam ów io n e  p rzez  k l ie n ­
tó w , p o w ie d zm y , t r z y  g a rn itu ry  z  
m a te ria łó w  w ła sn y ch  p rzed s ię b io r­
s tw a . O d p ro w a d z ił w ię c  n a ko n to  
w a rto ś c i w y k o n a n y c h  usług p ra w ie  
7 tys ięc y  z ło tyc h .

P R Z Y K Ł A D  D R U G I:  k o leg a  pana  
K a z ia , p an  Józio , u szy ł p ięć g a rn i­
tu ró w , ale  z m a te r ia łó w  p o w ie rzo ­
nyc h  p rzez  k lie n tó w . N a  k o n to  od ­
p ro w a d z ił ty lk o  5 800 z ło tyc h .

W niosek  je s t p ro s ty . T e n  k tó ­
ry  n a p ra co w a ł s ie  w ię ce j, m n ie j 
się za s łuży ł p rzeds ięb io rs tw u. 
W yd a jno ść  b ow iem  p ra cy  je d ­
nego i  d rug iego  liczo n a  je s t na 
pods taw ie  w y n ik ó w  p rze ds ię b io r 
s tw a  w y raża nych  w a rto śc ią  u - 
s ług  w  cenach zbytu .

O stateczny ro zra chu n ek d z ia ­
ła ln o śc i u s ługow e j poszczegól­
n ych  za k ład ó w  i  p rze ds ię b io rs tw  
p rzyn os i zatem  z re g u ły  sp len ­
d o r a m a to ro m  ła tw ego  w y k o n y ­
w a n ia  p lan ó w , n a to m ia s t k rz y w  
dę ty m , k tó rz y  zaangażow a li w  
to  dz ie ło  przede w s z y s tk im  p ra ­
cę w ła sn ych  rą k  i. fa k ty c z n ie  
s łu ż y li ludności.

K ra w ie c tw o , m im o  iż  p rze ­
m y s ł odz ieżow y z  ka żdym  ro ­
k ie m  u b ie ra  nas coraz le p ie j w  
k o n fe k c ję  gotow ą, w c ią ż  z a j­
m u je  poczesne m ie jsce  na  liśc ie  
n a jb a rd z ie j potrzebnych  i  po ­
szu k iw a nych  usług. W y n ik a  to  
n ie  ty lk o  z in d y w id u a ln y c h  u po ­
dobań i g ustów  o k reś lonych  k rę ­
gów  społeczeństwa, a le  także 
p ew n e j s ta n d a ry z a c ji s y lw e tk i 
przeciętnego  P olaka , ja k ie j h o ł­
d u je  p rzem ysł. M im o  stosunko ­
w o  dobrego nasycenia  ry n k u  
gotow ą odzieżą okazu je  się, że 
w  dz ied z in ie  tzw . ro zm ia ro w zro  
s tów  i  tęgości p rzem ys ł n ie  zaw  
sze może sprostać zgłaszanym  
potrzebom .

Je dyn ym  ro zw ią za n ie m  z w ła ­
szcza d la  n ie ty p o w y c h  n ada l bę­
dą us ług i. Znam ienne, że k o rz y ­
s ta ją  z n ich  coraz częście j lu ­
dzie  s ta rs i —  cóż, w y ż  „p o  
sześćdziesiątce”  d a je  ju ż  o sobie 
znać —  i  p rzychodzą  z k o n k re t­
n y m i życzen iam i n a jb a rd z ie j t y ­
pow ych  usług. A  ta k im i b y ły  i 
będą wsze lk iego ro d za ju  p rze ­
ró b k i, n icow an ie , pod łużan ie . ce­
ro w a n ie  czy n aw e t odśw ieżan ie  
garde roby : s łow em  to  w szystko  
có p ow inn o  być  ich  z w y k ły m  
codz iennym  o bo w ią zk ie m . N ie  
ty lk o  w  in te res ie  ludnośc i, ale 
i  g w o li z d ro w e j k a lk u la c ji eko­
nom iczne j.

W IE S Ł A W A  L A S K O W S K A

Nowy etep w badaniach Księżyca

AUTOM ATY
na kosmicznych szlakach

J A K  W IA D O M O  12 w rze ś n ia  
w y s ta r to w a ła  ra d z ie c k a  s ta c ja  
a u to m a ty c z n a  „ Ł u n a  16” , k tó ra  
po  d o k o n a n iu  m ię k k ie g o  lą d o ­
w a n ia  n a  K s ię życ u  w  re jo n ie  
„ M a rz ą  O b fito ś c i”  p rze p ro w a d z i 
ła  ta m  w ie rc e n ia , p o b ra ła  p rób  
k i  g ru n tu  ks ię życow ego  i  n a ­
s tę pn ie  p o w ró c iła  n a  Z ie m ię .

E K S P E R Y M E N T  te n  m a  d on iosłe  
zn ac zen ie  d la  re a liz a c ji sk o an p liko w a  
n y c h  p ro b le m ó w  n a u k  o w o - tec hn icz ­
n y c h , w  d z ie d z in ie  k o s m o n a u ty k i.

W  ciągu  12 la t  po ko n an o  w  Z S R R  
szereg w a żn y c h  e ta pó w  w  bad a n iac h  
K się ży c a  i  jego  o to c ze n ia ...

Podczas k o le jn y c h  lo tó w  s ta c ji au ­
to m a ty c zn y c h  na K s ię ży c  udoskona­
lo n o  poszczególne e le m e n ty  k o n ­
s tru k c ji , sy s te m ó w  urząd ze ń  p o k ła ­
d o w yc h  i  n a z ie m n y c h  zespołów  s te - 
ro w n ic zo -p o m ia ro w y c h .

L o t au to m a ty c zn e j s ta c ji „S o n d a”  
poziwoiił ro zw ią zać  zad a n ie  p o w ro tu  
n ą  Z ie m ię  a p a ra tó w  k o s m ic zn yc h  
w c h od zą cy ch  w  a tm o s fe rę  z  d ru g ą  
szybkością  kosm iczną.

O b ie  e k sp e d yc je  k s ię życ o w e do ko ­
n an e p rzez  ko s m o n a u tó w  a m e ry k a ń  
sk ic h  n a  s ta tk a c h  „A p o llo ”  w y m a ­
g a ły  ro zw ią za n ia  szeregu s k o m p lik o ­
w a n y c h  zad a ń  z w ią za n y c h  z lądo­
w a n ie m  c z ło w ie k a  n a p o w ie rzc h n i 
K się życ a , zaś d o starc zone p rzez  te  
e k s p e d y c je  p ie rw sze  p ró b k i g ru n tu  
ks iężycow ego  s ta n o w iły  n o w y  e ta p  
w  b ad a n iac h  te j p la n e ty .

U w ie ń czo n e  sukcesem  lo ty  s ta c ji 
„ Ł u n a ” , „S o n d a”  i  „W e n u s ”  do ­
w io d ły , że n a o b ecnym  eta p ie  bad a ń  
ko s m ic zn yc h , lic zn e  p ro b le m y  n a u ­
k o w e  z  ty m  z w ią za n e  m o g ą  b y ć  re a  
lizo w a n e  p rz y  zas tosow aniu  a u to m a ­
tów .

L o t a u to m a ty c zn e j s ta c ji „ Ł u n a  
-16” , w e  w s zys tk ic h  jego  e tapach , 
p o tw ie rd z ił n ie zaw odność p ra c y  agre  
g ató w  i s y s te m ó w  a p a ra tu ry  au to ­
m a ty c zn e j o ra z  sku teczność no w yc h  
b ard z ie j p re c y z y jn y c h  m e to d  zd a l­
nego s te ro w a n ia  ap a ra ta m i ko s m ic z­
n y m i. N p . m ię k k ie  lą d o w a n ie  „ Ł u -  
ny-16” zostało w y k o n a n e  w  w y z n a ­
c zo n y m  re jo n ie  „ M o rz a  O b fito ś c i”  z  
o d ch y len ie m  w  stosunku do  p ro g ra ­
m ow a n eg o  m ie js c a  za le d w ie  o 1.5 
k m . N a  s y g n a ł Z ie m i w p ra w io n e  
zosta ły  w  ru c h  u rząd ze n ia  p o b iera ­
ją c e  g ru n t, k tó re  po  szeregu m a n i­
p u la c ji s k o n ta k to w a ły  e le k tro ś w id e r  
z g ó rną w a rs tw ą  k s ię życ o w ej p o w ło  
k i, a nas tę p n ie  p rze p ro w a d z iły  w ie r ­
ce n ia  n a g łębokości 35 cm . p o b ra ły  
g ru n t i  u m ie ś c iły  go w  p o je m n ik u . 
Po w y k o n a n iu  p ro g ra m u  z a p la n o w a ­
nyc h  o p e ra c ji, ra k ie ta  kosm iczna  
w ra z  z p o w ra c a ją c y m  a p a ra te m  w y ­
s ta rto w a ła  z K s ię życ a . S ta r t  ten  b y ł 
p ie rw s zy m  w  h is to r ii bad a ń  kos­
m ic zn yc h  a u to m a ty c z n y m  s ta rte m  
r a k ie ty  z  in n e j p la n e ty  system u  
słonecznego i  w p ro w a d ze n ie m  je j  na  
drogę p o w ro tn ą  k u  Z ie m i.

P o b ra n a  p ró b k a  g ru n tu  ks iężyco ­
w e g o  je s t  su b s ta n c ją  d ro b n o z ia rn i­
stą  z  d ro b in k a m i s k a ł i m in e ra łó w  
g ó rsk ich , p rz y  c zy m  ilość g ru b yc h  
z ia re n  zw ię k s za  s ię  w ra z  z g łębo­
kością , z ja k ie j  je  p o b ran o . Z e w ­
n ę trz n ie  g ru n t ks ię ży c o w y  w y g lą ­
d em  s w y m  p rzy p o m in a  c iem n o s zary  
p roszek, pod ob n y  do ce m e ntu , a k o ­
lo r  te j su b s ta n c ji zm ie n ia  się w  za ­
leżności od  o św ie tle n ia .

P o d  w zg lę d em  w ła śc iw o ś ci f iz y c z ­
n y c h , s tru k tu ra  g ru n tu  k s ię życ o w e­
go w y ra ź n ie  ró ż n i się od substan ­
c j i  z ie m sk ic h . N p . spoistość m a te r ii  
w  sposób is to tn y  za le ży  o d  c h a ra k te  
r u  spoiw a.

P o b ra n ie  p ró b e k  g ru n tu  z  ró żnyc h  
re jo n ó w  K s ię życ a  m a is to tn e  zna­
cze n ie  d la  badań  n a u k o w y c h , p rz y ­
b liż a ją c  ro z w ią z a n ie  szeregu p ro b le­
m ó w  do ty czą cy ch  pochodzen ia  p la ­
n e ty , ściśle z w ią za n y c h  z pochodze­
n ie m  ca łego  u k ła d u  s łonecznego. I  
d la te g o  t a k  w ie lk ie g o  zn ac zen ia  n a­
b ie ra  zb ad a n ie  f izy c zn y c h  w łaśc iw o­
ści i  sk ładu  chem icznego  g ru n tu  po 
Pranego  z  ró żn y c h  re jo n ó w  S re b rn e­
go G lobu . O k reś le n ie  zaś w ie k u  
K się życ a  będzie  m ia ło  bard zo  duże  
znaczen ie  d la  ro zw ią za n ia  fu n d a ­
m e n ta ln y c h  p ro b lem ó w  w  za k re s ie  
n a u k  p rzyro d n ic zyc h .

P rze d  k o s m o n a u ty k ą  sto ją  sk o m ­
p lik o w a n e  zad a n ia . S fe ra  bad a ń  kos­
m ic zn yc h  w c ią ż  się ro zsze rza , o b e j­
m u ją c  c o ra z  b a rd z ie j o d d a lo n e  od 
Z ie m i p la n e ty  u k ła d u  słonecznego. 
N ie zm ie rn ie  is to tn y  s ta je  się w ię c  
w y b ó r  p ra w id ło w e g o  k ie ru n k u  b a ­
d ań . p o zw ala ją cy ch  osiągnąć z a m a ­
rz o n y  cel o ra z  w y b ó r  n a jb a rd z ie j 
e k o n o m iczn y ch  d ró g  z d o b y w a n ia  in ­
fo rm a c ji n a u k o w e j.

L o t ..Ł u n y -1 6” o tw ie ra  n o w y, n ie ­
z m ie rn ie  w a ż n y  e ta p  w  bad a n iac h  
K się żvc a i in n y c h  p la n e t u k ła d u  
słonecznego. M . K T E Ł D Y S Z

Prezes A k a d e m ii N a u k  ZS R R

Zielony kombinat
PGR W IZ N A  w  w o j. b ia ło s to ­

c k im  m ożna śm ia ło  nazw ać z ie ­
lo n y m  k o m b ina tem . Jest to  bo­
w ie m  gospodarstwo nas taw ione  
na p ro d u k c ję  paszy d la  z w ie rzą t 
dom ow ych. W  ty m  ro k u  P G R  
W izna  dosta rczy h o d o w li 9 tys. 
to n  z ie lone j m ączk i na paszę, 
w y p ro d u k o w a n e j z ok. 45 tys. 
to n  t ra w y  koszonej cz te ry  ra zy  
do roku . O bo k ' p ro d u k c ji paszy, 
P G R  W izna  m a  także  w łasne  
gospodarstwo h od ow lane  k do­
starcza na  ry n e k  k ilk a s e t ton  
mięsa, g łó w n ie  m ło d e j w o ło ­
w in y . (ał)

m ie jsce . N a jb a rd z ie j o d p ow ied n ią  
p o rą  po ło w u  będą go d z in y p o łu d n io ­
w e , w  d n i c iep łe  i  s łoneczne . D o ­
b re  w y n ik i m o żn a  ta k że  osiągnąć  
podczas p o ry w is ty c h  w ia tró w  i śnież  
n e j za d y m k i. O gó ln ie  je d n a k  żero ­
w a n ie  szczupaka je s t k a p ry ś n e  i 
k ró tk o trw a łe  w  k a żd ą  pogodę. P o ­
ló w  szczupaka n a ż y w c ó w k ę  d aje  
w  lis topadzie  ra c ze j słabe w y n ik i .

J a k  ju ż  w s p o m n ia łe m  n a  p o czą tk u , 
lis topa d  jest o kre se m  d o b ryc h  po ­
ło w ó w  m ię tu s a . M ię tu s  je s t ry b ą  po ­
s iada jącą stosunkow o n ie w ie lu  zw o ­
le n n ik ó w  w śród  w ę d k a rz y . W iąże  się 
to  p rzede w s zy s tk im  z okre se m  po ­
ło w u  te j ry b y  p rzy p a d a ją c y m  na  
wczesną w iosnę i późną je s ie ń , n ie  
m ó w ią c  ju ż  o n a jle p s zy m  okresie  
p o ło w u  w  m iesiącach  z im o w y ch . D ru  
g ą sp ra w ą  w p ły w a ją c ą  n a p o p u la r­
ność te j ry b y  są ro zb ie żne  zd an ia  
co do  w artości m ięsa . L ic ząc  się z

W listopadowe dni
T IS T O P A D  je s t m ie s iąc em , w  k tó -  
I^ r y r n  n a w ę d k a rs k ie  w y p ra w y  

w y ru s z a ją  ty lk o  n a jb a rd z ie j zago ­
rz a li z w o le n n ic y  tego sportu . M n ie j  
w y tr w a l i  n a to m ia s t s k ła d a ją  ju ż  
sp rzę t do k u f r a  i zas ia d a ją  p rzy  te ­
le w izo rze , bąd ź  k o rz y s ta ją  z in n y c h  
ro z ry w e k . T ru d n o  je s t n ie  p rzyzn a ć  
ra c ji  i je d n y m  i  d ru g im , szczegól­
n ie  gdy p a n u je  ta k a  je s ie ń  ja k  w  
ty m  ro k u , ty m  n ie m n ie j, trzeb a  
stw ie rd z ić , że sezon w ę d k a rs k i je ­
szcze t rw a  choc iaż że ru ją  ty lk o  nic  
lic zn e  g a tu n k i ry b  i  to  za led w ie  
przez  k i lk a  g odzin  p o łu d n io w yc h  
d zie n n ie . Ż e ro w a n ie  ry b  je s t b a r ­
dzo k a p ry ś n e , zd a rza ją  się zn a k o ­
m ite  p o ło w y , a  ta k ż e  trze b a  się l i ­
czyć z m o żliw o śc ią  p o w ro tu  z p u ­
stą s ia tk ą  do d o m u . W  zasadzie , l i ­
stopad je s t okre se m  do b ryc h  po ło ­
w ó w  ty lk o  d w óch  g a tu n k ó w : szczu­
p a k a  i m ię tu s a , inne g a tu n k i m ożna  
z ło w ić  ra cze j sporadyczn ie .

P o ło w y  szc zu p ak a w lis topadzie  
są o ty le  a tra k c y jn e , że m ożna z ło ­
w ić  duże o k a zy  tego w odnego  ra ­
busia . A  w ię c  ra c z e j spodziew ać  
się n a leży  p o łow u  jakościow ego  n iż  
ilościow ego. W  je z io ra c h  szczunak  
trz y m a  się g łę b in , a w  szczególno­
ści g łę bo k ic h  b rzegów  porośn ię tych  
trz c in a m i, rz a d z ie j pod w o d ny ch  „ g ó ­
re k ” . D o  p o łow u  u ż y w a m y  b ły s tek  
w ię ks zyc h  i cięższych n iż  w  porze  
le tn ie j i w c zcs n o ies ien n e j. W iąże  się 
to  z ko n iecznością  p r o w a d z e n i b ły ­
s tk i ja k  n a jb l iż e i d n a . R,zutów w y ­
k o n u je m y  sporo ta k , ab y  ja k  n a j­
d o k ła d n ie j „  p rzeczesać”  w y b ra n e

ty m , źe m ię tus m oże posiadać zw o ­
le n n ik ó w  w śród  w ę d k a rz y  naszego  
m ia s ta  i w o je w ó d z tw a  p o kró tce o - 
m ó w ię  sposoby po ło w u  te j ry b y .

M ię tu s  je s t  ry b a  bard zo  pospo litą  
i w y stęp u je  p ra w ie  w e  w s zys tk ic h  
w o d ac h  naszego k r a ju . O siąga d łu ­
gość 50 cm  i c ięża r do 2 kg . W  prze  
ciw ie ń stw ie  do w ę g orza  szuk a k r y ­
jó w e k  w  n a jz im n ie js zy c h  p artia ch  
w o d y  (p rzy  źró d lis ka ch , m ie jsca  
n a jb a rd z ie j o c ie n io n e ), n ie  znosi bo 
w ie m  w y s o k ie j te m p e ra tu ry . P rzy  
te m p e ra tu rze  w o d y  plus 10—15 st. C 
p rzes ta je  żerow ać , a p rz y  p lus 20 
st. C zapada w  o d rę tw ie n ie . W  
zw ią zk u  z ty m  okres in ten s yw n e g o  
żerow an ia  p rzy p a d a  n a m iesiące z i­
m o w e . w czesną w iosną i  późną je -

M iętusa p o ła w ia m y  na gruntó%vkę 
z c iężk im  o ło w ie m  d e n n y m  lu b  na 
p rzys taw k ę  bez s p ła w ik a . P rzy n ętę  
stosu jem y ta k ą  ja k  n a w ę g orza  i u - 
m ieszczam y ją  n a d n ie . M ię tu s  cza­
tu je  na p o ka rm  p rzy  sw o je j k r y jó w ­
ce i dlatego n a jlep s ze  w y n ik i m ożna  
osiągnąć ło w iąc  w ę d k ą  trzy m a n ą  w  
ręce często p rze rzu c a ją c  p rzy a e tę  w  
co ra z  to inne m ie jsce . Po zacięciu  
n a leży  ho low ać go m o ż liw ie  szybko, 
ab y  n ie dopuścić do sc hron ien ia  sie 
w  k ry jó w c e . M ię tu s  rośn ie  bardzo  
d ługo  pożera jąc p rzy  ty m  m asowo  
m ło d y  n a ry b e k  ! ik rę , w y rzą d za ją c  
ogrom ne szkody w  gospodarce ry b ­
n e j. Z  tych  w zg lę d ó w  n ie  podlega  
żad n e j ochron ie  i  p o w in ie n  być p la ­
now o  tęp io n y.

O K O Ń

m
*  BIZ TWARZY

F, E, WESS
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A le  w  te j c h w il i  B i l l  B la k e  b y ł n ieobecny, od trzech  

ty g o d n i g o n ił za gang iem  h a n d la rz y  n a rk o ty k ó w  i  fu n k c je  
szefa p e łn ił d e te k ty w  H a rp e r. H a rp e r b y ł s ta ry , zmęczony, 
d o jrz a ły  do e m e ry tu ry  i  od stóp do g łó w  pe łen  w łasnych  
p rze p isó w  i  metod.

Tego ra n k a  Savage p o je ch a ł w ozem  do  S ugar R iv e r i  bez 
t ru d n o ś c i p rz y w ió z ł na zlecen ie  H a rp e r a osobnika  n a z w i­
sk ie m  K im b a l l F itzg e ra ld . W łaśn ie  ten  b ra k  tru d n o ś c i z b ił 
go n ieco z tro p u . F itz e ra ld  n a w e t n ie  p ro te s tow a ł, n ie m a l o n ic  
n ie  p y ta ł, a przec ież m ieszkańcy K a n a d y  n ie  b y li s k ło n n i 
ustępow ać n a g ły m  żądan iom  p o lic ji.  S praw a , w  ja k ie j m ia ­
no go p rzesłuchać, by ła  w e d ług  Sevage'a, absurda lna , chociaż  
bardzo  zagadkow a. F itzg e ra ld  n aw e t m e zapy ta ł, czego m a ją  
dotyczyć  je go  zeznania ; ja k b y  w  g łę b i duszy o b a w ia ł się, że 
z a p y ta ją  go o coś zu pe łn ie  innego, o ta je m n icę  za m ie rzch łe j 
przeszłości, s ta ran n ie  za ta jo ną  i  w  n iczym  n iepodobną do  
tego b ru ta lnego , zuchw a łego  m orders tw a.

H a rp e r s iedz ia ł za sw o im  b iu rk ie m , c ię żk i, zg rzany, zm ę­
czony i  z n ie c ie rp liw io n y . N ie n a w id z ił ro b o ty  p a p ie rk o w e j i  
b ra ł się do  n ie j ja k  n iedouczony ch łopak, w ys u w a ją c  k o n iu ­
szek ję z y k a  i  pocąc się o b fic ie . Z a ró w n o  w y g lą d  ja k  m e tody  
H arpera , n ie  b y ły  a n i jo w ia ln e , a n i subte lne . Jego m a ry n a r­
ka  w is ia ła  na poręczy krzesła , ja sno n ie b ie sk ie  sze lk i b y ły  
przepocone, a szara koszu la  w ilg o tn a  pod pacham i. S po jrza ł 
z  n iesm ak iem  na jasne  fla n e lo w e  u b ra n ie  D enn isa  i  w a rk ­
n ą ł:

—  P rz e p y ta ł go pan?
—  To  p an  c h c ia ł go poddać p rzes łuchan iu .
—  A  on m ó w ił coś? O n i p rze w ażn ie  u da ją , że n ie  w ie ­

dzą o co chodz i i  p ró b u ją  n ib y  zgadywać. •
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—  N ie  s p ra w ia  w raże n ia  ciekawego.
—  Rzeczyw iście? N ie  in te resu je  go to? Z g ry w a  się. —  Roz­

p a r ł się na krześ le . —  A  ta  jego  żona? Jaka  ona jest?  To  
zagadkow a postać. Ja  s ta w ia m  na n ią  ja k o  na m o ty w  
zb ro dn i.

Savage z a s ta n o w ił się. Zona, M elissa F itzg e ra ld , b y n a j­
m n ie j n ie  w y d a w a ła  się zagadkow ą postacią. O d rzek ł 
o s trożn ie :

—  M a dw adzieśc ia  dw a  czy dw adzieśc ia  t rz y  la ta , m e tr  
sześćdziesiąt cz te ry  lu b  o ko ło  tego, szare oczy i  czarne rz ę ­
sy, czarne w łosy. Czesze je  w  ko ronę  z w a rkoczy .

—  Coś pan  ta k i w s trz e m ię ź liw y ?  Jest ta k  p iękn a , ja k  
m ó w ią , czy n ie? To w ażna okoliczność.

—  W ie lu  lu d z i na  p ew no  uw aża  ją  za bardzo  p iękn ą , a le  
n ie  je s t to  u ro da  w yzyw a jąca .

—  Co pan  przez to  rozum ie?  B ad a ł pan  je j  przeszłość 
w  ro d z in n y m  m ieście . U w aża pan, że to  p rz y z w o ita  d z ie w ­
czyna? N ie  ma p o d e jrz a n e j re p u ta c ji?  W yg ląda  na taką , k tó  
ra  by f l i r to w a ła  z żo na tym  mężczyzną i  w d a ła  się z n im  
w  rom ans, dop ro w a dza ją c  męża do  fu r i i  z zazdrości?

Savage dobrze  p a m ię ta ł n ie z w y k łą  jasność szarych  oczu 
pod f ira n k ą  rzęs, u fne , n ie w in n e , o tw a rte  spo jrzen ie .

— O na je s t bardzo m łoda, proszę pana. M ieszka ła  cale ży ­
c ie  w  m a ły m  m iasteczku  z c io tk ą  starą  panną, k tó rą  bardzo  
kocha ła  i szanowała. N azyw a  się, ja k  pan  w ie , M e lissa S ta rr. 
J e j c io tka , panna M o ira  S ta rr, o tacza ła  ją  bardzo  tro s k liw ą  
opieką.

—  Ża dn ych  ska nd a li?  Ż adnych  p lo tek?
—  O wszem  —  Savage z a w a h a ł się. —  M a tk a  u c iek ła
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z kochank iem , k ie d y  dz iecko  b y ło  m ałe . C io tka  pos ta no w iła  
w ych ow ać  ją  ta k , żeby się to  w  nas tępnym  p o k o le n iu  n ie  
p ow tó rzy ło .

— A c h  ta k !  —  H a rp e r b y ł zadow o lony. — To n a jp e w n ie j 
szy sposób, żeby je  nauczyć oszukiw ać. Z a łóżm y, że Hood  
b y w a ł w  E dgeley? D laczego n ie? P rzys to jn y  b y ł z n iego fa ­
cet. A  je ś li to  przez n iego w ła śn ie  zeszłe j w io sn y  d z iew czy­
na  p rzen ios ła  się do To ronto?  M og ło  tak  być.

— Zeszłe j w io sn y  u m a rła  je j  c io tka . D ziew czyna  dosta ła  
w  T o ro n to  pracę w  d uże j ks ięga rn i.

— T a k  ona m ó w i. Za łożę się, że t ra f im y  na ślad Hooda  
w  je j  przeszłości. A  potem  p rzy je cha ła  do To ron to , spo tka ła  
tego F itzg e ra ld a  i  w yd a ła  się za n iego w  „ try rm g a ” . W ogóle 
to  d ia b lo  dz iw aczna  h is to r ia . Ten F itzg e ra ld  też jest za do­
bry. żeby b y ł p ra w d z iw y . Zagrzebany w  ks iążkach, żadnych  
w ad, żadnych  nałogów . O kob ie tach  też a n i s łychu. A  p rze­
cież jes t m łod y , p rz y s to jn y , ma fo ise  — p ien iądze  z ubezp ie ­
czenia, posiadłość, dob rą  pensję. A n i je d n e j ko b ie ty?  To non  
sens M u s ia ła  tam  jakaś  być. A  potem  spotyka  tę m łodą  
piękność, tra c i d la  n ie j z m ie jsca  g łow ę i  m usi odczepić się 
od te j pop rzedn ie j. D a jm y  na to, że Hood zn a ł tam tą?  Ze 
m u  się zw ie rzy ła?  I  zachcia ło  m u  się skorzystać z o k a z ji 
i  w y łu d z ić  od F itzg e ra ld a  tro chę  forsy . Szantaż. D laczego 
by nie?

Savage rz e k ł sp oko jn ie :
— N ie  m ożem y z ro b ić  obu założeń na raz, proszę pana. 

A lb o  H ood b y ł zw iązany  z żona a lbo  z tą  d rugą  kob ie tą . 
T a k  m i się w yd a je , a le może przesadzam .

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Zapasy -  a le  bez „Czarnef M aski“

I w Szczecinie rosną
m ło d zieżo w e kad ry  

następców  PytBasińskiege
T O JU Ż  N IE  TE  C ZA S Y , 

o k tó i-ych  z łezką  se n ty ­
m e n tu  w spom ina  w  swo­

je j  piosence Ja rem a S tępow ski.
N ie  m a c y rk u  b ra c i S ta n ie w - 
sk ich  na O rd y n a c k ie j w  W a r­
szaw ie, a na m a tach  zapaśni­
czych w a lk i zaw odow ców  n a le ­
żą do legendy. Z a m ia s t ta je m ­
n ic z e j „C z a rn e j M a s k i” , u lu ­
b ieńca  p ic i p ię k n e j S ztekkera , sp o rt 
C yg an ie w iczó w , czy s ilnego  ja k  s ty lu  
t u r  G a rk o w ie n k i, m a m y  w a lk i 
zapaśnicze u p ra w ia n e  w  sek­
c ja c h  sp o rto w ych  w ie lu  w io d ą ­

cych  w  p o lsk im  sporc ie  w y c z y - K O L E J N Y M  s p ra w d zia n em  naszej 
J , ,  . .  m ło d z ie żo w e j k a d ry  zapaśn iczej bę -n ow ym  k lu b ó w . - - - - - - - -  -

Czarni ze Słupska 
przeciwnikiem 

bokserów Pogoni
W  N A J B L IŻ S Z Ą  N IE D Z IE L Ę , O 

godz. 14. w  h a lł s p o rto w e j W D S  od­
będ ą  się" k o le jn e  zaw o d y  b o kserskie  
z  c y k lu  ro z g ry w e k  g ru p y  m ię d z y ­
w o je w ó d z k ie j, to w arzy szą cy ch  m e ­
czom  lig o w y m . N a  r in g u  szczeciń­
s k im  M K S  P O G O Ń  s p o tk a  się  ty m  
ra z e m  z C Z A R N Y M I S łupsk,, k tó rz y  
le g ity m u ją  się w y s o k im  zw ycięst­
w e m  nad  z ie lo n o gó rs ką  G W A R D IĄ  
15:7.

P O R T O W C Y  k tó rz y  w  ro zg ry w -  
#»«eh s tre fo w y c h  o  a w an s  do  I I  lig i  
l» Z B  z a ję li ostateczn ie  V I  m ie jsce  
(e lim in a c je  w y g ra ł M A Z U R  z E łk a ),  
p iln ie  t re n u ją  i  w y s ta r tu ją  w  n ie dz ie  
lę  w  p e łny m  sk ła d z ie  z k a d ro w i-  
caam  S o b a ńs k im , P ie rw ie n ie c k im ,  
W a lk o w ia k ie m , S taros tą , S ze w c zy­
k ie m . W o jn e c k im  i  n a jp raw d o p o d o b  
n ie j  ta k ż e  z K as zu bą  w  k a te g o rii  
n a jc ię ższe j.

O b y d w a j tre n e rz y :  Jó ze f P iń s k i i 
A n d rz e j S ło m iń s k i są d o b re j m y ś li 
i  l ic zą  n a a m b itn ą  postaw ę sw o ich  
p o dop iecznych  w  p o je d y n k a c h  z  
t ru d n y m  p rz e c iw n ik ie m , (a)

l ll- llf io w e y
wyjeżdżali! 

do Bydgoszczy
W  N A J B L IŻ S Z Ą  N IE D Z IE L Ę  

piłkarska  liga m iędzyw ojew ódz­
ka  w znaw ia rozgryw ki m istrzów  
skie.

O b y d w ie  nasze d ru ż y n y  I l l - l i -  
gow e : D Ą B  D ębno L ub usk ie  
S G K S  A R K O N IA  w y je żd ża ją  do 
B ydgoszczy. G w a rd z iśc i m a ją  za 
p rz e c iw n ik a  jedenastkę  B U D O ­
W L A N Y C H , n a to m ia s t D ąb grać 
będzie  z  P O L O N IĄ , k tó ra  przed 
tyg o d n ie m  o bch od z iła  ju b ile u sz  
50-lecia.

O byd w a  zespoły bydgoskie, 
zw łaszcza P olon ia , re p reze n tu ją  
d o b ry  poz iom  techn iczny , toteż 
zdobycie  nad B rd ą  p u n k tó w  
przez p iłk a rz y  szczecińskich n ie  
będzie ła tw e . (a>

Kurs
dla organizatorów 

turystyki
D L A  S Z E R S Z E J , n iż  do tą d , popu­

la ry z a c j i  tu ry s ty k i w śród  m ło d z ie ży  
s z k o ln e j S O S iT  w ra z  z O k r . K o m i­
s ją  M ło d z ie żo w ą  P T T K , o rg a n iz u ją  
k u rs  d la  u c zn ió w  s zk ó ł ś redn ich , 
k tó rz y  zostać chcą o rg a n iza to ra m i 
tu ry s ty k i w  sw o ich  s zk o ła ch . Z a ję ­
c ia  rozpoczną się 16 b m , o godz. 17 
w  sa li k o n fe re n c y jn e j S P  n r  40 p rzy  
p i.  M a r ia c k im , (a)

K W I
S O B O T A
G odz. 16.30 — sa la  g im n . W SR  — l i ­

g a  o krę g o w a w  s ia tkó w c e  m ę ż-  
czyzm : A Z S  I I  -  R ega T rz e b ia tó w ,  
ta m ż e  o godz. 19.30 k o le jn y  m ecz  
z te j s e r i i: A Z S  I  B —W is k o rd . 

G odz. 18 -  ha la  W D S  -  I I  l ig a  ko ­
s z y k ó w k i k o b ie t :  C za rn i — Z n ic z  
P ru s zk ó w .

G odz. 18 -  h a la  p rz y  u l. N & ru itow i- 
w lc za  — I  lig a  p i łk i  rę czn e j k o b ie t:  
P o goń  — Sośnica G liw ic e .

G o d z . 18 -  sa la L O  n r  2 -  lig a  o k rę  
g o w a  k o s z y k ó w k i m ę żc zy zn : P o ­
goń — M K S  M y ś lib ó rz .

G o d z . 18.30 -  sa la g im n . W S M  -  l i ­
ga m ię d z y w o je w ó d z k a  k o s zy k ó w ­
k i  m ę żc zy zn : A Z S  — S p ó jn ia  S ta r­
g a rd . (a ) 1

JÓ Z E F  K R U S Z O N A

B ły sk aw iczn y  
turniej szachowy

W  S A L I K lu b u  W S M  „P od  M asz­
ta m i”  ro ze g ra n y  zo stan ie  w  n a jb l iż ­
szą. n ie d z ie lę  b ły s k a w ic zn y  tu rn ie j  
sza ch o w y , o tw a r ty  d la  za w o dn ikó w  
zrzeszonych  i n ie  zrzeszonych . Z w y  
ciężc y  o trz y m a ją  n ag ro d y  rzeczow e.

P o c zą tek  ro z g ry w e k  o godz. 9.30. 
Z ap isy ch ę tn y ch  p rz y jm u je  sędzia  
g łó w n y  n a  m ie js cu , (a)

„„.V. tu rn ie j w  d n iac h  13—15 b m . _
Zw łaszcza W os ta tn ich  la tach  udziałem warszawskiej Skry, łódz- 

rosną m łodz ieżow e  k a d ry  następ  B u d o w la n y c h  i czołowej sek-
có w  n iezapom nianego m is trza  g ^ im in  ZCi *Dmam<>
„P y tla s a ”  — W Ł A D Y S Ł A W A  Do spotkań tych zapaśnicy star- 
P Y T L  AS IŃ S K  IEG O  — tw ó rc y  gardzcy przygotowują się pod kie- 
n ip r w „ p i  w  Polsce d n iz v n v  za- rownictwem trenera Zbigniewa Sza- p ie rw sze j w  poisce ctruzyny za jewskieg0 Zajęc:a odbywają - się w
pasm cze .1 am a to ró w . poniedziałki, środy i  p iątk i od godz.

W  W O J. S Z C Z E C IŃ S K IM  17 v  h a li sp o rtow e j p rzy  u l. S zk o l-  

zapaśniczy, u p ra w ia n y  w  ” | ^ , o w la a l te e n u la  P K l M e ro w n ic -  
w o ln y m , z ysku je  coraz tw-em W a ld e m a ra  S za je w sk ie go . eo- 

większą  popu la rność , zw łaszcza d zie n n ie  po p o łu d n iu  w  sa li g im n a -  
w Ludowych Zespołach Sporto- S o S S S
Wycn. Sukcesy, i to  w  k o n k u - ppZy  u l. C hm ie lew s k ieg o . W ik in g  tre
re n c ji k ra jo w e j, odnoszą zapa- ................... ........... '
śn icy  w o liń s k ie g o  „W IK IN G A ” , 
s ta rg a rd zk ich  „Z IE L O N Y C H ” , 
p y rzyck ie go  „S O K O Ł A ” . O k rze p  
ła  też, po p rz e jś c io w y m  — m a ­
m y  n a d z ie ję  —  okres ie  o rg a n i­
zacyjnego k ryzysu , sekc ja  zapa­
śn icza M Z K S  „B U D O W L A N I”  
w  Szczecinie.

C IE K A W Y M  sp ra w d z ia n e m  a k tu a l 
nego „s ta nu  p o s ia d an ia”  i  m o ż liw o ­
ści m ło d y c h  zap a śn ik ó w  naszego o- 
k rę g u  b y ła  o statn io  s e ria  sp o tka ń  
s p a rrin g o w y c h  i t re n in g ó w  z u d z ia ­
łe m  s ły n n e j I- l ig o w e j d ru ż y n y  B u ł­
g a r i i — „ M in io ra ”  R ad n ie w o  (w ie lk i  
k o m b in a t p rz e m y s ło w y ), k tó re j t re ­
n ere m  je s t d w u k r o tn y  w ic e m is trz  
olim .o ij.skl i  w ic e m is trz  św ia ta . S tan  
czo K o lev .

P O K A Z Ó W K I o tw a rte  d la  
p ub liczn o śc i —  ja k  o  ty m  in fo r ­
m o w a liś m y  —  o d b y ły  się w  Wo­
lin ie , Szczecinie i Stargardzie.
B u łg a rz y  b y l i  oczyw iśc ie  bez­
k o n k u re n c y jn i,  ja k o  że — obok 
za pa śn ików  Z w ią z k u  R adzie­
ck iego  i T u rc j i  — uchodzą za 
p o te n c ja ln y c h  faw orytów  do o- 
lim pijskich m edali w  M ona­
chium. T re n u ją  zresztą  w  c ie ­
p la rn ia n y c h  w a ru n k a c h , po 6 
godzin  dz ienn ie , i  k o rz y s ta ją  z 
p e łn e j o p ie k i p ań s tw a  i z w ią z ­
k ó w  zaw odow ych .

T v m  w ię kszy  je s t sukces 17- 
letniego zapaśnika wolińskiego.
M azura  (L K S  W ik in g ), k tó ry  od­
n iós ł sensacyjne, a le  w  p e łn i za­
służone zw y c ię s tw o  nad reno­
m o w a n y m  p a rtn e re m  z Radni.e- 
w a . W  turn ie ju  stargardzkim  
(k o m p le t w id z ó w  w  p iękne j: h a li 
s p o rto w e j p rz y  u l. S zko lne j, 
w sp an ia ła  o praw a  o rg a n iz a c y j­
na) przeciwstawiono Bułgarom  
zawodników  miejscowego LZS  
Z IE L O N I i szczecińskiego M ZK S  
B U D O W L A N I. B y li to  w  w ię k ­
szości d e b iu ta n c i, ch łop cy  15 
w zg l. 18- le tn i.

— Jestem  pełen  n a jw ię k s ze g o  u -  
zn a n ia  d ia  w a s ze j m ło d z ie żo w e j kad ­
r y  — p o w ie d z ia ł po m eczu  S.tanczo 
K o le v  s p ra w o zd aw cy  „ K U R IE R A ” .
— W a lc z y li a m b itn ie  i d a li z siebie 
w s zys tk o , b y  n ie  p rzeg ra ć  p o je d y n ­
k u  przez p o ło żen ie  n a  ło p a tk i. R oz­
s trzy g n ięc ia  p a d ły  w ię c  m in im a ln ą  
ró żn ic ą  p u n k tó w , co m a  s w o ją  oczy  
w is tą  w y m o w ę.

P o za  z w y c ię zc ą  z. W o lin a  M a zu re m  
i  jego  k lu b o w y m  ko legą P a k u la -  
k ie m , tre n e r  b u łg a rs k i w y s o k o  oce­
n i!  w a ru n k i f izy c zn e  i  d o b re  p rzy ­
g o to w a n ia  k o n d y c y jn e  za w o d n ik ó w  
szc zec ińs kic h : Jerzego  S ze jk a , A d a ­
m a N a js a . R yszarda Pa steura a ka , Ed  
w a rd a  J a ko b a . B o g da n a Ś lęzaka ,
Z y g m u n ta  P o c ie ja  i Z b ig n ie w a  M a -  
lu ik ie w icza  (1T la t . 108 k g  w a g i! ! ! ) .
W  zespolą* s ta rg a rd zk im  podoba li 
się zw ła szc za  K lim c z u k , K ośc iański 
i Szu  tczew sk i.

Krapkowice znowu przewodzą lidze

Czy piłkarki Pogoni
odzyskają tytuł lidera?

T Y L K O  5 D N I p an ów »- p o je o y w e k  matm » P P M  Otm«j 
. . . . .  . , . „  tu; z Craicovią wywołał w Opolu
ły  na tro n ie  lid e ra  e K s a ra -  &pore zainteresowanie, w  środę wy- 
k la sy  p i łk a rk i ręczne szcze- grała drużyna z Krapkowic i? 314 
c iń s k ie i P ogoni. W czo ra j (7:5). Krakowianki., podobnie jak  w  

' . .  Szczecinie w  meczu z Pogonią, sta-
po p o d w ó jn y m  z w yc ię s tw ie  w ia ly  zaCięty opór i przez pewien 
nad C raco v ią  (17:14 i  18:10) czas b y ły  bardzo groźnym rywalem
O im ę t odzyska ł p rzo do w n ic  diia Otm ęitu. ( T a r ) _____________ ^
tw o  w  I  lidze .

W A L K A  je d n a k  o t y tu ł  lid e ra  
trw a , b ow iem  sp o tka n ia  O tm ęt 
—  C raco v ia  z a in a u g u ro w a ły  me 
cze 11 i 12 k o le jk i spotkań. 
W szystk ie  pozostałe  p o je d y n k i 
odbędą się w  sobotę i  n iedzie lę . 
S żczecin iank i g ra ją  w  h a li 
S O S T iW  a ich  p rze c iw n iczka m i 
będą za w od n iczk i g liw ic k ie j So­
śn icy, k tó re  dotychczas zgrom a­
d z iły  10 p u n k tó w  i z a jm u ją  5 
m ie jsce  w  tabe li. F a w o ry tk a m i 
są p i łk a rk i Pogoni. Ja k  je dn a k  
p rze kon a liśm y  się, w  ty m  ro ku  
w szys tk ie  sp o tka n ia  m a ją  b a r­
dzo zac ię ty  p rzebieg, szczeci'- 
n ia n k i muszą w ię c  do łożyć sta­
ra ń  aby odnieść sukces i  zdo­
być  cenne p u n k ty . W  d ru żyn ie  
p a n u je  d o b ry  n a s tró j, p iłk a rk i 
tre n u ją  p iln ie . Pogoń m a w ię c  
szanse p o n o w n ie  znaleźć .się na 
tro n ie  lid e ra .

W  P O Z O S T A Ł Y C H  m eczach l t  i 
12 k o le jk i spotkań ,, zm ie rzą  s ię :  W an  
da K ra k ó w —S ta r t  G d a ń s k , R u ch  C ho  
ró w —A Z S  W ro c ła w .

W  n as tę p n ym  tyg o d n iu  odbędą  
się  ostatn ie k o le jk i s p o tka ń  ru n d y  
je s ie n n e j. Pogoń w y je ż d ż a  do W ro ­
c ła w ia  gdzie z m ie rz y  się z ta m te j­
szy m  A Z S . A  o to zes taw ien ie  pozo­
s ta ły c h  p a r:  S ta rt—O tm ę t, C rac o v ia— 
R u ch , Sośnica—W a n d a .

P rasa  b e lg ijs k a  
o  z w y c i ę s t w i e  L e g i i

D Z IE N N IK I  b e lg ijs k ie  zam ie s zc za ją  P o la c y  p o k a za li b ardzo  sk u te czn ą  
obszerne spra w o zd an ia  z e m o c jo n u ją  grę , d o brą ta k ty k ę  i  z a p e w n ili sob ie  
cego sp o tka n ia  o  w e jśc ie  d o  ć w ie rć - zwycięstwo-, 
f in a łu  P u c h a ru  K lubow ego- E u ro p y
S tan d a rd  L iege — L eg ia  W arszaw a. K L U B O W Y  P U C H A R  E U R O P Y  

L e  S o ir (B ru k s e la ) : S tan d a rd  po­
n iósł k lę s k ę  w  W ars zaw ie . N ie  u le g ł H IS Z P A Ń S K I zespół A tlé t ic o  M a d -  
jedinak bez w a tk i le cz  d o p iero  po- r y t  z a k w a lif ik o w a ł s ię  do ćw ierćfi/- 
n ie zw y k le  e m o c jo n u ją c y m  m eczu , n a łó w  K lu b o w eg o  P u c h a ru  E u ro p y  
Jego w y s iłk i n ie  p o tr a f i ły  zm u s ić  z w y c ię ża ją c  n a w ła s n y m  b o is k u  m i-  
Po-laków  do  u t ra ty  b ra m k i. s trz a  W ło ch  C a g lia r i 3:0.

L a  C itte  (B ru k s e la ) : P is m o  c h w a - # *  *
li Ż m ije w s k ie g o . D z ię k i jego  d o b re j
g rze  i w s p ó łp ra c y  z G a d oc h ą  i  P ie -  w  L O N D Y N IE  od-było s ię  losow a- 
szką L eg ia  w  c iąg u  p ie rw szy ch  30 n ie  sp o tka ń  I I I  ru n d y  p iłk a rs k ie g o  
m inuit p rze m ie n iła  s ię  „-w w a le c  P u c h a ru  M ia s t T a rg o w y c h , O brońca  
k tó ry  m ia ż d ż y ł w seystik ie p raeszko - tego tro fe u m , lo n d y ń s k i A rs e n a ł w y -  
d y na swojej- d rodze”  i  o dn iosła  z a - lo s ow ał b e lg ijs k i k lu b  B everen— 
służone zw y c ię s tw o . W aas  a  w  p ozosta łych  m eczach los

L a  L ib re  B elg iqu e (B ruk se la ) : W y -  ze s ta w ił nas tę p u jąc e pacy : D y n a m o  
e lim in o w a n ie  S ta n d a rd u  z  ro z g ry w e k  za g rz e b  (Ju g o sła w ia ) — F C  T re n te  
o P u c h a r E u ro p y  je s t c ię żk im  c io - Enschede (H o la n d ia ) . L eeds U n ited  
sem  diU e n tu z ja s tó w  p iłk a rs tw a  w  (A n g lia ) — S p a rta  P ra g a  (CSRS),. 
L iege. k tó rz y  a n i p rzez  ch w ilę  n ie  A n d e rle c h t (B e lg ia ) — V ito r ia  S e tu - 
p rzypuszcza li, że p iłk a rzo m  Lęgu u - b a l (P o rtu g a lia ), Ilib e rn ia n - (Szko­
d a s ię  u zys ka ć ta k i d o b ry  re z u lta t, -  • .....................

L a  M euse (L ieg e ) : O fen s yw a Stai 
d ardu  w  d ru g ie j p o ło w ie  sp o tka n ia  
ro z b ija ła  się o  św ie tn y  m u r  poflskïej 
o b ro n y , B e lgow ie  n ie  z d o ła li s trze lić  
n a w e t je d n e j b ra m k i, k tó ra  ta k  b a r  
dzo  b y ła  im  po trzeb n a, do z a k w a li­
f ik o w a n ia  s:ę do dalszych  spo tkań .

I.e  T ra v a il (L ie g e ):  Je żeli n a w e t  
sty l g ry  L e g ii W ars zaw a w  czasie  
je j  p ie rw sze go  m eczu w  L ie ge  n ie  
w s zys tk im  się podobał to w  W a.rsza 
w ie  b y ła  '-o zu p e łn ie  in n a  d ru żyn a .

c ja )  —  L iv e rp o o l (A n g lia ) , S p a rta k  
T m a v a  (CS R S) — K o e ln  (N R F ),  
Pecs i D ozsa (W ę g ry ) — Juventu-s 
T u r y n  (W ło c h y ) , B a y e m  M u e n c h e n  
(N R F ) — SpaTta R o tte rd a m  (H o ­
la n d ia ) .

Waterposiści Legii 
pokonali Bułgarów
W  R O Z E G R A N Y M  w  W a rs z a w ie ' 

m ię d ży n a  ro d o w y m  m eczu o i Mci.
w o d n e j L e g ia  w y g ra ła  z builgàcsktm  • 
zesootem  „C zern o  M o re ’* W a rn a  
12:3 (1:0 1:2„ 5:0, 5 :1). B u łg a ro m
w y s ta rc z y ło  s ił ty tk o  n a po ło w ę m e  
cziu. W  os ta tn ic h  d w óch  k w a rta c h  
L e g ia  n r a la  zd ec yd o w a n ą  p rzew a­
gę, p rze w y żs za ją c  s w \T l i  p rz e ć Iw -  
n :,kó.w s zy b ko ś c ią  i w ię k s zy m  zde­
c y d o w a ć  i-em. Z a ró w n o  L eg ia , ja k  i  
„C ze rn o  M o re ” , z a ję ty  3 m ie js ce  w  
m is trzo s tw ac h  s w yc h  k r a jó w . R e­
w a n ż o w y  p o je d y n e k  o b y d w u  d ru ­
ż y n  o d b ędzie  się dziś .

Brada Guyot
rezygsiufą

z dalszej kaureey
P A R Y Ż . Jeszcze n ied a w n o  

wróżono- rm  w ie lk ą  ka rie rę . 
Zw łaszcza z B e rna rd em  G uyo t 
—  zwycięzcą W yścigu  P o ko ju  z  
1966 r. w ią za no  nadzie je . O b a j 
b ra c ia  B e rn a rd  i  C laude  G uyo t 
w  1967 r. rozpoczę li s ta r ty  ja k o  
zawodowcy.

M in ę ły  za led w ie  t rz y  sezony 
a  oba j b ra c ia  o św ia d czy li iż  
m a ją  z a m ia r zrezygnow ać z d a l 
szych s ta r tó w  w  obozie  zawo­
d ow có w

A  o to  co n ą  ten  tem a t p isze 
gazeta „ L ’H u m a n ité ”  : „P rz y p a ­
dek b ra c i G uyo t je s t p rz y k ła ­
dem  ja k  ko la rze  a m a to rzy  są 
bezw zg lędn ie  eksp lo a to w a n i po 
p rze jśc iu  na zaw odostw o. N ie  
każdy o rg an izm  p o tra f i to  w y ­
trzym a ć” .

Z n ów  w ię c  o d ż y ły  d yskus je  na  
tem a t s p o rtu  zawodowego. P ra ­
sa ostro k ry ty k u je  s tosunk i, pa ­
n u ją ce  w  obozi e  p ro f es j  ona łó w . 
W  sposób bezw zg lędny eksploa­
tu je  s ię  ta m  m łod ych  za w od n i­
ków . N ie jeden  w ie lk i ta le n t zo­
s ta ł zm a rn ow an y  w s k u te k  tego-. 
F ra n cu sk i Z w iąze k  K o la rs k i po­
w o ła ł spec ja lną  k o m is ję , k tó ra  
zbadała  s tosu n k i w  te j d y s c y p li­
n ie  sportu . R a po rt k o m is ji o 
a k tu a ln y m  s tan ie  k o la rs tw a  fran, 
cuskiego je s t pesym istyczny.

l i e  sua rciiejscT
dla Epofloweévr-

Sukcss Arkonii 
w Berlinie

P IŁ K A R Z E  A rk o n ii  p o k o n a li w  
B erlin ie  w  to w a rzy s k im  sp o tka n iu  
m ie js co w y K lu b  U n io n  2:0. B ra m k i 
zd o b y li: Janoch  w  27 m in . i K u d ła  
w  72 m in . Z w y c ię s tw o  A rk o n ii  nad  
trzec ią d ru ży n a  o b erłig i N R !)  je s t  
d użym  sukcesem  szczecińskich  p ił-

W  ŚRO DĘ ca ła  Polska e- 
m o cjo no w a ła  się sp o tka n ia ­
m i p u c h a ro w y m i. Nasze ze­
społy, podobn ie  ja k  io  ub ie  
g ły m  ro ku , o dn io s ły  sukces, 
s trze la jąc  aż 5 b ram ek. 1 
zn ow u  w  ć w ie rć fin a ła c h  
p uch a rów  E u rop y  m am y  
G ó rn ik a  Zabrze i  Leg ię  
W arszawa.

N A  Z D J Ę C IU : W ło d z i­
m ie rz  L u b a ń s k i w  c h w ili 
po o ddan iu  s trza łu , z  k tó ­
rego pad ła  trzec ia  b ram ka.

Fo to : C A F  —  Ja k u b o w s k i

S śm m m S

chuliganów

Trybunał piłkarski
w Londynie

W  LONDYNIE powołany został w ub.' 
r. do życia jedyny w swoim rodzaju' 
trybunat, który rozpatruje sprawy pił kar 
skie. Rozbudowana komisja dyscyplinar­
na Związku Piłkarskiego otrzymała du­
żą samodzielność.

Seria incydentów na stadionach W iel­
kiej Brytan i-i sprawiła, że władne pilkar 
skiego związku zmuszone zostały do u* 
tworzenia specjalnej komisji, zajmującej- 
się sprawami dyscypliny. Dokładna c-na 
liza wykazała bowiem, że niem al wszy­
stkie- awantury jaikie- ma-ją miejsca na 
stadionach, incydenty z sędziami, bijaty­
ki na trybunach, starcia z policją prawa 
kowane są przez piłkarzy. Wystarczy,, że 
jeden z zawodników zakwestionuje de­
cyzję sędziego, a tysiące widzów na try 
bunach, na znak solidarności z rze-komo 
pokrzywdzonym piłkarzem, zaczyna gwi­
zdać. Ostra gra zawodników, złośliwe 
faule powodują, że wśród publiczności 
wyzwalają się najgorsze instynkty. Prze­
ciwnie, tam gdzie gra jest „ to k ” wi­
downia zachowuje się. sportowo.

Londyński trybunał piłkarski wydał 
więc zdecydowaną walkę wszystkim prze 
jawom chuligaństwa na boiskach pił-kar- 
fcich. Surowe kary dla piłkarzy okazały 
>ię najlepszym środkiem, zmierzającym 

do uzdrowienia atmosfery na stadio­
nach. Ostatnio podczas jednej kolejki 

-figowej- -9- zawodników- sędziowie wpisali 
do, notesów,, bądź też. usunęli z boiska.

Sędziowie przesyłają, sprdwozdania do  
trybupatd ,piłkarskiega, W, skład którego 
wchodzi 62 członków. Ka-cy za narusza­
nie przepisów są ną ogół surowe. W  u- 
biegł®rocznym sezonie za niesportową po 
stawę na boiskach piłkarze 4 lig a n a ie ł 
skich ukarani zostali łączną dyskwal-i-fika- 

na 17 la t oraz arzywisami na łączną 
sumę 4 822 funty. Żaden sąd brytyjski 
nie ma tak nieograniczonej władzy jole 
trybunał piłkarski.
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P IĄ T E K  

6 L IS T O P A D A

D Z IŚ : F e liksa  
J U T R O : A n to n ie g o

P O G O D A

Z A C H M U R Z E N IE  z m ie n ­
n e , p rze lo tn e  opady śn iegu  
z  deszczem. Tem p: ok. 4 st. 
(w  nocy  —  m o żliw ość  le k ­
k ic h  p rz y m ro z k ó w ).

R A D A  D N I A

djH Dozorcom , w la ś c ic ie - 
lo m  p ry w a tn y c h  pose­

s j i  p rz y p o m in a m y  o  obo­
w ią z k u  u p rz ą ta n ia  z  chod ­
n ik ó w  p rzed  d o m a m i liśc i, 
na  k tó ry c h  ś lizg a ją  s ię  i  
w y w ra c a ją  p rze cho dn ie !

TEATRY

P O L S K I -  J a d z ia  w d o w a '’ g. 18.30; 
«o to o ła : g. 18 (p rze d s ta w ie n ie  za m -  
J lm ię te ); M U Z Y C Z N Y  — n ie c z y n n y ;  
« ó b o ta : „ G e js za ”  g. 19; Z A M E K  — 
^ D re w n ia c z e k ” g . 16 (so b o la ).

(D E L F IN  (ta l. 468-78) „ L e n in  -  fa k ty  
i  w s p o m n ie n ia ” g. 14; so b o ta :  
^ -Zbrodn ia  i k a r a ”  g. 10. 13.30 — ra d ź . 
e d  la t  16 — p a n o ra m .;  .H a m le t”  g.
22.30 — ra d ź . p a n o ra m .;  K O S M O S  
( te ł .  355-02) „S z la c h e c k i^  g n ia zd o ” g. 
9 , 1-1.15, 13.30. 16 18.30, 21 -  ra d ź . od 
la t  14; C O L O S S E U M  (te l. 458-13) „ D a  
ie k ie  d ro g i — c ich a  m iło ś ć ”  g . 13.30 
16, 21 — N R D  — od  la t  14 — p an o ra m , 
(p ią te k  i  s o b o ta ); B A Ł T Y K  (te l. 
733-35) „ D a le k o  n a zachodzie”  g. 
13.30. 16, 18.30, 21; so b o ta : g. 9, 13.30,
16, 18.30 '21; ,,2 e n ia , Ę e n le c zk a  i k a -  
t iu s z a ”  g. 11.15; P O L O N IA  (te l. 218- 
34) „ Z a g n a jc ie  g o łęb ie” g. 16, 18.15,
20.30 — ra d ź . od la t  12 (p ią te k  i  so­
b o ta ) ; P IO N IE R  (te l. 475-02) .,D vvaj 
w  s te p ie ”  g . 15; „ L e n in  -  k a r t y  ż y ­
ciorysu.'”  g. 17; .S io s try ”  g. 18. 20, 
22 — ra d ź . od la t  16 — I I I  c z . ;  sobo­
t a :  „ K ró lo w a  śn iegu”  g. 10; ..P o ­
e m a t  ped a g og iczn y”  g . 11. 13, 15;

L e n in  — k a r t y  ż y c io ry s u ”  g. 17;
•, D a m a  z  p ie s k ie m ”  g . 18. 20, 22; 
M A R S  — „S zp ie g  w y sze d ł z m o rz a ”  
g . 17, 10.30 — ra d ź . od la t  11 — p ano­
ra m . (p ią te k  i  s o b o ta ); P R O M IE Ń  -  
v fże la zn y  p o to k -’ g. 16, 18.10, 20.20 -  
ra d ź . od la t  14 (p ią te k  i sobo ta) F A ­
L A  -  . W o jn a  i p o k ó j”  g. 17, 19.15 -  
ira d z . o d  la t  14 — ćz. I V  — p a n o ra m , 
(p ią te k  i  s o b o ta ) ; E C H O  (K rz e k o w o )  
¡„Z aw o d o w c y”  g. 18. 20 — U S A  — od  
la t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  i  s o b o ta ); 
S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  „ L a b ir y n t  
.m iło śc i”  g . 17.30, 19.30 -  ra d ź . od la t  
14 -  p a n o ra m .;  so bo ta: g. 17, 19; 
v O c za m i p rz y ja c ió ł” g. 16; ..C ze ka j 
•lia m n ie ”  g. 21; M E W A  (Żelech-owo) 
.»yPowrót re w o lw e ro w c a ”  g . 18 -  U S A
— od la t  14; sobo ta: „ M a r tw y  sezon”  
g. 18 — ra d ź . od la t  16 — p a n o ra m .;  
P R Z Y J A 2 N  (D ą b ie ) „Ł o w c y  s k a l­
p ó w ” g . 17. 19.15 -  U S A  -  od la t  16
— p a n o ra m .; so b o ta : . N as za  z w a r io ­
w a n a  ro d z in k a ” g. 17, 16 — cze sk i 
o d  la t  14 -  p a n o ra m .; H U T N IK  (S to i 
c z y n ) '„R aj n a  z ie m i”  g . 17, 19 -  
p o i. od  la t  14; B A J K A  (P o lic e ) „ P a ­
ra g o n  g o la ”  g. 11; „ T e o r ia  u w o d ze­
n i a ’’ g. 19 -  c ze s k i o d  la t  18; sobo­
t a :  g. 17 19: S Y R E N K A  (Jasien ica ) 
. .D o ż y je m y  do  p o n ie d z ia łk u ”  g. 18 -  
ra d ź . o d  la t  14 -  p a n o ra m .;  Z A T O ­
K A  (N o w e  W a rp n o ) „ L e n in  ż y w y ”  
g .  17 — ra d ź . od  la t  7 (p ią t e k ) ;
I  M A J  (Ż y d ó w c e ) „C za ro d z ie js k a  
la m u a  A la d y n a ” g. 17 — ra d ź . od 
ł a t  7 ; „ A n n a  K a re n in a ” g . 19 -  p a ­
n o ra m . ( p ią t e k ) ; D A R  (S targ a rd )  
s .C y rk ”  g. 16 -  ra d ź . od  la t  12; ,.N a d  
jie z ifw e m ” g. 18 — ra d ź . od  la t  14 -  
•panoram , (p ią te k  i  s o b o ta ) ; P A N O -  
łŁ A M A  (S ta rg a rd ) „ J a k  ro zp ę ta łe m
I I  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  g. 17.30, 19.30,
p o i. od  la t  14 -  p a n o ra m .
— c z . I  (p ią te k  i  s o b o ta ); R O B O T ­
N I K  (P y rz y c e )  ..Iw a n  G ro ź n y ”  g . 17
— ra d ź . od  la t  14 -  cz. I  i  I I ;  sobo­
t a :  ..O p e ra c ja  .B e lg ra d ”  g. 17, 19 -  
3*łg. od la t  14: G R Y F  (G ry fin o )  
„ D z iu ra  w  z ie m i” p o i. od la t  14 (p ią  

•tek i  s o b o ta ): W E N U S  (G o len iów )  
■fc-SBcok <o ś w ic ie ”  g. 17. 19.30 -  ra d ź . 
o d  la t  16; sobota: ..C zy s te  n ie b o ”  g .
17, 59.30; W TS ŁA  (G o le n ió w ) „ K re m  
łow w ikie k u r a n ty ” g . 18. 20 -  ra d ź . 
o d  la t  54 — p a n o ra m , (p ią te k  i  so­
b o ta ) .

R E P E R T U A R  K I N  -  n a  p o d staw ie  
in fo rm a c ji  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 -  
«.¡Norwegia”  g. U —20.

W  M u z  -  p l. k o łn ie rz a  2 — d an s in g  
g . 20 (so b o ta ) ; t p p r  -  W o j. P o l. 66 
— f ilm  , N ie  s m u ć  s ię ” g . 18, 20 —

ra d ź . od  la t  14 (p ią te k  i  s o b o ta ) ; 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  -  W o j. P o !. 20 -  
O tw a rc ie  D e k a d y  I I I  F e s tiw a lu  K u l­
tu ra ln e g o  Z w . Z a w o d o w y c h  g . 19; 
d an s in g  g. 21 (so b o ta ).

i  o  w s i. 21.25 P ię ć  m in u t  o  w y ch o ­
w a n iu . 21.30 z e a p ó ł ,9” . 22 M a g a zy n  
s tu d e n c k i. 23.10 „O  co  tu  ch odzi” , 
23.15 „ J a zz  J a m b o re e ” .

F U N D U S Z  N A  G Ł Ó W N Ą  W Y G R A N Ą  S G L  „G R Y F *

P R O G R A M  I I os iąg n ą ł k w o tę

M U Z E U M  -  u l. S ta ro m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I -  
X V I I  w ., 25 la t  p la s ty k i szczeciń­
s k ie j,  W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o m o rs k ich  
g . 9 -1 5 ; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3: 
P o ls k a  nad  B a łty k ie m  p rze d  1000 la t,  
P rz y ro d a  m o rs k a , G o s p o d a rk a  m o r­
ska n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  1945— 
1970, D a w n a  k u l tu r a  lu d o w a  P o m o ­
rz a  Z ac h o dn ieg o , 800-lecie p ie n iąd za  
zacii-od in ioporaorskiego. K u ltu r a  A f ­
r y k i  Z a c h o d n ie j, Z  d z ie jó w  k o w a l­
s tw a  i  rze m io s ł p o k re w n y c h  n a P o ­
m o rzu  Z a c h o d n im  Z  d z ie jó w  m o n e ­
ty  n a  P o m o rzu  Z a c h o d n im , W sp ó ł­
czesna g ra f ik a  E s to ń s k ie j S R R  g. 9— 
15; Z A M E K  -  W D K  -  fo to g ra fia  
S T F  ..S zczecin  d z is ia j”  o tw a rc ie  w  
sobotę o g . 12.

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7; 
W E W N . -  A rh o ń s k a ; C H IR . -  K o le ­
jo w y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  -  P o m o rz a ­
n y ;  P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  Jedn . 
N a ro d o w e j 12 -  19 -7. O G Ó L N A  -  
J e d n . N a ro d o w e j 12 — c a łą  d o bę; S T O  
M A T O L O G T C Z N A  -  a.l. P ia s tó w  1 -  g. 
2 0 -8 ; N R  2 -  N a d  O d rą  18 -  g. 15 -8; 
N R  13 -  Z d ro je  -  g. 1 9 -7 ;  S K Ó R N O -  
W E N E R O L O G IC Z N E : H . Pobożnego  
14 — g . 8 -1 5 ; M . B u c zk a  40/42 -  g. 
8-1 '. i  19 -7 ; W . P o la  6 -  g . 8-16.30; 
N a d  O d rą  14 — g. 8—18: K a p ita ń s k a  
3 -  g. 8 -1 5 ; W o j. P o l. 191 -  g. 8 -1 7 ;  
B a t. C h ło p sk ich  86 — g . 14—16. 
S O B O T A
C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7; 
W E W N . -  U n ii  L u b e ls k ie j:  C H IR . -  
I I I  P o m o rz a n y ; P O Ł 0 2 N IC T W O  -  
G -olęcino (p o ra d n ie  te  sa m e c o  w  
ę y ą te k ).
A P T E K I
N R  46 (dod. o d tr u tk i i t le n ) — W ie l­
k a  17 -  te l. 372-75; N R  8 -  a l. W y ­
zw o le n ia  107 — te l. 210-12; N R  48 — 
L e le w e la  1 -  te l. 726-21. 
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-23 1 
460-24; P o c ią g i p rz y je ż d ż a ją c e  -  916; 
P o c ią g i o d je żd ża ją c e  — 917.

P R O G R A M  P O L S K I

15.29 i  15.55 P o lite c h n ik a  T V .  16.30 
D z ie n n ik  T V .  16.40'D la  d z ie c i „P o ra  
n a  T e le s fo ra ” . 17.40 . .N ie  t y lk o  d la  
p ań ” . 13.05 D ia lo g i h is to ry czn e . 13.35 
, G ra m y  o te le w iz o r” . 19 K ro n ik a  
szczec ińska . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  z s e r ii 
..Szczęście m a łżeń s k ie " ’ . 20.30 M a g . 
. .K r a j” . 21.10 T e a tr  T V  ..G o dy  ż y ­
c ia ” . 22.40 D z ie n n ik  T V .  23 P o w tó rzę  
n ie  w y k ła d ó w 7 P o li te c h n ik i T V .  
S O B O T A
7.55 T ra n s m is ja  d e f ila d y  w o js k o w e j 
n a  P lac u  C z e rw o n y m  w  M o s k w ie . 9.55 
G e o g ra fia  d la  k i .  V . 10.55 G e o g ra fia  
d la  id . V I I .  11.25 F ilm  ,.W  oko p a ch  
S ta lin g ra d u ” . 15.20 T V  k u rs  ro ln ic zy .
15.55 F ilm  k ró tk o m e tra ż o w y . 16.20 W i  
try ina ks ię g a rs k a . 16.30 D z  erun ik T V
16.45 F ilm  ra d ź . .Z n a jd a ” . 17.40 
„S p o tk a n ia  z p rz y ro d ą ” . 18.15 F ilm  
ra d ź . „ O rk ie s tra  w o js k o w a ” . 18.35 
..Pegaz"’. 19.20 D o b ra n o c . 19.30 M o n i­
to r . 20.10 P rze m ó w ie n ie  am ba sa d o ra  
Z S R R  z  o k a z ji 53 ro c zn ic y  R e w o lu ­
cja P a ź d z ie rn ik o w e j. 20.30 K o n c e r t  
a r ty s tó w  ra d z ie c k ic h . 21.05 D z ie n n ik  
T V . 21.25 F ilm  ra d ź . ..W  o k o p a c h  Sta  
lm g ra d u ” . 23.05 F ilm o w y  p ro g ram  
ro z ry w k o w y  „ H e lik o n ” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15 G im n a s ty k a . 15.10 S p o tk a n ie  w  
B e rlin ie . 15.40 „ W  n aszych  k in a c h ” .
16 F ilm  D E F A  „S e n  k a p ita n a  L o y a ” . 
17.25 W id o w is k o  d ia  m ło d z ie ż y . 17.50 
W iad o m o śc i. 18 A k a d e m ia  z o k a z ji  
53 ro c zn ic y  R e w o lu c ji P a ź d z ie rn ik o ­
w e j, 19.20 P o z d ro w ie ń 'a  T V  d z ie c ię ­
c e j. 19.30 K ro n ik a . 20 ..W  górach  
R o c k y ” . 20.25 F ilm  p o e ty c k i. 21.45 
K ro n ik a . 21.55 M ec z  b o se re k i Jugo­
s ła w ia  — N R D .
S O B O T A
7.50 G im n a s ty k a . 8 T ra n s m is ja  d e f i­
la d y  w o js k o w e j z M o s k w y . 9.30 K ro ­
n ik a .  19.05 P o lite c h n ik a  T V .  10.35 
F ilm  „ M a ły  p o d ró ż n ik ” . 12.05 W iad o  
m o śc i. 12.19 .P o r tre t  p rz e z  te le fo n ” . 
13.15 P o lite c h n ik a  T V .  14 L e k c ja  j .  
ros. 14.30 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 16 
W iad o m o śc i. 16.05 W id o w is k o  d la  
m ło d z ie ży . 17 P ro g ra m  z R ostooku.
17.45 W iad o m o śc i. 17.50 S p o rt. 18.50 
P o zd ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19 S p ra  
w o zd ą n ie  z  M o s k w y  (d e fila d a  w o j­
s k o w a ). 19.30 K ro n ik a . 20 P ro g ra m  
ro z ry w k o w y . 21.40 K ro n ik a . 21.50 
F ilm  a rg .

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I:  16, 18, 18.50, 20, 23.24.
15.05 S łu c h o w is k o  ..Z a c zę ło  się” . 
15.45 D la  d z ie c i „W id m o  z G ło g o w e ­
go W z g ó rz a ” . 16.05 A lfa  i  O m ega.
18.05 L is ta  p rz e b o jó w  S tu d ia  R y tm .  
19.15 Z  k s ię g a rs k ie j la d y , 19.20 M o io -  
s p ra w y . 19.30 K o n c e r t  życ zeń . 20.25 
T a n e c z n e  pas z L u b lja n y . 21 Z e  w s i

W IA D O M O Ś C I:  16, 19 22, 23.5«; S E R ­
W IS  R Y B A C K I:  18.15, 24.
15 K o n c e r t  ch ó ru . 15.30 W ars za w s k i 
p a m ię tn ik  m u z y c z n y . 16.05 R adione- 
kilam a. 16.16 „ L u d z ie  i  c ie n ie ” . 16.35 
M u z y k a  o p ero w a . 17 P A W . 17.15 
S p ra w y  do  z a ła tw ie n ia . 17.25 „Szcze­
c iń s k ie  p o p o łu dn ie” . 18.20 „S o n d a” .
19.15 L e k c ja  j .  ang . 19.30 T ra n s m is ja  
k o n c e r tu  s y m fo n iczn e go  z  o k a z ji 53 
ro c z n ic y  R e w . P a ź d z ie rn ik o w e j. 20.20 
D y s k u s ja  lite ra c k a . 20.40 D . c . k o n ­
c e rtu . 21.30 M e lo d ie  ro z ry w k o w e .  
22.30 Ś w ia t  d źw ię k ó w . 22.50 K o n c e r t  
o rk ie s try  P R  w  Ł o d z i. 0 .05 -3  P ro g ­
ra m  n o c n y  ( I  p r .) .

P R O G R A M  I I I

15.10 J-aaz do  z a b a w y . 16.30 E k s p re ­
sem  p rz e z  ś w ia t. 15.36 S p o tk a n ie  z 
F au s te m . 15.50 , N a cy g a ń s k ą  nuitę” .
16.15 „N a s z  ro k  70” . 16.30 B a lla d y  na  
głos i  in s tru m e n ty . 17 Ekspresem  
p rz e z  ś w ia t. 17.05 ..Q u o d lib e t” . 17.30 
„ W o re k  Ju d a s zó w ” ." 17.40 P ios en k i z  
W o li i  C z e m ia k o w a . 17.55 S tu d io  pod  
M in e rw ą . 18.15 S zy b ko , szybcie j i  
n a js z y b c ie j. 18.30 E k sp re se m  przez  
ś w ia t. 18.35 M in i-m a x . 19 .W ie js k i 
S h e rlo c k  H o lm e s ” . 19.30 „ T rz e j m usz  
k ie te ro w ie  fra n c u s k ie j p io se n k i” .
19.45 P o li ty k a  d la  w s zys tk ic h . 20 U -  
ch e m  s łon ia . 20.25 . ,0  zegarach , n ie ­
b ie s k im  p ta k u  i  ró ż o w y m  k a je c ik u ” .
20.45 .,600 s e ku n d  ta n g a ” . 20.55 . P e r­
s w a z ja ” . 21.05 W ie k  ja z z u . 21.50 O p e  
ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
G w ia z d a  7 w ie c zo ró w . 22.15 Jazz. 23 
„ P io łu n o w e  z ie le ” . 23.05 T y lk o  d la  
m e lo m a n ó w .

S O B O T A  

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 7, 8, 10, 12.05, 15, 16, 
18. 18.50, 20. 23, 24.
7.20 S p o rto w c y  w ie jb c y  n a  Start. 
8.05 T u  re d . spo łeczna . 8.10 M o za ik a  
m u zy c zn a . 8.45 K o n c e r t  życzeń . 9 D ia  
k l .  I I I —I V  „G ó rn ic za  t rą b k a ” . 9.20
.E k ra n  p rz e m ó w ił” . 10. Ö5 N o ta tk i  

k o m e n d a n ta  K re m la . 10.25 U tw o ry  
fo rte p ia n o w e . 11 S łuc h o w is ko  d la k l .  
V I I  „ K s ią d z  S taszic” . 11.30 D e d y k u ­
je m y  d ru g ie j z m ia n ie . 12.25 „W ięc e j, 
le p ie j , ta n ie j” . 12.45 R o ln ic z y  k w a d ­
ra ns . 13 D la . k las  I I I - I V  „ A  d lacze­
go ta to  — le w ą  .stroną?” , i-3.20 Z  ró ż  
ń y c h  s tro n  K r a ju  R ad . 13.40 R y tm y  
i  m e lo d ie  d la  w s zy s tk ic h . 14 .C zy  
znas z tę  ks ią żk ę ? ” . 14.30 P rz e k ró j 
m u z v c z n y  ty g o d n ia . 15.05 B łę k itn a  
s z ta fe ta . 15.45 D la  d z ie c i ..W id m o  z 
G ło g o w e g o  W zg ó rza ” . 16.05 Z  tw ó r­
czo ś c i S c h u b e rta . 16.30 P o p o łu d n ie  
z  m łodośc ią . 18.05 K o lo ro w y  m ik ro ­
fo n . 19.15 D o b ry  w ie c zó r, zac zyn a­
m y . 19.30 W ę d ró w k i m u zyc zn e  po  
k r a ju .  20.25 R o s y js k ie  p ie śn i re w o ­
lu c y jn e . 21 P o d w ie c zo re k  p rzy  m i ­
k ro fo n  ’e . 22.30 W ie c z o rn y  ko n c ert
m u z y k i p o ls k ie j. 23.10 T a n ie c  i  p io ­
s e n ka . 0.05—3 P ro g ra m  n o c n y .

P R O G R A M  H

W IA D O M O Ś C I:  6.30, 7.30, 8.30 9.30, 
12.05, 14 16. 19, 22. 23.50; S E R W IS
R Y B A C K I:  7.15, 12.25. 18.15, 24.
7.17 In fo rm a c je  n a  d z ie ń  d o b ry . 7.50 
K a le jd o s k o p  m u z y c z n y . 8.35 A u d . do 
k u m e n ta ln a . 9 „ Z  m u z y k i do s z tu k  
te a tra ln y c h ” . 9.35 K o n c e r t  ro z ry w ­
k o w y . 10.25 T e a tr  P R  „S c en a polska  
-  M a r ia n  W y rz y k o w s k i” . 11.10 G ra  
zespół ro z ry w k o w y . 11.25 P o ra n n y  
k o n c e r t  c h o p in o w s k i. 12.27 R 3 d io re -  
k ła m a . 12.35 .W ia tr ” . 12.50 K o n c e r t, 
życ zeń . 13.40 . .K a r tk i w y b ra n e ” . 14.05 
W ło s k i ka le jd o s k o p . 14.30 M a ły  r e ­
la k s . 14.45 „ B łę k itn a  s z ta fe ta ” . 15 
„ A m a to rs k ie  zes p o ły  p rze d  m ik ro ­
fo n e m ” . 15.25 S ceny zespołow e z o -  
p e r  p o lsk ic h . 15.50 O c z y m  pisze p ra  
sa lite ra c k a ?  16.05 M u z y k a  k r a jó w  
n a d b a łty c k ic h . 16.49 Z e  św ia to w e j 
es trad y - 17 P A W . 17.15 „N as ze  sp ra ­
w y ” . 17.25 K o n c e r t  p o p o łu dn iow y.
18.20 .W id n o k rą g ” . 19.15 L e k c ja  j .  
francuskiego '. 19.31 M a ty s ia k o w ie . 
20.01 R e c ita l ty g o d n ia . 20.21 „ S a ­
m o  ż y c ie ” . 20.41 N u ty . n u tk i.  21,36 
P rze g lą d  f i lm o w y . 22.30 K w a d ra n s  w  
l ir y c z n y m  n a s tro ju . 22.45 R a d io v a rie -  
te . 0.05—3 P ro g ra m  n o c n y  ( I  p r .) .

P R O G R A M  TH"

6.50 M u zy c zn a  ze g a ry n k a . 7.50 M i-  
Jcrorecital J . P o ło m s k ieg o . 8.05 M i ­
s trzo w s k ie  w y k o n a n ia  m u z y k i ro z ­
ry w k o w e j.  8.35 M u zy c zn a  p o c z ta . 
U K F . 9 ..W o re k  Ju d a szó w ” . 9.10 
„ P o d w ó rk o w e  ba. Wady” . 9.30 N asz  
r o k  70. 9.45 P io s e n k i w  ró żn yc h  s ty ­
la c h . 10.15 S p o tk a n ie  z Faustem . 
10.30 E k sp re se m  p rz e z  św ia t. 10.35 
W szys tko  d la  p ań . 1L45 „A n n a  K a ­
re n in a ” 12.25 K o n c e r t  m u z y k i u n i­
w e rs a ln e j. 13 N a  g d a ń s k ie j an ten ie . 
15 „ N a jd z iw n ie js z e  s p o tk a n ie ”  15;30 
E k sp re se m  p rzez  ś w ia t. 15.35 O b ra z  
k i  z  w y staw y.. .15.50 Z  ko m p o zy to r­
s k ie j beki A rn o  B abadżan ia .na. 16.15 • 
N a s z  ro k  70, 16.30 T u r n ie j  o rk ie s tr  
ro z ry w k o w y c h . 17 Ek?r>resem przez  
ś w ia t. 17,95 ..Q u o d lib e t” . 17.30 „W o ­
r e k  J u d a s zó w ” . 17.40 K lu b  G ra ją c e ­
go K rą ż k a . 18.20 A n to lo g ia  m in ia tu ­
r y  m u z y c z n e j. 18.35 P io s e n k i z „w io  
s k e g o  b u ta ” . 19 ..N a o k o ło  ś w ia ta ” . 
19.15 R a d z ie c k i k a ta lo g  p io senkarsk i. 
19.45 P o li ty k a  d la  w s zys tk ic h . 20 
K lu b  G ra ją c e g o  K rą ż k a . 20.15 M a g a ­
z y n . 20.35 Ja zz  ra d z ie c k i. 20.50 P rze d  
s ta w ia m y  a u to ra  — A . A lla is . 21.20 
B a lla d y  zn ad  D o n u  i W ołg i. 21.30 
G ra  i  śp ie w a  D e e p  P u rp is . 21.49 Ope  
ra  ty g o d n ia  22 Fa.kty  dn ia. 22.08 
G w ia zd a  7 w ie c zo ró w . 22.15 ..'W ie js k i. 
S h e rlo c k  H o lm e s ” . 22.45 S y m fon ia  
¡klasyczna S. P ro k o fie w a . 23 „ P io łu ­
n o w e  z ie le ” . 23.05 W iec zo rn e  spo t­
k a n ia .

350 000 z ł
M O Ż E  T Y M  R A Z E M  T W O J E  S ZC ZĘ ŚC IE ?

3849-K

N A U K A

Łazienkowe bojlery
E L E K T R Y C Z N E  8 0 - lit ro w e  i

kuchnie gazowe
4 -p a ln ik o w e  z  p ie k a rn ik ie m  

k u p is z  w  sk lepach  spec ja lis tyczn ych

„E L D 0 M U “
3851-K

Pracownicy poszukiwani
W a g o n o w n ia  I  k la s y  S zc zec in  G łó w ny #  p r z y j­
m ie  do p ra c y  m ę żczy zn  n a  s ta n o w is k a  ś lu ­
s a rzy . s to la rzy , s p a w a czy  a c e ty le n o w y c h  i  
e le k try c z n y c h , e le k tro m o n te ró w  o ra z  p ra ­

c o w n ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  n a  stano ­
w is k a  ro b o tn ik ó w . W a ru n k i p rz y ję c ia :  u k o ń ­
czony 18 ro k  życ ia , p ie rw sza  k a t. z d ro w ia , d la  
rz e m ie ś ln ik ó w  uko ń c zon a  Z as ad n ic za  S zk o ła  
Z a w o d o w a  lu b  św iad e ctw o  cze la dnicze , n a to ­
m ia s t d la  ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  
u ko ńczona szk o ła  po d staw o w a. P ra c o w n ik o m  
za p e w n ia  się b ezp ła tn ą  o p ie k ę  le k a rs k ą , d ep u ­
ta t  w ę g lo v  y  i  u m u n d u ro w a n ie  po p rze p ra c o w a ­
n iu  ro k u  p ra c y , 12 b e zp ła tn y c h  b ile tó w  d la  sie­
b ie , 3 d la  cz ło n k ó w  ro d z in y , o ra z  80 p roc. z n iż ­
ka  n a p rze ja zd  k o le ją . W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  
do o m ó w ie n ia  n a  m ie js cu . C h ę tn i do  p ra c y  m o ­
gą zg łaszać się w  godz. od  7 do 15 w  W a g o -  
n o w n i I  k la s y  S zczecin  G łó w n y , u l.  C z a rn e ­
ck iego  5, p o k ó j r»r 6, bez sk ie ro w a ń  z  W y d z ia ­
łu  Z a tru d n ie n ia . 3865-K

S to czn ia  S zczec ińska im . A . W ars k ie g o  w  S zc ze ­
c in ie  p iln ie  z a tru d n i p a la c zy  c.o. z  u p ra w n ie ­
n ia m i n a  k o t ły  w y s o k o p rę żn e  o>raz w y s o k o  
k w a li f ik o w a n ą  m a szy n is tk ę  z  d o b rą  zn a ­
jo m o ś c ią  ję z y k a  ro sy js k ie g o . Z g łoszen ia  osob i­
ste p rz y jm u je  D z ia ł Z a tru d n ie n ia , Szczec in , u l. 
H u tn ic za  1, tel. 302-247. w  p o n ie d z ia łk i, w ió rk i#  
środ y  i  c z w a r tk i od godz. 8—13. 8790-K

4 lis to pa d a  1970 r. z m a rł

S ta n is ła w

R U TK O W S K I
d łu g o le tn i i zas łużony p ra c o w n ik  

S p ó łd z ie ln i P ra cy  „S u ro w ie c ”  
w  Szczecinie.

O  czym  z  g łę b o k im  ża lem  
z a w ia d a m ia ją

R ada  S p ó łd z ie ln i, Zarząd  
i  p ra cow n icy .

Koleżance

Barbarze Rojek
w y ra z y  g łębok iego  w spó łczuc ia  

z  pow o d u  ś m ie rc i

B r a t a
s k ła d a ją

D y re k c ja , R ada Z a k ła d o w a  oraz  
ko le ż a n k i i ko led zy  z  O krę g o w e j 
S k ła d n ic y  M le c z a rs k ie j w  Szcze­
c in ie .

B iu ro  Ogłoszeń 
tel. 428-52

M G R  p rz y g o to w u je  do  
e g za m in ó w  w s tę p n yc h , 
k o re p e ty c je  — m a te m a ­
t y k a . Tea. 462-29, od  17.

12120-G

N IE R U C H O M O Ś Ć

B Y D G O S Z C Z  -  dom  2 -
T o d z in n y , w o ln o  s to ją c y , 
w y łą c zo n y , sp rze d am . 
O f e r t y : B iu ro  O głoszeń, 
B ydgoszcz, P o m o rs k a  1, 
po d  n r  , 332” .

3845-K

R O Ż N E

P O G O T O W IE  T e łe w iz y j  
n e te l. 75-821, D u d z ik .

11745-G
T E L E W IZ Y J N E  Pogoto ­
w ie , E d w a rd  D y d o , te l. 
367^18. 9177-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
ne, te l. 43-826, M o ch o l.

10838-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
n e , Ja n u sz  W a lic k i, te l. 
43-824. 11327-G

S P R Z E D A 2

R A T L E R K A  cza rn eg o  
pod pa la n eg o , s p rze d am . 
G olęcino-, O k ó ln a  1/2.

12105-G
A K O R D E O N  „ W e ltm e i-  
s te r”  96 basów  sp rze ­
d a m . T e l. 362-74, w  
godz. p o p o łu d n io w y c h .

12095-G
„ W A R T B U R G A ”  1000 na  
s p rę żyn a ch  s p rze d am . 
T e l. 293-96, po godz. 16.

12005-G
T A K S O M E T R  m - k i  ..P o l 
t a x ” , sp rze d am . O fe r ty :  
B iu ro  O głoszeń S zczecin  
pod „12155” .

P IE S K I p e k iń c z y k i sp rze  
d am  te l. 262-61.

12159-G
„ O P L A  K A P IT A N A ” -
sp rze d am  lu b  za m ie n ię  
n a „ W a rtb u rg a ” . Szcze  
o in  — P o m o rza n y . l e g ­
n ic k a  23 -1 . 12161- G

P A Ń S T W O W Y  T e a tr  M u  
z y e zn y  w  S zczecin ie  
.sprzeda du żą  p a lm ę . 
In fo rm a c je :  te l. 89-02, w  
godz. 8-14.

3774-K
W Ó Z E K  g łę b o k i ze spa­
c e ró w  k ą . sp rze d am . Ż y ­
dów ce , u l, W a rs z ta to w a  
3 K a s p rz a k , po godz. 
16. « 12164-G
„ IZ A — 56”  — sp rze d a m . 
R o s tw o ro w s k ie g o  36-12.

12171-G
P IE C  c. o ., ż e liw n y  .,C a  
m in o ” , 1,75 m  k w . o ra z  
m e b le  s y p ia ln e , z ło ta  
b rzo za  s p rze d am . T e l.  
72-513. 12166-G

D U Ż E G O  fik u s a , sp rze­
d a m . W ia d o m o ś ć :. R y n ­
k o w a  37 -2.

■ 12174-G

L O K A L E

P O K O J  z c . o. o d n a jm ę  
p anu  lu b  p a n i. W ierzb o  
w a  98. 12091-G

P O K O J  — P ogodno , te le  
fo n , o d n a jm ę  l  osobie. 
Z g ło sze n ia : te l. 736-91.

12156- G
P O K Ó J , k u c h n ia , ła z ie n  
ka , k w a te ru n k o w e , za ­
m ie n ię  n a d w a  p o ko je  
w  Szczec in ie . P o lice , 
W o j. P o ls k ieg o  4/5.

12157- G
P O K Ó J  o d n a jm ę  m a ł­
żeń s tw u . D z ie rż o n a  45.

12163-G
M -4  k w a te ru n k o w e  za­
m ie n ię  n a M —2  spółdzied  
cze, .w y łą c zn ie  w  Sród - 

1 m łe śc iu . O fe r ty :  B iu ro  
O głoszeń Szczec in  pod  
.12168” .

P A N  p o s zu k u je  n ie k rę -  
p u jąoego  p o k o ju . T e l .  
208-55, godz. 16—18.

12169-G
P O K Ó J  o d n a jm ę  p a n u . 
C zo rsztyń s ka  12.

12173-G
P O K O J , k u c h n ia  d z ia ł­
k a  — O śno  L u b u s k ie , 
w o j. z ie lo n o gó rs k ie , za ­
m ie n ię  na m ie s zk a n ie  w  
S zc zec in ie . O fe r ty :  B iu ­
ro  O głoszeń S zczecin  
pod „12170” .
P A N IE N K A  p ra c u ją c a  
w  te re n ie  p o s zu k u je  po 
k o ju  od 15. X I .  O fe r ty :  
B iu ro  O głoszeń S zcze­
c in  pod „12172” .

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  W 
Ś ró d m ieś c iu . M o gę  u -  
d zie lać  k o re p e ty c ji. T eL  
739-67 po  godiz. 16.

I2175-G

Z G U B Y

Z G U B IO N O  k a r t y  d ro ­
gow e n a n a zw is k o  R y ­
sza rd  Z w o liń s k i.

11199-G

A N D R Z E J  S T A C H U R A
zg u b ił p rze p u s tk ę  stocz­
n io w ą . 12160-G

I  L IS T O P A D A  1970 s k ra
d z io n o  p ie c z ą tk ę : ,.L . 
O rs zań s ka . le k . w e t.” .

12165-G
Z G U B IO N O  p ie c zą tk ę :  
,,40/L , Zen o n  M a je w s k ą  
le k . specj. g in e k . i  po- 
ło żn ., Szczec in , u l .  S ło­
w a c k ie g o  4” .

12103-G

W y p A W C A j.  Ś ^ e c lń s k d e  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R SW  „ P R A S A "  w S zc zec in ie  R E D A K C J A  i A D M IN IS T R A C J A : Szczecin , p l H o łd u  Pruskiego  i. R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  sk ła d z ie :  Z. C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y ), A. K iln a r  (z -c a  red n ac ze lne g o ); T . R ek . M. S z y m c z y k  (se kr re d a k c ji) .  E. W : tuszyńslci. T E L E F O N Y :  ce n tra ­
la  430-21; s e k re ta r ia t  ręd naczelnego 457-41; zas tęp ca  re d a k to ra  naczelnego  478-21; s e kre ta rz  re da kc ji 467-21. s e k re ta r ia t  techn iczn y  430-21 iw e w n  83); dzia ł m ie js k i 462-35. dzia ł 
m o rs k i 427-7?; t jz ia l s p o rto w y  37-950: d z ia ł łącznośc i z c z y te ln ik a m i 450-21 ; B iu ro  O głoszeń 428-62; re da kc ja  p o ran n a  (po  g o d z in ie  6) 240-28; d a lek op isy  240-18 P re n u m e ra tę  na k ra j  
p rz y jm u ją  u rzęd y  pocztow e, lis tonosze o raz o d d z ia ły  l d e le g a tu ry  „ R u c h "  M o żna ró w n ie ż  d o ko n yw ać  w p ła t na ko n to  P K O  N r 10-8-13770. P rze d s ięb io rs tw o  U p o w szechn ien ia  
P ra s y  I  K s ią ż k i „ R u c h "  w S zczec in ie , a l N iepod leg łośc i 4U42 P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do 10 d n ia  m ie siąc a pop rzed za jąc eg o  o k re s  p re n u m e ra ty  C ena p re n u m e ra ty :  k w a r­
ta ln ie  — 38.50 z l;  p ó łro czn ie  — 77 z j;  ro czn ie  — 154 zł. P re n u m e ra tę  na zag ra n ic ę , k tó ra  je s t o 40 proc. d roższa — o rz y lm u je  B iu ro  K o lp o rta żu  W y d a w n ic tw  Zag ra n iczn y ch  
.-.Ruch” , W a rs za w a , ul. W ro n ia  23 T e l 20-46-88. ko n to  P K O  N r  1-6-100024 D ru k -  «Sz-zerińsklp Z a k ła d *  zr>e M-«



KURIER SZCZECIN *  WCZORAJ «  DZIŚ ♦  SZCZECIN *  WCZORAJ ♦  DZIŚ ♦  SZCZECIN ♦  WCZORAJ STRONA 8

M ia s to  w  je s ie n n y m  s ło ń c u

© i i i i w i s - w i ą c e i
J E S IE Ń  —  A  W IĘ C  D E S ZC ZE  I  S ŁO TA , na w ie lu  szczeciń­

skich rozkopanych ulicach głębokie kałuże i błoto. Jednym  
z  najbardzie j poszukiwanych artyku łów  jest obuwie jesienno- 
zim owe. Stąd też w  sklepach obuwniczych ruch jest bardzo  
duży.

J A K  sklepy te są zaopatrzo­
ne? N a ogó ł n ie  n a jg o rz e j. D o ­
s ta w y  o b u w ia  są w  ty m  ro k u  
w iększe , w ię ce j je s t zw łaszcza 
b u c ik ó w  je s ie n n o -z im o w y c h  w  
g ru p ie  „w czesn om łod z ie żo w e j”  i 
dziec ięce j. T ru d n o ś c i zaczyna ją  
s ię  dop ie ro , g dy  p re zen tow any 
na w y s ta w ie  m o d e l chcem y do ­
pasow ać do  sw o jego  ro zm ia ru . 
Z a ró w n o  k lie n c i ja k  W o je w ó dz­
k ie  P rze ds ię b io rs tw o  H a n d lu  O - 
b u w ie m  n a rz e k a ją  na b ra k  
m n ie jszych  ro z m ia ró w  o b u w ia  
dam skiego  i  m ęskiego. Dużo n ie  
jasnośc i p o w o d u je  pon ad to  
w p ro w a d z o n y  n ie d a w n o  m e try ­
czny system  w ie lk o ś c i. O tóż po­
dane  na trz e w ik u  c e n ty m e try  
ja koś  n ie  chcą s ię  dopasować 
do s topy. Jest to  w y n ik  podobno 
ro z m a ity c h  n a d d a tk ó w  u z y s k iw a  
n ych  na  s k u te k  w p ro w a d z e n ia  
ró żn ych  „tę go śc i”  o b u w ia . Z a ­
m ia s t w ię c  w yg o d y , k lie n c i m a ­
ją  z n o w y m i ro z m ia ra m i na  
raz ie  sp oro  k ło p o tó w . P o tw ie r­
d za ją  się ró w n ie ż  pop rze dn ie  o- 
p in ie , że a n a liz a  p o trze b  ry n k u  
da le ko  odb iega  od  rze czyw is to -

w ie  bardzo  n ie ry tm ic z n ie . D o­
ty c z y  to  zw łaszcza fa b ry k i obu 
w ia  w  S łupsku , k tó ra  n ie  do­
s ta rczy ła  S zczecinow i p a r t i i  o- 
b u w ia  na leżnych  jeszcze w  I I I  
k w a rta le , (kg)

A. Kondratski
laureatem nagrody 

ministra KiS
Z N A N Y  m a la rz  szc zec iński n es to r  

naszego  ś rod o w isk a  p la styc znego , 
A r k a d y  K o n d ra ts k i zo sta ł la u re a te m  
N a g ro d y  J u b ile u s zo w e j p rz y z n a n e j  
m u  p rzez  M in is tra  K u ltu r y  i  S z tu k i 
w  z w ią z k u  z  J u b ile u s ze m  35-lec ia  
p ra c y  tw ó rc z e j, k tó ry  b y ł u  nas w  
S zc zec in ie  u d o k u m e n to w a n y  spe c ja ł 
n ą  w y s ta w ą  in d y w id u a ln ą  a r ty s ty  w  
Z a m k u  o c h a ra k te rz e  re tro s p e k ty w ­
n y m .

W y p a d a  p rzy p o m n ie ć , iż  A rk a d y  
K o n d ra ts k i je s t  ju ż  po r a z  d ru g i 
la u re a te m  n a g ro d y  M in is tra  K u ltu ­
r y  i  S z tu k i. P ie rw s zą  o trz y m a ł w  
k w ie tn iu  196S ro k u .

, S e rd ec zn ie  J u b ila to w i g ra tu lu je m y .
(U p .)

Ośrodek informacji 
Kulturalnej

W  P A W IL O N IE  „C“ przy al. 
Jedności N arodow ej 50 powsta­
ła  now a pożyteczna placówka. 
Jest to Ośrodek In fo rm a c ji K u l 
tu ra ln e j, k tóry  poza in form acją  
prow adzi rów nież przedsprzedaż 
biletów  na wszystkie im prezy i 
spektakle organizowane przez 
Państw ow e Teatry  Dram atyczne, 
F ilharm on ię  »raz T e a tr M u zy ­
czny. G odziny o tw arcia : od 
10.30 do 17.30; telefon 428-32 1 
428-33.

Kolegium orzekło
P O W IA T O W E  K o le g iu m  K a m o -A d  

m ln is tra c y jn e  p rz y  Prezydiiu im  D z ie l 
id e o w e j R a d y  NaTodo-wej Szczecim- 
P o g o d n o  w y m ie rzy l-o  o s ta tn io  su ro ­
w e  k a r y  w  s tosunku  d o  w in n y c h  
rn .in . z a k łó c e n ia  p o rzą d k u  p u b lic z ­
nego .

A d a m  K a lin o w s k i, syn  M ie c z y s ła ­
w a , za m . w  S zc zec in ie  p rz y  u l.  J a ­
w o ro w e j 57, będąc w  s ta n ie  n ie trze ź  
w y m  zac zep ia ł p rze c h o d n ió w  u ż y w a  
ją c  w u lg a rn y c h  s łó w  o ra z  u s iło w a ł 
Sch p o b ić . K a ra  — 3 m ie s ią c e  aresz­
t u  z  zaw ies zen iem  n a  okre s  je dne go  
troku.

Z d z is ła w  L a s zk ie w ic z , s y n  S te fa ­
n a , zam . Szczec in , u l. Ł o k ie tk a  1/1. 
b ę d ą c  pod w p ły w e m  a lk o h o lu  z a k łó ­
c a ł p o rząd e k  p u b lic z n y  w  re s ta u ra ­
c j i  „S łon e czn a”  b iją c  n ie zn a n e  oso­
b y . U k a ra n o  go g rz y w n ą  w  w y so ­
k o ś c i 3 tys . z ło tyc h .

Z a  w y w o ła n ie  a w a n tu ry  n a u l. 
J a g ie llo ń s k ie j p rze z  J a n a  Ł a tę , s y n a  
S ta n is ła w a , za m . w  S zczec in ie , u l.  
¡Boh.. W a rs z a w y  107/3, k o le g iu m  w y ­
m ie rz y ło  k a rę  g rz y w n y  2 500 z ł.

P o d o b n e  w y k ro c z e n ie  p o p e łn ił L e ­
ch o s ław  B o ro w ic z , s y n  C zes ław a, 
z a m . Szczec in , u l. K o m u n y  P a ry ­
s k ie j 59/4. K a ra  g rz y w n y  w  w y s . 2 
ty s . z ło tyc h .

Z a c ze p ia n ie  p rzec h o d n ió w  1 u ż y ­
w a n ie  w u lg a rn y c h  s łó w  k o s zto w ało  
J a n a  W a lk ie . sy n a  H u b e rta , za m . w  
S zc zec in ie  p rz y  u l. W ile ń s k ie j 64/1, 
2 ty s ią c e  z ł g rzy w n y .

B o g us ła w  S w ią tk ie w ic z , syn P io t­
r a , za m . Szczec in , a l . W o js k a  P o l­
sk iego  50/43, k ie ro w a ł m o to ro w e re m  
n ie  pos ia d a jąc  k a r ty  ro w e ro w e j i  do  
w o d u  re je s tr  ac j i. U k a ra n o  go g rz y w  
sną w  w y s . 1 100 z ł.

J a k o  k a rę  d o d a tk o w ą  k o le g iu m  o -  
r z e k ło  p o d an ie  o rze c ze n ia  do w ia d o ­
m o śc i p u b lic z n e j.

SCI.

W E D Ł U G  in fo rm a c ji  W P H O b  -  po 
Io w a  o b u w ia  p rz e k a zy w a n e g o  obec­
n ie  s k le p o m , to  n o w e , n ie p o w ta rz a l­
ne w z o ry . J a k  nas z a p e w n ia n o , n .t  
I I  i  I V  k w a r ta ł b r .  n ie  za k u p io n d  
żadnego  ze  s ta ry c h  w z o ró w . M im o !  
to  w  sk le p ac h  odnosi się w ra że n ie ,!  
że  je s t  „ w s zy s tk o  I  n ic ” .

K L IE N C I w c ią ż  d o p y tu ją  się 
o now ości, k tó i*ych  w ła ś c iw ie  
n ie  m a. O b s e rw u je m y  w y ra ź n ą  
d ysp ro p o rc ję  p om ięd zy  bardzo  
n ie k ie d y  e fe k to w n y m i w z o ra m i 
p re z e n to w a n y m i z  o k a z ji ta rg ó w  
w  p ra s ie  i  te le w iz ji,  k tó re  po­
tem  w y ra b ia n e  są w  m in im a l­
n ych  ilo śc ia ch , a  często n a w e t 
w  ogó le  n ie  k ie ro w a n e  do  p ro ­
d u k c ji.  Poza ty m  p roducenc i 
„m o d y f ik u ją ”  n ie k tó re  w zo ry , 
za leżn ie  od w ła s n y c h  m o ż liw o ­
ści, g łó w n ie  posiadanego su ro w ­
ca, zdob in  itp . H a n d lo w c y  z 
W P H O b  n a rze ka ją , iż  nas i k lie n  
c i s ta l i s ię  z b y t w y m a g a ją c y  i 
zanad to  g rym aszą. A le  czy żą­
danie obuw ia ładnego i  modne­
go, którego dostawy w  dodatku  
obiecywano, to naprawdę żąda­
nie  wygórowane? H a n d lo w c y  po 
w in n i b a rd z ie j ry g o rys tyczn ie  
egzekw ow ać od p ro d u c e n tó w  ich  
zobow iązania . Tym czasem  w y ­
tw ó rc y  n ie w ie le  sobie  ro b ią  z 
żądań h a n d lu , d os ta rcza jąc  obu -

Odpowiedzi redakcji
P. Stan is ław  M ig u t :  Oczyw iście ma 

Pcm rac ję . O s ta tn ie  zdanie w nota tce pt. 
„T rasy szybkiego p rze ja zdu " pow inno 
brzm ieć: „D o  G łęb ok ie go obow iązuje
ogran iczen ie  szybkości do 60 km na 
go dz inę”  — a nie ja k  om yłkow o n a p i­
saliśm y: „o b o w ią zu je  prze jazd z szyb­
kością 60 km na go dz in ę” .

Pan Z. Popławski. Uprzejm ość o k tó ­
re j Pan pisze, uważam y za zup e łn ie  na­
tu ra lną .

Notatnik szczeciński
♦  P IE R W S Z A  im p re z a  z  c y k lu  p n . 

„ P ią te k  te a tra ln y ”  o d b ędzie  się dziś, 
6 b m ., w  K lu b ie  R y b a k a  p rz y  u l.  
M a ło p o ls k ie j 23.. A k to rz y  scen szcze  
ci o sk ich  p reze n to w ać  b ęd ą fra  g m en ­
ty  „W ese la” S t. W ys p ia ń s k ie g o . 
W stęp  w a ln y .

♦  O T W A R C IE  w y s ta w : m a la rs k ie j  
pt. .,P ięk no  Z ie m i S zc zec iń sk ie j”  o - 
ra z  "fotograficznej p t. „S zc zec in  d z i­
s ia j”  nas tą p i w  sobotę 7 b m . o godz. 
12 w  salach B W A  w  Z a m k u .

♦  K O Ł O  T P P R  p rz y  Z a rz ą d z ie  
O M  Z B o W iD  o rg a n izu je  z o k a z ji  53 
ro c zn ic y  W ie lk ie j R e w o lu c ji P a źd z io r  
n ik o w e j — w ie czo rn icę , n a  p ro g ram  
k tó re j z łożą s ię :  re fe ra t  o ko liczn o ­
śc io w y  o ra z  w y s tę p y  zespo łu  m ło ­
dzieżow ego  T e c h n ik u m  E n e rg etyc z­
nego . W iec zo rn ica  o d b ęd z ie  się  w 
K lu ib ie  p rzy  u l.  W ie lk o p o ls k ie j 16.

♦  Z A R Z Ą D  W o je w ó d z k i U k r a iń ­
sk iego  T o w a rz y s tw a  S p o łe c zn o -K u l­
tu ra ln e g o  zap ra sza  sw o ich  c z ło n k ó w  
i s y m p a ty k ó w  n a  s p o tk a n ie  z doc. 
d re m  M ic h a łe m  L e s ió w  — .n a u k o ­
w y m  p ra c o w n ik ie m  U n iw e rs y te tu  
im . M . S k ło d o w s k ie j-C u r ie  w  L u b li­
n ie . S p o tka n ie  o d b ęd zie  się w  sobo­
tę , 7 bm ., o godz. 18 w  K lu b ie  parzy 
u ł .  M ic k ie w ic z a  21.

♦  P O  zak o ń cze n iu  p rz e b u d o w y  u l. 
K o śc ie ln e j, au to b u sy  l in i i  n r  58 od  
p ią tk u  k u rs u ją  s w o ją  tra s ą  do  p ę t­
l i  p rz y  u l.  K o ś c ie ln e j.

♦  ».DZIŚ do  c ieb ie  p rzy jś ć  n ie  
m o g ę”  -  ze  w z g lę d u  n a  d u że  za in ­
tere so w a n ie  o d będą s ię  w  T e a trz e  n a  
P o tu lic k ie j je szcze d w a  p rzed s ta w ie ­
n ia  tego p ię kn eg o  w id o w is k a :  w  n a j  
b liżs zy  p o n ie d z ia łe k  i  środę o godz. 
11. Zg łoszen ia  p rz y jm u je  B iu ro  O r ­
g an iza c ji W id o w n i te l. 80-80, c e n y  
b ile tó w  n a jn iższe .

Szczecińskie  jubileusze

Cświata świętuje
K IL K A  P L A C Ó W E K  O Ś W IA T O W Y C H  naszego m iasta bę­

dzie w  najbliższych dniach obchodzić rocznice swego powsta­
nia. W  sobotę, 7 bm., I  Liceum  Ogólnokształcące im . M a rii 
S kłodow skiej-Curie  skrom ną uroczystością zam knie ćw ierćw ie­
cze działalności. Po akadem ii, przygotow ywanej z  te j o kazji 
przez m łodzież spotkają się w  swoim  gronie wszyscy pedago­
dzy, którzy by li i  są zw iązani z  tą  szkołą.

Zmiany
przystanków

tramwajowych
D L A  p o p ra w ie n ia  w a ru n k ó w  

bezp ieczeństw a ru ch u , od w czo­
ra j p rze n ie s io no  p rz y s ta n k i 
t ra m w a jo w e  l in i i  „4 ”  sprzed p l. 
G ru n w a ld z k ie g o  na  środek p la ­
cu o ra z  sprzed p l. O drodzenia  
na a l. M . B uczka  (p rzed  p l.  L e ­
n ina ).

Jednocześn ie  zw raca  s ię  u w a ­
gę w s z y s tk im  k ie ro w co m , że w  
sy g n a liz a c ji u ru c h a m ia n e j p rzez 
jadące  a l. M . B uczka  tra m w a je , 
ś w ia t ło  żó łte  p u lsu ją ce  oznacza 
w o ln y  p rze jazd  d la  po jazdów , 
n a to m ia s t św iatło  żółte ciągłe ©- 
zjiacza obowiązek zatrzym ania  
pojazdu przed torow iskiem  tram  
w ajow ym , ponieważ za k ilk a  se­
kund nastąpi zapalenie się świa 
tła  czerwonego oznaczającego 
bezwzględny zakaz przejazdu  
przez tory tram w ajow e.

Ze s w e j s tro n y  p ra g n ie m y  
z w ró c ić  u w agę  na  niebezpieczeń 
s tw o , ja k ie  g roz i p ieszym  prze ­
chodzącym  przez p l.  G ru n w a l­
d z k i ze s tro n y  p rze jeżdża jących  
tę d y  t ra m w a jó w , n a w e t w  p rz y  
p a d ku  u m ie js c o w ie n ia  p rzys tań  
k ó w  na  śro d ku  p lacu .

(ta w o  —  tu r )

#  30 lys. członków 
O 1 mld zl obioiu

25 lat szczecińskiej 
Spółdzielni 

Spożywców
S Z C Z E C IŃ S K I o dd z ia ł S pó ł­

d z ie ln i S pożyw ców  „S p o łe m ”  
d z ia ła  ju ż  25 la t .  To  właśnie  
spółdzielcy by li organizatoram i 
uspołecznionego handlu w  pol­
skim  Szczecinie. Z a czyna li od 
zera, a dziś o b ro ty  s p ó łd z ie ln i 
s ięga ją  1 m i lia rd a  z ło tych . S pó ł­
d z ie ln ia  zrzesza b lis k o  30 tys. 
c z ło n k ó w  p row adząc w ś ród  n ich  
żyw ą  dz ia ła ln o ść  sam orządow ą.

Z o k a z ji ju b ile u s z u  w  ub. ś ro ­
dę o db y ło  się u roczyste  sp o tka ­
n ie  c z ło n k ó w -z a lo ż y c ie li o raz 
p ra c o w n ik ó w  sp ó łd z ie ln i.

W  m iłe j a tm osfe rze  w s p o m i­
nano p ie rw sze  tru d n e  ch w ile , 
m ó w io n o  o w ie lk im  społecznym  
i  ekon om iczn ym  d o ro b k u  zasłu ­
żonej d la  Szczecina p la c ó w k i. 
N a js ta rszych  s p ó łd z ie lcó w -sp o łe ­
c z n ik ó w  oraz  w y ró ż n ia ją c y c h  się 
p ra c o w n ik ó w  o bdarow ano  nagro  
darn i i  u p o m in k a m i, (kg)

To i owo o PKO
NA KSIĄŻECZKACH PKO mieszkańcy Szczecina zgromadzili w tym roku ponad

3 m id z l. Pewną, rzec by m ożna, przymusową fo rm ą oszczędzania są również za­
kupy na raty. W  br. szczecin ian ie „p o ż y c z y li"  w PKO ponad 179 m in z ł. N a j­
większym w zięciem  cieszyły się m eb le (27,3 proc. ogó łu  udzielonych kredytów ), 
d rug ie  miejsce za ję ły  zakapy te lew izorów  (24,2 pro c .), a  dalsze — odzież i zme­
chanizowany sprzęt gospodarstw a dom o.vego. O s ta tn io  PKO w prow a dziła  usługi 
na raty. M ieszkańcy Szczecina m ogą w ięc zawrzeć umowy na w ykonanie usług 
na raty, m. in . ze S p ó łd z ie ln ią  Pracy „M e ta lo łe ch n iika " (robo ty  s to la rskie , ta p i-  
cerskie, napraw a zm echanizow anego sprzętu gospodarstw a dom owego, po jazdów  
mechanicznych i tp . ) ,  z ZURiT-em (napraw a te lew izorów  i ra d io o d b io rn ikó w ), Kra­
w iecką S pó łdz ie ln ią  Pracy „E le g a n c ja ”  (szycie kostium ów, ga rn itu rów  i fu te r), 
oraz ze spó łdz ie ln ią  „O rn a m e n t”  (m a low an ie  mieszkań, sam ochodów itd . ) . W  
I] O ddz ia le  PKO przy p l. O rła  B ia łe go  za ła tw ia  się potrzebne fo rm alności. W ar­
to  dodać że droga do umowy na us łu g i jes t taka sama, ja k  do uzyskania nor­
m alnego kredytu. PKO-wskie pożyczki na us ługi można również zac iągnąć w  b li­
sko 30 spośród 324 zakładow ych a je n c ji dz ia ła jących w Szczecinie. Należy jednak 
w ą tp ić , czy te nawę zad an ia  przyczynią się do „ro z ru sza n ia " n iektórych z nich. 
W ie le  a jenc ji bow iem  nie  prze jaw ia  żadnego dz ia ła n ia . N p. pracow nicy Fabry­
ki Kabli w Za łom iu , W ytw órni Farb i Lakierów , PŻM i Szczecińskiej Fabryki M e­
b li n iew ie le pożytku m ają  z tego , że w  ich zakładach utworzono p laców ki PKO. 
Jest to m. in . w ynik n ie do cen ian ia  pracy o je n tó w  przez dyrekcje i rady zak łado­
we. A chodzi o u ła tw ien ie  życia ludziom , m. in . o to , aby n ie  m usie li stać z 
książeczkami PKO w ko le jkach w  urzędach pocztowych, prośoiej przecież zała tw ić  
sprawę w zakładzie pracy I od razu z go tówką udać się np. na zakupy. Bez 
gotówki mieszkańcy Szczecina m ogą co praw da też to  czynić. W  Szczecinie przed 
kilkom a laty w prow adzono nowość, po leg a ją cą  na tym, że w  książeczkach PKO 
odpisu je się odpo w ied n ie  kwoty i tym eoosobem p ło c i się za zakupione towary. 
Eksperymentalna . sprzedaż bezgotówkową pow ierzono m. In. „J u b ile ro w i” , „E l- 
do m ow i", „Z U R iT -o w i”  W PH  oraz PDT. Tylko w ostatn im  przypadku przyję ła się 
ta  nowość. W  Innych sklepach chyba n iedostateczn ie rozp ropagow ano tę  form ę 
sprzedaży. (Stan.)

P R Z E Z  2 d n i św ięto w a ć b ęd z ie  25- 
lec ie  T e c łm ik u tn  H a n d lo w e . W  p ią ­
tek  w  Z a m k u  K s ią żą t P o m o rs k ic h  
o d b ędzie  się ak a d e m ia . W  sobotę, o 
godz. 10 n as tą p i odsłon ięcie  ta b lic y  
p a m ią tk o w e j po łączone z n a d a n ie m  
szko le  im ie n ia  O s ka ra  Langego , a o 
12 abso lw enci s p o tk a ją  się z g ro n em  
n au c zyc ie lsk im  w  k a w ia r n i „ Z a m ­
k o w a ” .

O B C H O D Y  20-lec ia P a ła c u  M ło ­
d z ie ży  trw a ć  będą 4 d n i. W  piątek#
6 b m .. w  D o m u  K u ltu r y  K o le ja rz a *  
u rząd zo n a  będ z ie  a k a d e m ia  pośw ię ­
cona 53 ro czn icy  R e w o lu c ji P a żd z ie r  
n ik o w e j. P a ła c  nosi je j  im ię . W  po­
n ie d z ia łe k  9 b m ., ro zp o czn ie  się  
d w u d n io w a  o g ó lnopo lska k o n fe re n ­
c ja  k a d ry  p la c ó w e k  w y c h o w a n ia  po  
zaszko lnego , zw ią z a n a  ze zw ie d za ­
n ie m  P a ła c u  i w y s tę p a m i zespołów  
a r ty s ty c zn y c h  m ło d z ie ży . T eg o  sa­
m ego  d n ia , w  T e a trz e  P o ls k im , od­
b ęd z ie  się k o n c e r t  g a lo w y  p a łac o ­
w y c h  zespołów , a 10.XT., w e  w to re k ;  
n as tą p i o tw a rc ie  w y s ta w y  p ra c  tech  
n ic zn y c h , p la s tyc zn yc h  i  fo to g rá fic a  
n y c h  u c ze s tn ik ó w  P a ła c u , ( j f )

S z k o le n ie  
motorowe w LOK

Z A R Z Ą D  W o je w ó d z k i L ig i 
O b ro n y  K ra ju  p ro w a d z i od la t  
w szechstronną  dz ia ła ln o ść  o rga ­
n iza to rską  i  szko len iow ą . D o je d  
n ych  z w a żn ie jszych  zadań na ­
le ży  za liczyć  szko len ie  m o to ro ­
w e  d la  k ie ro w c ó w  ró żn ych  ka-^ 
te g o rii. W  okres ie  ostatnich" 
trze ch  k w a r ta łó w  b r. przeszk.0-1 
łono  170- k ie ro w c ó w , k tó rz y  zdo­
b y li p ra w a  ja z d y  p ie rw sze j ka ­
te g o rii, ponad  300 osób u zyska ­
ło  I I  k a te g o rię  i  o ko ło  2 tys.' 
osób I I I  ka te g o rię . P rzeszkolona 
także  1 800 m o to c y k lis tó w  i  250 
k ie ro w c ó w  c ią g n ik ó w .

L O K  p ro w a d z i ta kże  wszech­
s tro nn ą  d z ia ła ln o ść  p ro f i la k ty c z ­
ną z zakresu zna jom ośc i p rz e p i­
sów  d rogow ych . M ię d z y  in n y m i 
zo rgan izow ano  74 p og ad a nk i z 
p ro je k c ja m i f i lm o w y m i d la  4 100 
osób. Z o rg an izo w a no  ró w n ie ż  
spec ja lne  w y c ie c z k i i  im p re z y  
sp orto w e  d la  z m o to ryzow a n ych  
łączone z k o n k u rs a m i w ie d z y  o 
p rzepisach  kodeksu  drogowego.' 
L O K  o rg a n iz u je  też sys tem atycz  
ne ra jd y  d la  zaaw ansow anych  
k ie ro w c ó w  sam ochodów  i  m oto-, 
c y k li.  S zko len ia  i  szeroka pro-* 
f i la k ty k a  p rz y c z y n ia ją  s ię  n ie ­
w ą tp liw ie  do system atycznego 
podnoszenia  w ie d z y  i  k u l tu r y  
w ś ród  u ż y tk o w n ik ó w  dróg. (z)

K r o n i k a
$wz0gs€B<i££¿mw

O S TE M  w y p a d k ó w  d ro g o w y « * , W  
ty m  t r z y  pow ażn e , o to  p lo n  n ie ­
o s tro żn e j ja z d y  k ie ro w c ó w  w czo ­
ra jsze g o  diniia u lic a m i S zc zec in a. M .  
i,n. o  godz. 14.30 n a  uñ. P rze s trze n ­
n e j z d e rz y ły  się d w a  s a m o ch o d y  
m a rk i ,,2 u ik” n u m e ry  re je s tr a c y jn e  
M F  3917 (P K S  G ry fic e )  p ro w a d zo ­
n y  prziez K ry s ty n ę  S. i  M A  9765,- 
k tó ry m  k ie ro w a ł M ie c z y s ła w  S. 
K ie ro w c a  tego d ru g ie g o  o ra z  d w a j  
je g o  p a s a że ro w ie  T a d e u s z  K . i  K a ­
z im ie rz  S., c ię ż k o  ra n n i, p rze b y ­
w a ją  w  k l in ic e  p rz y  u l. U n i i  L u b e l­
s k ie j. P rz y c z y n ą  w y p a d k u  b y ło  za­
je c h a n ie  d ro g i p rz e z  sa m o ch ó d  P K S  
z G ry fic .  N a  u l. M a!e ze w s k ie g o , 13- 
le tn i W ie s ła w  P . w y b ie g ł n ie sp o ­
d z ie w a n ie  n a  je z d n ię  i  do s ta ł 
się pod k o ła  ta k s ó w k i. C h ło p ie c  
d o zn a ł o b raże ń  i  p rz e w ie z io n y  zo­
s ta ł do  s z p ita la  p rz y  u l. W o jc ie c h a .

P O G O T O W IE  R a tu n k o w e  w e z w a ­
no  w c z o ra j n a  u l. B u  dztszy ńsk ąj 
gdzie  u le g ła  z a tru c iu  g azem  ś w ie t l­
n y m  14 -le tn ia  d z ie w c z y n k a . P o m o c  
le k a rs k a  o k a z a ła  się, n ie s te ty , spóź­
n io n a  — d z ie c k a  n ie  u d a ło  s ię  ju ż  
u ra to w a ć .

D W U K R O T N IE  w y je ż d ż a ło  w o z o -  
■raj P o g o to w ie  R a tu n k o w e  do  M le -  
rzy o a , n a  u l.  W eleciką. W  p ie rw ­
szym  w y p a d k u  za b ra n o  do s z p ita la ;  
pob ite g o  d o  u t ra ty  p rz y to m n o ś c i 
przez  teś c ia , m ie s zk a ń c a  M ie rz y n a  
-  J ó ze fa  M . P o  r a z  d ru g i k a r e tk a  
p rz e w io z ła  do a m b u la to r iu m  c h i­
ru rg ic zn e g o  1(6- le tn i ą A ld o n ę  S. 
d o tk liw ie  p o g ry z io n a  p rze z  ipsa.

W  H A L I  S p o rto w e j p rz y  u l. N a ­
ru to w ic z a , 19-letm i a.ma.tor s p o rtu ;  
Jó ze f D ., zw ic h n ą ł s o b ie  w  cza sie  
t re n in g u  le w y  b a rk . P ie rw s ze j po­
m o c y  u d z ie lo n o  p ec h o w em u  z a w o d ­
n ik o w i w  p o g o to w iu .

N IE C O D Z IE N N Y  p o ż a r  w y d a rz y ł  
się w  G o lc z e w ie  po w . K a m ie ń . G d  
w y ła d o w a n ą  a tm o s fe ry c zn e g o  splo-^ 
ń ą ł w  m ie js c o w y m  p o s te ru n k u  M O ;  
te le w iz o r. S tra ty  w y n o s zą  10 tys^  
z ł.  (aip)


